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Doniosie znaczenie wizyty min. Becka w Londynie 


Wydanie 


ABC 


ENNIK Do 


WYCHODZI RANO 


Lwów, poniedziałek 27 marca 1939 r. 


cena 10 Cena IO gr. 


LSKI 


Słowacy zbombardowali Ungwar 


Nota rządu węgierskiego do Słowacji 


Warszawa, 26. 3. (Tel. wł. —1. r.) 
Z oficjalnych źródeł węgierskich ko: 
mtnikują, że wojska węgierskie nie 
OORY się z pozycji, zajętych w dniu 
22 bm. 

LOTNICTW 'O SŁOWACKIE 


CENTRALNA MAŁOPOLSKA | 


KASĄ OSZCZĘDNOŚCI 


WE LWOWIE 
(temat Galicyjska Kasa Oszczędności) 


ROK ZAŁOŻENIA 1843. 


Instytucja prawa * pubiicznego. 


Wydaje książeczki oszczędno- 
ściowe imienne | na okaziciela 
z PORĘKĄ PAŃSTWA. 


Prowadzi rachunki bieżące 
i czekowe. 3036 


Fundusze rezerwowe zł, 5,668.000 
zamiejscowe wpłaty - P. K. 0. 500.198 


BOMBARDOWAŁO UNG: 

WAR I WIELKĄ BEREZNĘ. 

Wojska WĘGIERSKIE ZE- 

STRZELIŁY 7 SAMOLOTÓW 

SŁOWACKICH I ZMUSIŁY 

JEDEN SAMOLOT DO LĄ- 

DOWANIA. 
Samolot ten był pilotowany przez 
czeskiego majora, który został aresz* 
towany. 

LOTNICTWO WĘGIERSKIE 

BOMBARDOWAŁO LOTNI- 

SKO W IGLAWIE, WYRZĄ- 

DZAJĄC ZNACZNE SZKO: 

DY RZECZOWE. 

Oficjalny komunikat węgierski nie 
uwzględnia strat w ludziach, ponie< 
sionych w czasie bombardowania. 

RZĄD WĘGIERSKI ZWRÓCIŁ 

SIĘ DO RZĄDU SŁOWAC= 

KIEGO, WZYWAJĄC DO ZA: 

PRZESTANIA WALKI I PO- 

WSTRZYMANIA NIEPO: 

TRZEBNEGO PRZELEWU 

KRWI. 

Nota rządu węgierskiego podkreśla, 
że We nie używają w walce ze 
Słowakami całej swej przemocy woje 
skowej, albowiem rząd węgierski u 
ważą za bardzo ważne, aby móc utrzy* 
mać ze swym słowackim sąsiadem do- 
bre stosunki. Dlatego rząd węgierski 
proponuje rządowi słowackiemu wy: 
słanie delegacji do Budapesztu, aby 
móc omówić wszystkie sporne kwestie 
między obu państwami, Na zakończe 
nie nota stwierdzą, żę 


WĘGRY DAŁY DOSTATECZ= 
NE DOWODY SWEJ DOBREJ 
WOLI W STOSUNKU DO SŁÓ 
WACJI I OCZEKUJĄ, ŻE TA 
DOBRA WOLA SPOTKA SIĘ 
ZE ZROZUMIENIEM RZĄDU 
SŁOWACKIEGO. 
Rząd węgierski wyraża nadzieję, że 
| sprawa wschodniej granicy Słowacji da 
się załatwić w myśl zasąd, którym pań 


stwo słowackie zawdźięczą swoje po į 


wstanie, 
Bratysława, 26. 3. (PAT). Jak oficjal- 
nie komunikują, 
lotnictwo węgierskie dokonało 
wczoraj przed godz. 17:tą nalotu 
ną miasto Spiska Nowa Wieś. 
Nad miastem pojawiło się 9 samo». 


lotów typu „Caproni“, które zrzu* 
ciły szereg bomb na lotnisko, wy- 
wołując tam pożar. 
Wskutek bombardowania zginęło 6 Os 
sób, a wiele odniosło rany. Zarządzoe 
no zaraz pogotowie przeciwlotnicze. 
W podanym dziś przez radio w Pres 
szowie komunikacie stwierdza się, że 
po kontratakach Słowackich, We 
grzy cofnęli się i zajęli nowe po 
zycje, które utrzymują. 
W ostatniej chwili zostały walki 
wstrzymane i oczekuje się nawiązania 
pertraktacyj między dowództwem wę* 
gierskim i słowackim, 
Bratysława, 26, 3. (PAT). 
spr. zagr. Du 


Minister 
ński skierował wczóż 


raj wieczorem do rządu węgierskiegu 
nowy protest przeciwko naruszeniu 
przez W/ęgrów terytorium słowackie, 
go. W kołach słowackich wyrażają 
przekonanie, że po wymianie not mię: 
dzy rządami węgierskim i słowackim 
konflikt zostanie zlikwidowany w 
drodze pokojowej. 


4 
| SUKNA 


tylko pierwszo- 
rzędne wyroby 


Z. GROCHOLSKI 


telefon 230-30 


Lwów, Wałowa 9 


Göring © skosuumicach 
włosko-nmiemieckich 


Mediolan. 26. 3, (PAT). Feldmarsza* 
łek Goering udzielił wywiadu przede 
stawicielowi „Popolo d'Italia", w któe 
rym oświadczył m. in., że pobyt jego 
w San Remo ma również na celu zas 
przeczenie wszelkim spekulacjom na 
meen a ŁEZ 


Audiencje u p. premiera 

Warszawa, 26. 3. (PAT,) P, prezes 
Rady Ministrów gen. Sławoj Skład- 
kowski przyjął wczoraj wicemarszałka 
Sejmu dra Leona Surzyńskiego posła 
WŁ Celewicza, 

Warszawa, 26, 3, (PAT.) P. premier 
gen. Sławoj Składkowski przyjął w 
dniu wczorajszym pp. senatorów, Kon 
rada Olchowicza i Jana Ślaskiego. 


temat wyimaginowanej zmiany stano- 
wiska Niemiec wobec Włoch. 

Niemcy — zapewnił Feldmarszałek 
Goering — 

będą zawsze bezwzględnie stały 

przy Włochach, bz względu na to, 

co może zajść. Każde wzmocnie* 

nie Niemiec jest również wzmoce 

nieniem Włoch i odwrotnie. 

Fakt, że Francja z chwilą zniknięcia 
sztucznie utworzonej w Wersalu Cze: 
chosłowacji utraciła 40 dywizyj, wie 
nien dać wiele do myślenia demokra* 
cjom zachodnim. Jeśli zatem Francja 
utraciła 40 d yj, to jest oczywiste, 


że myśmy coś zyskali. 
Mimo wszelkich zabiegów Anglii 
i Francji, Niemcy į Włochy będą 
dalej kroczyły ku wspólnemu cez 


J. MAJOROWA 


PRZYBORY WOJSKOWE, POLICYJNE, PRZYSP. WOJSK. 
CZAPKI AKADEMICKIE, STUDENCKIE i SZKOLNE 
oraz WYROBY SKÓRZANE 


Lwów, Sykstuska 10 


(Gmach P. K. O.). 


4149 Telefon 112-70 


48 godzinne ultimatum 
do rządu madryckiego 


Rzym, 26, 3. (PAT.) Dziennik „Piccolo“ 


donosi w depeszy z Burgos, że 


delegacja Junty madryckiej powróciła dziś do Madrytu z ultimatum gene- 
rała Franco, w którym żąda on poddania się całkowitego į bez wSZelkich za: 
strzeżeą., Ulfimatuy M. termin %8,mi9 godzinny, 


Hendaye, 26. 3. 


(PAT.) Nowy ambasador hiszpański przy rządzie francu- 


skim Le Lequerica przybył w sobotę rano z San Sebastina do Hendaye, skąd 


odjechał w dalsza droge do Paryża. 


lowi, jakim jest pokój i sprawie 
dliwość dla narodów. 
W związku ze swymi planamj podró: 
ży Feldmarszałek Goering oświadczył, 
że po kilkutygodniowym pobycie na 
Riwierze, 
zamierzą udać się do Rzymu, 
gdzie złoży wizytę Mussoliniemu. 
Goering ma również nadzieję, że us 
da mu się pojechać do Libii, aby ode 
wiedzić marszałka Balbo, 


Emisja biletów skarbowych 

na kwotę 650 milionów 

Warszawa, 26. 3, (Tel, wł. — 1. r). 
Zatwierdzona przez Izby Ustawodaw 
cze zmiana statutu Banku Polskiego 
zostałą ogłoszona w formie ustawy w 
ostatnim numerze Dziennika Ustaw z 
25 bm. 

Jednocześnie tenże numer Dziennika 
Ustaw przynosi ustawę, podnoszące 
wypuszczenie biletów skarbowych z 
dotychczasowej kwoty 450 milionów 
zł, na 650 milionów. Obydwie ustawy 
wchodzą w życie z dniem ogłoszenia. 


Posiedzenie francuskiej 

rady ministrów 

Warszawa. 26, 3. (Tel. wł, — 1. r.). 
Potwierdza się oficjalnie, że francuska 
rada ministrów zbierze się w ponie- 
działek, celem wysłuchania sprawozda 
nia z londyńskiej podróży, które bę: 
dzie złożone przez prezydenta Lebru+ 
na i min. Bonneta. 

Rada ministrów wypowie się 16w: 
nież w sprawie nowych dekretów, do: 
tyczących kwestvi militarnych i zbros 
ieniowych 


Str. 2 


Senat ratyfikowa! układ hand 


Nr. G5 


lowy z Litwą 


Decyzja w sprawie senatora Semkowicza 


Warszawa, 26, 3. (PAT.) Wczoraj 
odbyło się plenarne posiedzenie Sena- 
tu. Na wstępie sen. Fichna referował 
w imieniu komisji regulaminowej spra 
wę wniosku sem, Pulnarowicza o zawie 
szeniu postępowania karnego przeciw 
sen. Semkowiczowi, A to mianowicie 
dnia 12 listopada 1938 r. wpłynęła do 
sądu grodzkiego we Lwowie skarga 
przeciw Aleksandrowi  Semkowiczoż. 
wi z art, 255 i 256 kodeksu karnego. 
Oskarżycielami prywatnymi byli: Spół 
ka akc, „Prasa Nowa“ we Lwowie, o- 
raz p. J, Laskownicki, red. nacz. „Exe 
pressu Wieczornego“, _ Oskarżyciele 
czuli się dotknięci treścią przemówie: 
nia, wygłoszonego przez p. Semkowie 
cza na zebraniu przedwyborczym w 
dniu 2 listopada 1958 r, Sąd rozpisał 
rozprawę na dzień 10 lutego b. r. Pan 
Semkowicz nie przybył na rozprawę, 
przysłał pismo z oświedczeniem, że pra 
ce w komisjach senackich nie pozwala: 
ją mu na osobiste stawiennictwo, Sąd 
odroczył rozprawę i o postępowaniu 
zawiadomił marszałka Senatu, 

Według art, 42 Konstytucji postępo: 
wanie karne przeciw posłowi lub sena- 
torowi, wszczęte przed uzyskaniem 
mandatu, lub po tym, należy zawiesić 
do chwili wygaśnięcia mandatu, Komi: 
sja senacka doszła do wniosku, że w da 
nym razje rzeczywiście należy postę- 
powanie zawiesić, Kierowała się ona 
dwoma względami, Komisja nie chte 
stać na stanowisku, że sen, Szmkowicz 
nie odpowie za czyn popelnicny, Zres 
szłą komisja mie może się wdaważ w 
merytoryczne rozpatrzenie tego czynu, 
Sam sen, Semkowicz również stoi na 
stanowisku, że bynajmniej nie uchyla 
się od odpowiedzialności, 

Dzisiaj otrzymaliśmy dziennik „Ese 
press Ilustrowany", gdzie w tej spra» 
wie powiedziano m. in.: Zapytujemy 
w tym wypadku, co jest bardziej zgo- 
dne z honorem Wysokiej Izby, odes 
branie zniesławionemu możliwości wy 
jaśnienia prawdy, czy też dopuszcze- 
nie, by naprawiony został ciężki kłąd, 
vopełniony przez senatora, 

Jak już wspomniałem, 

ani Senat, ani sen, Semkawicz, nie 

stoją na stanowisku uchylania się 

przed odpowiedzialnością, 

Jeżeli rzeczywiście został popełniony 
ciężki błąd, to za to sen. Semmkowicz 
będzie odpowiadał i odpowiadać mu+ 
si, Stoimy jednak na stanowisku, że 
dziś w Polsce nie czas na spory, szcze- 
gólnie we Lwowie i dlatego komisja 
przychodzi z wnioskiem, że 

Senat na podstawie art. 42 i 48 

Konstytucji, Oraz art, 80 tymcza* 

sowego regulaminu Senatu żąda 

zawieszenia postępowania karnego 
w Omawjanej sprawie, 

Wniosek ten bez dyskusji uchwa: 

lono, 

Sen, Siciński referowa? projekt usta 
wy o powszechnym obowiązku świad: 
czeń rzeczowych. 

Senat przyjął projekt ustawy oraz 
tezolucję komisji wojskowej. 

Sen, Gnoińskj referował rządowy 
projekt ustawy o wycofaniu urzędów, 
ludności i mienia z zagrożonych wbsza 
rów państwa, 

W głosowaniu przyjęto ustawę 
zmian, 

Przystępując do ustaw  ratyfikacyje 
nych, marszałek Miedziński zmienił 
kolejność porządku dziennego, stawia 
jac na pierwszym miejscu projekty u- 
staw o ratyfikacji protokołu taryfo: 

między Polską a Litwą, o ratyfia 
układu handlowego między tymi 
mi, 

(W loży dyplomatycznej obecni byli 
na tej części posiedzenia poseł litews 
ski w Warszawie min, Saulis i radca 
poselstwa Trimakas), 


bez 


Sprawozdawca sen, Katelbach o: 
świadczył m. in. W dniu 22 grudnia 
1958 r. zostały podpisane w Kownie: 


układ handlowy i protokół taryfowy 
między Polską a Litwą, Z tą chwilą 
rozpoczyna się okres naszej obecności 
gospodarczej w Litwie. Nasza obec- 


Kupując wykKkwint 


ność polityczna zaczęła się od 19 mar- 

ca 1938 r, 

Konsekwencją nawiązania stosun= 
ków dyplomatycznych między o- 

. bu krajami, było zawarcie szeregu , 
umów dotyczących wymiany pocz= 
towej, telegraficznej, telefonicznej, 

komunikacyjnej i t. d, 


OGSZCZĘDZ:SZ WIELE 


MATERIAŁY MĘSKIE i DAMSKIE 
«im DOM MODY 


Lwów, Hotel Europejski 


Podpisany 22 grudnia ub. roku, a 
przyjęty 22 marca przez Sejm, układ 
ma charakter eksperymentalnego pro- 
wizorium, 

Obie strony, zawierając ten układ, 
przyjęły za podstawę zasadę obustron= 
nej równowagi bilansu handlowego, 


ne, dobre a tanie 


ustalając plafon w wysokości 6.5 miln. 
zł. po każdej stronie, czyli obustronnie 
15 milionów, Jak wynika z list towa- 
rów, układ daje ubustronne korzyści i 
jest wyrazem obustronnej dobrej woli 
Polska będzie dostarczać Litwie toe 
wary gotowe wysokogatunkowe, jak 
porcelanę, chemikalia, perfumy, ko 


smetyki, materiały bławatne, wy: 

roby żelazne, cynk, blachę cynko= 

wą, maszyny rolnicze, filce it. p. 

Litwa wwozić będzie do Polski: 

ryby, szmaty, łom żelazny, siemię 

lniane, różne nasiona, skóry, celu- 
lozę i t d. 

W przekonaniu, że układ ten przy: 
czyni się do normalizacji i zacieśnienia 
sąsiedzkich stosunków  polskoslitews 
skich, wnoszę o przyjęcie obu projeks 
tów ratyfikacyjnych ustaw, 

W ciągu ostatnich dni naród litewl 
ski, naród, którego los tak jak nasz 
związany jest z Baltykiem, przeżywa 
chwile ciężkich doświadczeń, Niech mi 
wolno będzie w imieniu Wysokiej Iz- 
by zapewnić naszego sąsiada północ: 
nego, że 

w sercach i umysłach Polaków 

przeżycia narodu litewskiego wy» 

wołały żywy i głęboki oddźwięk. 
(Długotrwałe huczne oklaski), 

Senat projekty ustaw  ratyfikacyji 
nych z Litwą przyjął. 

Na tym wyczerpano porządek dzien 
ny. 


Pani Domu ma obecnie do wyboru: 
ZŁ ME EDZĘZZZZĘSLLLNZ ŚL LA 


MAGGI” 
i MAGGI" 


zupę grzybową 


zupę grzybową 
== = zabielanq = 


"p. Prezydent R. p. me 


sesje. zwyczajne izb Ustawodawczych 


Warszawa. 26. 5. (PAT). Zarządze: 
niami z dnia 25 marca rb., Pan Prezys 
dent Rzeczypospolitej odroczył sesje 
zwyczajne Izb Ustawodawczych. 

Zarządzenia powyższe wręczył w 
dniu wczorajszym 
tu Bogusławowi Miedzińskiemu i wi 
cemarszałkowi Sejmu drowi Leonowi 
Surzyńskiemu dyrektor Biura Prawe 
nego w Prezydium Rady Ministrów, 
WŁ. 'Paczoski. 

Zarządzenie Prezydenta Rzplitej 
o odroczeniu sesji zwyczajnej Sejmu 


brzmi: 
Zarządzenie Prezydenta Rzeczypo- 


spolitej o odroczeniu sesji zwyczajnej 


mu, 

Na podstawie art, 12 pkt. c) ustawy 
konstytucyjnej odraczam z dniem 27 
marca 1939 r wii zwyczajną Sejm 
na dni trzydzi 

Warszawa, EER) 25 marca 1939 r. 

Prezydent Rzeczypospolitej; 
(—) L Mościcki, 
Prezes Rady Ministrów: 
(—) Sławoj, pinoi 


aie kiside Rzplitej o 
odroczeniu sesji zwyczajnej Senatu ma 
brzmienie analogiczne, 


PERFUMERIA BIRNFELDA 


LWÓW == 


Nazimierza Wielkiego 1 


poleca najlepsze wody kolońskie i perfumy na wagę oraz wszelkie kosmetyki i galanterię 
w największym wyborze po rewelacyjnie niskich cenach. Dla PT. Urzędników specjalny Bpa 


Jawna wojna między W. U. 0. 
a „Dilem“ i Undem 


„Dito“ z dnia 26 marca przynosi 
sprawozdanie z nadzwyczajnego zes 
brania Zarządu Gł. Ukraińskiego Wo 
łyńskiego Objednania, pod adresem 
którego pisze, że rola jego na Woly- 
niu skończyła się i może odejść wraz 
z prof. Tymoszenką na zasłużony spo- 
czynek, 

Na zebranie Zarządu Gł. przybyło 
z pośród 20 członków, 9. Dyskusja to- 
czyła się między zwolennikami pos. 
Skrypnyka i prof, Tymoszenki, Pos. 
Skrypnyk w dyskusji zarzucił stronie 
przeciwnej „działanie na szkodę nas 
cjonalnej sprawy“ i nadużywanie swe: 
go stanowiska dla celów czysto osobi: 
stych, Jedyne wyjście — zdaniem pos. 

Skrzpnvka — to zawieszenie samych 


siebie w obowiązkach członków, nies 
zwłoczne zwołanie kongresu, a przede 
wszystkim ustąpienie prez. Tymo: 
szenki, 


JUŻ NADESZŁY 


poseł Bura postawił wniosek o wy: 
kluczenie z W. U. O. posłów Skryp 
nyka i Onufrijczyka. Pos. Skrypą 
nyk oświadczył na to, że takiemu 
zarządowi wyjaśnień udzielać nie my 
Śli i zebranie opuścił. Poseł Bura zas 
rzucił przy tym „Dilu“, że za inspi; j 
rację Unda dąży do rozbicia WUO? 

„Dito“ kończy tak: i 

„Teatralne posiedzenie leaderó 
WUO wskazuje, że nadszedł ostatni 
czas, by niektórzy wołyńscy polity- 
cy, rzetelni naśladowcy Pewnego po: 
szli jego śladami i niezaśmiecali swo 
ja prywatą sił wołyńskiego ukraiń: 
skiego terenu, 
EEEE ST 

Kto wygrał? 

Warszawa, 26. 3, (Tel, wł — L t.). 
W dzisiejszym ciągnieniu 2 klasy 41 
Loterii Państwowej padły następujące 
główniejsze wygrane: 

125.000 zł. na nr.: 17957. 

10.000 zł, na nr: 19416 118885, 

5.000 zł. na nr.: 25409, 

2.000 zł, na nr.: 5635 33684 40807 
64684 158614. 

1.000 zł. na nr.: 8748 15920 29987 
59053 80611 119637 135418 139714, 

500 zł. na nr.: 16622 30818 38138 
39150 47279 59469 84794 94900 100013 
102569 144123, 


oryginalne materiały wiosenne | 


Prawdziwa burza zerwała się, gdy 


na płaszcze I kostiumy damskie oraz ubrania męskie 


LESZCZK QW 


Skład KRZ ZZA LWOW, KOPERNIKA 2 


LUBÓRCAE ZZA 85 


UKRA 


W przeglądach prasy ukraińskiej 
zapoznaliśmy już naszych czytelni: 
ków z nastrojami panującymi wśród 
ukraińców po likwidacji niezależnej 
Rusi Zakarpackiej, Żal i rozgorycze- 
vie do Niemców przebija z 
wszystkich artykułów i enuncjacji. 
Miarą tego rozgoryczenia niech bę- 
dzie fakt, że uznał za stosowne za 
brać głos w tej sprawie į ks. Metro- 
polita Szeptycki, który ogłosił ob- 
szerny list pasterski. Żabrały również 
głos i organizacje ukraińskie, wyda* 
jąc wspólną odezwę. 

„Diło* z dnia 26 marca (Nr 69) 
zamieściło nowy artykuł swoiego 
czołowego publicysty p. Kiedryna, 
który — trzeba to z uznaniem pod- 
kreślić — w całym cyklu artykułów 
stara się w sposób najbardziej obiek 
tywny naświetlić ostatnie wydarze= 
nia międzynarodowe z punktu wi- 
dzenia interesów ukraińskich. W o- 
słatnim swoim artykule, zatytułowa: 
nym „Za co mamy żal do Niem: 
ców?" p. Kiedryn w następujący spo 
sób określa istotę „ukraińskiego ża- 


lu“: 


tych 


„lstoła żalu lcży w metodzie niemie: 
ckiego postępowania, Metoda ta byla 
tego rodzaju, że Niemcy dawniej jaw- 
nie czy też prawie jawnie, podtrzymy- 
wały ukraiński sprzeciw wobec czeskich 
centralistycznych i węgierskich rewi 
dykacyjnych tendencyj. Postępowanie 
niemieckich czynników oficjalnych o: 
raz prasy niemieckiej, podporządkowa- 
nej ministerstwu propagandy, dawalo 
bezsprzecznie podstawy do wierzenia 
w poparcie Niemiec, Poparcie to mo- 
gło ustać, tak, to prawda, ale sposób, 
w jaki ono ustalo i bezpośrednie na- 
stępstwa właśnie takiej formy wstrzy: 
mania niemieckiego poparcia były na- 
wskróś wyjatkowe, a w praktyce dla 
mkraińskiego narodu — tragiczne. 

Kiedy ks, Tiso był przyjęty na au- 
diencji u najwyższych niemieckich do- 

tojników to min. Rewaj takiej audien- 
cji nie zdołał uzyskać, Identyczne 
łowackim karpatoukraińskie odwolanie 
się do niemieckiej pomocy nie doczes 


I do ostatniej chwi 
szerowały wojska węgierskie, 
Ukraińców nie wiedział, 
niemieckie pójdą na Karpacką Ukrainę, 
czy załczymają się w Słowacji i w kt 
rym właśnie miejscu. „Porada“ nie! 
ckiego konsula w Huszcie, ażeby rząd 
karpatoukraiński zwrócił się bezpośred: 
nio do Budapesztu, 
fakcie, jak wojska węgierskie weszły 
do Ukrainy Karpackiej i kiedy już lała 
sie krew, 

Czyż nie mogło to stać się na dzień, 
dwa wcześniej?! Czyż nie można było 
urządzić spotkania w Berlinie przedsta- 
wiciela rządu karpato-ukraińskiego z 
przedstawicielem Węgier i pod swoimi 
auspicjami przeprowadzić rokowania, 
w wyniku których nie byłyby przelane 
rzeki kewi? Przecież wpływ III. Rzeszy 
na Wegry jest tak olbrzymi, że wogóle 
wystarczyło jedno słowo, ażeby zabez- 


nikt z 


pieczyć bodaj życie, jeśli już nie autos ; 


nomiczną władzę polityczną karpackim 
Ukraińcom! Poco było wystawiać na 
prześladowanie ten sam ukraiński ruch 
narodowy i jego czynnych działaczy 
w Karpackiej Ukrainie który Niemcy 
sami popierali moralnie į po- 
litycznie?1 Jest powszechnie znaną rz 
czą, że w szeregach karpałonkrai 
„Siczy“ zbierał się ten najbardziej 
palony ukraiński nacjonalistyczi 
ment, który szczerze zachwycał się ni 
mieckimi narod ssocjalistycznymi tezami 
rasizm, autorytatywność 
ność, eksktuzywizm itd, 
mógł — te swoje sympatie wyjawiat 
(począwszy od powiłania ręką). Czy 
włedy. kiedy ji 
we ofiary z pośród 
dy rząd karpatowkrai ski rozsyłał rozpa 
czliwe apele o pomoc — nie można by- 
ło wstrzymać ten przelew krwi oraz za- 
pewnić amnestię idcowo wspólbrz: 
cemu elementowi? 
Oto, za co Ukraińcy mają pretens 
do Niemców, oło, za co maia Śmiertel- 
ny żal najszersze masy ukrajńskie, ki 
rę mogą zrozumieć, że wielki naród 
niemiecki nie żałuje w potrzebie wlas 
snej kewi, kiedy chodzi o niemieckie 
ideały (powstanie hitlerowców w Wie- 
ale nie może zrozumieć postę 


dniu) 


„DZIENNIK POLSKI“ 


powania, które kładzie krzyżyk! zaró: 
wno na życiu jak i na ideałach swoich 
wczorjszych przyjaciół i zwolenników”, 


Pan Kiedryn mówi o „śmiertelnym 
żalu najszerszych mas ukraińskich“ 
do Niemców. Zapewne, żal ten jest 
uzasadniony, ale wydaje się nam, że 
kierunek jego, pretensje, kierowane 


poniedziałek, ania 2/ marca 1959 r. 


mieckimi narodowo socjalistycznymi 
tezami... który gdzie mógł — te swo- 
je sympatie wyjawiał'*? 

Pan Kiedryn pisze dalej, że uz 
kraińcy w stosunku do Niemców by 
li ideowo współbrzmiącym 
elementem ideowym“. ` Zda 


RZOŃ N 3 


INSKIE ŻALE I NASTROJE 


stwa nacjonalistycznego, kombinują- 
cego na ideowej, międzynarodowej 
wspólnocie nacjonalizmów. 
Rozumiemy polityczną rachubę na 
odpowiedni układ sil, to jest punkt 
wyjécia każdej polityki. Ale to nie 
jest jednoznaczne z „współbrzmie- 


Nie stracisz nigdy — 
zyskasz zawsze 


składając oszczędności w 


PKO 


wyłącznie pod adresem Niemców są 
tylko cześciowo słuszne, Istotą żaló 
ukraińskich musi być zrozumienie, 
że przegrali dlatego, bo zagubili wła: 
sny pion narodowy — jeśli go w o- 
góle mieli. Bo czyż mogło go po” 
siadać społeczeństwo, „którego na 
bardziej zapalony element nacjonał 
słyczny szczerze zachwycał się nie- 
FEDETEWIECZZENETY) 


niem naszym w tym ostatnim powie- 
dzeniu kryje się najbardziej istotna 
techa ukraińców małopolskich. Sens 
ich wszystkich poczynań, istota ich 


"wszystkich niepowodzeń polega na 


ustawicznym poszukiwaniu współ- 
brzmiących z rimi ideowo między- 
narodowych elementów, co jest zna- 
mienne dla doktrynerstwa i sekciar- 


Doniosłe znaczenie wizyty 
min. Becka w Londynie 


Warszawa. 26. 3. (1 
„Manchester Guardian* zatr 
raj artykuł, w którym zastanaw 
nad sytuacją międzynarodową, 
nik angielski twierdzi, że w  angiel- 
skich kołach rządowych przywiązują 
wielką wagę do wizyty, którą polski 
minister spraw zagranicznych pik. 


wl, 


Beck złoży w Londynie z początkiem 

iąca. Wizyta polskiego 
ministra spraw zagran. — pisze dziene 
nik — jest najlepszym dowodem, że 
stosunki _ angielsko-polskie odegrają 
obecnie donicsłą rolę w rozwoju wy: 
padków europejskich, 


niem ideowym“, które na terenie po” 
litycznym może przynieść jedynie 
rczczarowania. 

I dziś, gdy obserwujemy nastroje 
ukraińców na ziemiach południowo+ 
wschodnich, to stwierdzić musimy, 
ie mimo „Śmiertelny żal" do Niem: 
ców, zamiast budować nowe koncep 
cie polityczne w oparciu o realne sis 
ty, rozglądać się zaczynają za nowym 
„współbrzmiącym ideowo czynni- 
kiem“. 

Czy z tych swoich przeżyć wyciąg: 
ną ukraińcy realne wnioski, czy zmie 
nią swój stosunek do najbliższej im 
realnej sily, jaka jest Polska? Przy: 
puszczalnie zadowolą się jedynie 
zmianą swego własnego „współ: 
brzmienia ideowego“ w duchu wscho 


dnim, Zobaczymy. 


czy wojska f 


przyszła już po , 


Prakłyczne pantofelki 


Damskie pończochy aa Jh 
Męskie skarpetki gładkie 


w kolorze brązowym i czarnym 


i deseniowe . . 


Dziewczęce i chłopięce 
półbuwuciki brązowe i czarne 
w. 30-33 zł. 990, w 34-38 zi 1070 


i 


Męskie półbwciki 
brązowe i czarne. — Cemo.sakłomowa. 


Nadło posiadamy no słeładzie setki 
najnowszych modeli od najskrom 
niejszych aż do najwytworniejszych 


luksusowych gatuakó w 


nabycia we wszystkich filiach 
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,BZIENNIE DOFSRI* 


čni o. morca 


Most Kierbedzia zbombardowany 


Wielkie ćwiczenia przeciwlotnicze w Warszawie 


Warszawa, 25. 3. (PAT.) Przez cały 


` dzień dzisiejszy trwały w stolicy éwi- 


szenia OPE. Poza alarmem w godzi 
aach rannych, o którym podawaliśmy, 
odbyły się dwa alarmy OPL. — jeden 
w godzinach między 14.45 do godziny 
15,45 i następnie wieczorny, który roz= 
począł się od godziny 19.30 do godzi= 
ny 20.27. 

Na skutek nalotu samolotów „nies 
przyjacielskich* zgodnie z założeniem 
ćwiczeń, w alarmie o godzinie 14.45 
„poszkodowane* były dzielnice, leżące 
na osi pl, Muranowski, Ogród Saski aż 
do pł, Zbawiciela, W dzielnicach tych, 
na 

placu Muranowskim, na pl. Mar- 

szałka Piłsudskiego, na pl. Napos 

leona, w pobliżu placu Zbawiciela 

i skrzyżowaniach ulic, łączących 

się z tymi placami, rozłożone zo: 

staly petardy, których wybuchy 
imitowały bombardowanie z samo 
lotów przez bomby kruszące, łza” 

wiące oraz zapalające. 

Ludność stolicy, przygotowana 
przez wczorajsze ćwiczenia, w dniu 
dzisiejszym sprawnie chroniła się do 
bram, schodząc szybko z ulic į tylko w 
niektórych punktach, wyjątkowo ruch 
liwych miasta, poszczególni komendan 
sieli przypominać ludności 
ci zastosowania się do ins 
strukcji, Tak, jak wczoraj, na miejsce 
pozorowanych wybuchów bomb, Spice 
szyły szybko i sprawnie bądź drużyny 
pożarowe, bądź odkażające oraz służe 
ba: ratownicz: 

Bardzo sprawnie działała ochotni- 

cza służba zdrowia Polskiego Czer 

wonego Krzyża, która na czas ca- 
łych ćwiczeń OPL została przy: 
a aa a COZZA 


Paryż, 25. 5, (PAT. Prokurator za: 
żądał dla Weidmanna kary śmierci. — 
W ponieaziałek oczekiwane są mowy 
prokuratorskie w sprawie współoskare 
żonych Million'a, Błanc'a i Colette Friz 
cot. Wyrok oczekiwany jest pod kos 
niec przyszłego tygodnia. 


Ostatnie wiadomości sportowe 
WALNE ZEBRANIE PTT. 


już 


Polskie Towarzystwo Tatrzańskie 
Oddział Lwów zawiadamia swoich 
członków, że doroczne Walne Zgro: 


mądzenie odbędzie się w sobotę dnia 
1 kwietnia 1959 r; o godzinie 19:tej w 
lokalu Polskiego Tewa Politechniczne” 
go ul. Zimorowicza 9, 

* « « 


W dalszym ciągu mistrzostw lwow 
skich szkół średnich w „grach sporto» 
wych, rozegrano następujące aa 
nia: Gimn XII—Gimn, IV $ 
Gimn. Kistryna— Liceum 8 
34:8; Gimn. XII—Liceum Handlow. 
57:5; PSE—Gimn VII 19:18; Kor. 
Kad. „—Gimn. VII 25:16: 


* + » 


Essen, 25. 3. W Essen rozpoczęły 
się tegoroczne mistrzostwa indywi= 
dualne Niemiec w boksie, Najwięk- 
szą sensacją była porażka reprezen- 
łacyjnego zawodnika Niemiec w wa 
dze ciężkiej Pietscha do mało znane- 
go Melzera. Ciekawsze wyniki pier< 
wszych rund mistrzostw notujemy: 
w wadze lekkiej pogromcą Czortka 
Buettner I (Wrocław) przegrał do 
Kramera (Guetersloh), w wadze pół 
średniej: mistrz olimpijski Murach 
pokonał Eberta (Magdeburg) w 
pierwszej rundzie przez ko, w wa- 
dze średniej Baumgarten  (Hame 
burg) wypunktował  Gruenwalda 
((Monachium), w wadze półciężkiej 
Schmidt (Hamburg) wygral na punk 
ty z Leiserem (Stuttgart), znany w 
Pałsce Knorr (Berlin) wygrał w.pier 
wszej rundzie przez k:o z Merlen 
Hamburg). r 

r 


dzielona do poszczególnych punk- 

tów OPL i rozmieszczona przy o7 

biektąch wojskowych i cywilnych. 
W wielu punktach miasta działały spe 
cjalnie urządzone i przygotowane od: 
każalnie dla osób „poparzonych* ipes 
rytem, 

Po zakończeniu alarmu popołuanio+ 
wego, miasto szybko wróciło do norz 


malnego życia. 
W związku z dzisiejszym w godzie 
nach rannych „atakiem“ 
pozorne było uszkodzenie 
Kierbedzie. 
to też aż do godziny lóstej komunikas 
cji tramwajowa i autobusowa z Pragą 
odbywała się wyłącznie przez most Po 
niatowskiego. 


mostu 


Ukonstytuowanie (hrześc.- Narodowego 
Komitetu Obrony Interesów Lwowa 


W czwartek wieczorem odbyło się 
w sali ratuszowej zebranie obywatele 
skie pod przewodnictwem prezydenta 
dra Stanisława Ostrowskiego. Na ze: 
braniu tym nastąpiło formalne ukon= 
stytuowanie komitetu Katolicko=Naro= 
dowego Obrony Interesów Miasta 
Lwowa. 


Przewodniczącym prezydium 
brano dra St. Ostrowskiego. 

Powołano do życia następujące seks 
cje: Porozumiewawczą, organizacyjną, 
finansową, propagandową, prasową, 
wolnych zawodów, robotniczą, kobies 
cą, mieszczańską i pracownicza 


wys 


Londyn, 25. 5. (PAT.) Ambasador 
Raczyński przyjęty był wczoraj po pos 
łudniu przez lorda Halifaxa. 


Depesze do prof. Bartla 


. „Echo* donosi: W ostatnich 
dniach senator prof. Bartel otrzymał z 
Wilna i Lublina od Legionu Młodzie: 
ży Polskiej hołdownicze depesze, w 
których młodzież piłsudczykowska sos 
lidaryzuje się z ostatnimi wystąpienia: 
mi w Senacie prof. Bartla, w sprawach 
akademickich. 


Stronnictwo Narodowe 
traci wpływy 

Ag. „Echo* donosi: W Krakowie od 
były się wybory do prowincjonalnych 
zarządów kół akademickich, Do zarzą: 
dów tych wybrani zostali przeważnie 
socjaliści i t, zw. demokraci, tak, jak 
np. w kole sądeckim i myślenickim, 
gdzie dotychczas prym wiedli przedsta 

| wiciele Stronnictwa Narodowego. 


kład niemiecko-rumuński nie ma charaktery 


monopolu — stwierdza prasa rumuńska 


Bukareszt, 25. 5. (PAT.) Cała prasa | 
rumuńska zamieszcza tekst rumuńsko= 
niemieckiego ramowego układu han: 
dlowego, który został wczoraj podpi 
sany wBukarcszcie, jak też dekla 
ministra spraw zagranicznych Gafene 
cu, Wszystkie bez wyjątku pisma pode 
kreślają znaczenie układu nie tylko dla 
życia gospodarczego Rumunii, lecz 
również dla przyszłego rozwoju sytua 
cji w Europie, w szczególności w. Eue 
ropie środkowej i południowo:wschod 
niej. Cała prasa podkreśla poza tym, 
że 

podpisanie układu przyczyni się 

do odprężenia międzynarodowego 
PAZEESZEAETNZA, 


w tej części Europy. 
Pisma rumuńskie podkreślają 
nie, iż Rumunia pragnie 
swoją współpracę gospodarczą w spoz 
sób jak to przewiduje układ rumuńe 
sko<niemiecki, również na inne. pańs 


specjale 
rozszerzyć 


Dziennik „Romania“ pisze, że współ 
praca gospodarczą rumuńskosniemiecź 
ka ujęta w ramy podpisanego układu, 
przyczyni się do odprężenia sytuacji 
międzynarodo" Należy jednocze: 
i aznacza pismo, że 

uklad nie ma charakteru wyłączno= 

ści lub monopolu. 
Przyczyni się on do zwiększenia możli 


Rozporządzenie © obronie przeciwlotniczej 


uchwaliła Rada Ministrów 


Warszawa, 25. 5. (PAT.) W aniu 24 
bm. odbyło się pod przewodnictwem 
premiera gen. Sławoja Składkowskiego 
posiedzenie Rady Ministrów, na któs 
rym przyjęto m. in. kilka projektów 
ustaw w sprawie ratyfikacji umów mię 
dzynarodowych. Projekt ustawy o wyż 
konywanin pracy na rachunek  grzys 
wny. Projekt noweli do prawa o ustro 
ju sądów powszechnych, projekt ue 
Stawy o zmianie niektórych przepisów 


sprawach pracowniczych na zic 
miach odzyskanych, włączonych do 
województwa śląskiego oraz projekt 
ustawy o pokrywaniu kosztów leczeź 
nia w szpitalach publicznych. 
Rada Ministrów uchwaliła ponadto, 
rozporządzenie o przygotowaniu w 
pokoju obrony przeciwlotniczej 
i przec'wgazowej w dziedzinie budowe 
nictwa przemysłowego. 


Bogaty plon prac 
polskiego archeologa 


Idfu (Górny Egipt), 25. 3. (PAT.) 
Tegoroczny sezon wykopaliskowy już 
został zakończony i polsko<frąncuska 
misja archeologiczna pod kierownic» 
twem prof. K. Michałowskiego wyje» 
chała do Kairu. 

Najciekawsze rzeczy odkopano na 
starożytnym cmentarzysku,  okalają* 
cym miasto od  południowego:wschos 
du. 

W grobowcu Izi, gubernatora Idfu 

z czasów 6-tej dynastii (5600 lat 

przed Chr.) znaleziono sarkofag z 

napisami, wazy alabastrowe i mie 

dziane {miedź wówczas była rów: 
nie cenną, jak złoto), n=szyjnik, 
zlote perly itd, 
Odkopano również grobowce w posta 
ci kilkupiętrowych domów z oknami i 
drzwiami, takie, jakie dotychczas jes 


szcze budują na, cmentarzach egip- 
skich. 
Prof. K. Michałowski wyjeżdżał do 


Sudanu, bv. obsirzeć tam niektóre piti 


scowości ciekawe pod względem ars 
cheologicznym. 
Sudanie bardzo zachęcają do podjęcia 
prac wykopaliskowych i obiecują 
znaczne ułatwienia. 


Władze angielskie w | 


wości produkcyjnych Rumunii bez na 
rzucenia klauzul, które mogłyby ogra 
niczyć suwerenność i wolność ruchów 
Rumunii, Dla potwierdzenia tych wy: 
wodów dziennik przytacza jako przy: 
kład zapowiedź rządu niemieckiego. 
że 

wszystkie zamówienia rumuńskie 

w b. Czechosłowacji w dziedzinie 

uzbrojenia, zostaną w całości wy: 

konane. 

Dziennik „Timpul* omawiając ste. 
sunki gospodarcze rumuńskoniemiece 
kie stwierdza, że 

pokój w Europie zależny jest w 

glównej mierze od należytego roz= 

wiązania zagadnień gospodar- 
czych. 

W zakończeniu dziennik pisze, że w 
chwilach naprężenia międzynarodowe 
go szefowie obu państw starają się za 
pośrednictwem swych delegatów pode 
kreślić swoje dążenia pokojowe. 

Deklaracja posiąda duże znaczenie, 
zwłaszcza dla odcinka dunajskiego, 
gdzie Rumunia stała stale na straży po 
koju, będąc jednocześnie zdecydowaną 

| do stanowczej obrony swych granic i 


niezależności państwowej. 


Snieżyce w Niemczech 

Berlin, 25. 3. (PAT) Z Niemiec po» 
łudmiowych, szczególnie z Bawarii dos 
noszą o poważnych szkodąch, wyrzą* 
dzonych tam przez obecne burze śnieś 
żne. — Jedna z linii kolejowych zablo 
kowana była przez trzy wykolejone 
pociągi. Nad usunięciem przeszkód 
pracuje 500 żołnierzy. Zaspy śnieżne u 
niemożliwiają komunikację. Powłoką 
śnieżna osiąga w wielu miejscach grus 
bość kilku metrów. 


Moskwa, 25. 5. (PAA). Jak wiado* 
mo, pomiędzy Japonią i ZSRR wy: 
buchł zatarg na tle nowego przydzja: 
lu koncesji rybnych na Dalekim 
Wschodzie, Rząd sowiecki zmniejszył 
ilość koncesji, co wywołało ostry pros 
test Japonii, 

Japońskie sfery miarodajne zarea- 

gowały na ten krok rządu sowiec= 

kiego w ten sposób, że ogłosiły 
hojkot wyznaczonego we Włady= 
wostoku przetargu koncesji rybe 


ny, 
jak obecnie donosi prasa sowiecka, na 


przetarg nie stawili się przedstawiciele 
firm japońskich i wskutek tego nie dał 
on wyników. Władze sowieckie wy: 
znaczyły nowy przetarg na dzień Jego 
; kwietnia br. Jest więcej niż prawdopo! 
į dobne, że o ile nie zajdą zasadnicze 
zmiany w ustosunkowaniu się rządu 
sowieckiego do postulatów japońskich 
to i 
tym razem przetarg na koncesje ry 
bne będzie zbojkotowany, 
| W ten sposób na Dalekim Wschodzie 
trwa wojna rybna pomiędzy Japonią * 
| Sowietami, 


A wo 


Nr.($5] 


„Nie oddamy naszej ziemi bez walk 


„ dnia 


Nastroje na Litwie po utracie Kłajpedy 


Kowno, 25.3. (PAT) Wczoraj 
podaliśmy o artykule głównodowo- 
dzącego armii litewskiej Rasztikisa, 
który ukazał się w „Karysie". Dzi» 
siaj podajemy obszerniejsze stresze 
czenie. 

Gen. Rasztikis pisze: „Armia zaw- 
sze była i jest bodaj najpatriotycz- 
niejszą organizacją w całym ciele nas 
rodu. Obrona niezależności jest nas 
szym najważniejszym zadaniem. Dla 
tego też, gdy nadejdzie potrzeba os 
brony niezależności, w naszym gro- 
nie nie znajdzie się nikt, któryby 
'wątpił w potrzebę į celowość takiego 
zadania. My wiemy dobrze, że nieza- 
leżność jest najdroższym skarbem 
narodu, ktrego tazeba bronić wszel: 
kimi środkami, to jest z bronią w rę: 
iku. W tej walce jest lepiej polec 
z godnością, albo nawet przegrać tę 
wzniosłą walkę przeciwko silniejsze" 
mu nieprzyjacielowi, niż poddać się 
bezsilnie. 

Dlaczego? Dlatego, że przelanie 
w takiej walce krwi będzie urodzaj- 
ną glebą, z której wyrosną nowe si: 
ły i nowe argumenty w walce o wol- 
ność narodu i niezależność, Oto dla- 
(czego nie wątpimy w naszą niepo- 
|dległość i nie boimy sie powiedzieć 
otwarcie, że, gdyby niebezpieczeńst- 
wo zagrażało naszym obecnym zies 
miom, a tym samym również niepo» 
dległości naszej ojczyzny, nie odda» 
my naszej ziemi bez walki". 

Rasztikis apeluje w zakończeniu 
do społeczeństwa, by nie zwiątpiło: 
a pod adresem żołnierzy, by w obli- 
czu rozgrywających się wypadków 
byli kami i nie zapominali, że „ten 
nie jest godzien wolności, kto jej nie 
broni“. 

+ » 2 

Kowno, 25.3. (PAT) W prasie 
litewskiej ukazał się artykuł ze źró- 
det oficjalnych, który m. in. podkre* 
éla, że zainteresowanie społeczeńste 
wa litewskiego ostatnim niemiecko» 
litewskim układem jest całkowicie 
zrozumiałe, ponieważ 

układ ten postawił Litwę w no- 

wą sytuację a Litwa stanęło w o- 

blicza nowych zadań. x 

Nie oceniając tymczasem szerzej 
układu, mimo wszystko musimy za* 
znaczyć, że jego strona polityczna, 
mówiąca o nieagresji, musi być oces 
niana jako czynnik dodatni dla po” 
koju Litwy i Europy wschodniei. 
Litwa dażyła do pokojowych i do- 
brych stosunków ze swoim sąsia* 
dem zachodnim i w ten sposób wyż 
zenie się w układzie użycia sił 


rz. 


Regent Horthy przyjął 
ministra Seltera 

Budapeszt, 25, 3. (PAT.) Bawiący od 
wczoraj w Budapeszcie estoński mini: 
ster spraw zagranicznych Selter, był 
wczoraj przyjęty przez regenta Hors 
thy'ego i premiera Teleky. Minister 
` Selter W/ręczył regentowi Horthy:emu 
Wielką Wstęgę Orderu „Białej Gwias 
zdy“, 


PPSiZZZ przy jednym stole 


Ag. „Echo“ donosi: W Sosnowcu 
odbyła się wspólna konferencja działa- 
czy PPS i ZZZ. Tematem obrad były 
sprawy zawodowe i wspólna akcja 
tych ugrupowań w sprawie podwyżki 
płac w przemyśle Zagłębia górniczego. 


Zydzi pikietują jatki 
Lublin, 25. 3. (PAA) W związku z 
rozpoczęciem 16dniowego postu, Ży: 
dzi lubelscy obstawili _ „pikietami* 
wszystkie jatki w Lublinie, które ma- 
ja pilnować, aby Żydzi nie kupowali 
Tiea, pochodzącego z uboju mecha- 


może jedynie poprzeć politykę po- 
kojową Litwy. Ten punkt układu 
jest również zgodny z litewską poli- 
tyką neutralności. Litwa nie chce 
wtrącać się do sporów innych 
państw. Układ ten jest czynnikiem 
korzystnym dla niezależności i bez- 
pieczeństwa Litwy. Znaczenie gospo 
darcze układu wyjaśni się całkowi* 
cie dopiero po zastosowaniu w pra 
tyce przepisów układu o korzysta: 
niu z portu kłajpedzkiego. Nie mo- 
że on jednak być sprzecznym z in: 


teresami gospodarczymi Litwy, 
nieważ Litwa, otr: 


poz 
mując wolną stre 


£99 «11 
i 


fẹ w porcie kłajpedzkim, nie odczu= |. 


je tak dalece tego wstrząsu który 
mógłby nastąpić przy zerwaniu wię- 
zów ekonomicznych z wybrzeżem 
morskim. 

Przepisy układu nie sprzeciwiają 
się również wolności litewskiego han 
dlu zagranicznego oraz nie krepują 
interesów handlowych innych państw. 

Dlatego też zaniepokojenie 
tym względem jest nieuzasadnione. 


mz 


Sekretarz stanu Hull 
potępił ostatnie posunięcia Niemiec 


Waszyngton, 25. 3. (PAT.) Sekretarz | 
stanu Hull, który wczoraj powrócił z í 
urlopu, spędzonego na Florydzie, o- 
publikował komunikat potępiający o- 
statnie posunięcia Niemiec, i 

„Wydarzenia w Europie — oświad: 
cza Hull — posiadają 

charakter poważnej grożby dla po* 

koju świata, 
Jestem głęboko wstrząśnięty tymi no: 
wymi objawami międzynarodowego | 
bezprawia, które wykazują coraz wy: 
rażniej, *ż 


potrzebna jest spieszna pomoc 
wszystkich narodów w obronie 
prawa į porządku oraz w dziele 
uzdrowienia stosunków _ gospoe 

darczy:] 
Stany Zjednoczone będą kontynuoe 
wały walkę i wzmocnią usiłowania, 
na celu odbudowę pokoju w 
ie w drodze popierania wszeiki: 


budowy 
Carczych, na których pokój wyłącz 
nie opiera 


gospo: 
ie 


Nowy plan finansowy 


Trzeciej 


Berlin, 25. 3. (PAT.) Opublikowano ; 
wczcraj „nowy plan finansowy“ pole: 
gający na 

pobraniu na rzecz skarbu państwa 

od przemysłu i handlu zaliczek na 

j:cczet przyszłych podatków. 


Rzeszy 


W tym celu zastosowano wypuszczone 
specja.nc bezprocentowe bony. 
Plan przewiduje, iż 
pożyczki wewnętrzne będą emito= 
wane w Niemczech jedynie w wy* 
jątkowych wypadkach. 


pod 


Jedno z milionów. A 
„właściwie odżywiane i ladne. 
Pije ono chętnie i dużo 

Kawy Słodowej 


Kneippa 


Tydzień Polskiego 
Związku Zachodniego 

Ag. „Echo“ donosi: W dniach 15— 
22 kwietnia b. r. odbędzie się w całej 
Polsce tydzień Polskiego Związku Za: 
chodniego. Do Komitetu Tygodnia 
weszli m. in.: wicepremier Kwiatkow* 
ski, min, Kasprzycki, gen. Berbecki i 
in. Podczas tygodnia na terenie całej 
Polski odbędą się obchody i zbiórki 
na rzecz Polonii niemieckiej, która 
przeżywa ciężki okres w walce o utrzy 
manie swej narodowości, 


Niemieckie autobusy pocztowe 

Praga, 25. 3. (PAA). Przed głównym 
urzędem pocztowym w Pradze poja: 
wiło się w sobotę kilka pocztowych 
autobusów, należących do taboru pocz 
towego Rzeszy. Autobusy te malowa: 
ne na czerwono wzbudziły ogólną sene 


Wojska węgierskie 


wycofują się w kierumkm Umqgwauu 


Bratysława, 25. 3. (PAT.) Urzędowo 
komunikują, że wojska węgierskie, któ 
re wkroczyły wczoraj na terytorium 
słowackie, spędziły noc z dn. 25 na 24 
bm. na stanowiskach, zajętych w ciągu 


ciągu nocy, lecz noc minęła spokojnie, 
O godzinie 3.30 rano wojska wę: 
gierskie rozpoczęły odwrót w kie- 
runku Ungwaru, Dara,  Ulicz, 
Stakczyn i Ubla, 


dnia. Oddziały słowackie i gwardia ks. ! Wślad za Węgrami posuwają się woje 
Hlinki również zajęły stanowiska w | ska słowackie. Po obu stronach dzia« 


DZIŚ 
PREMIERA 
w kinie 


Interesujący temat! 


CHIMERA 


Atrakcyjny film, obrazujący życie współczesnego, młodego pokolenia! 
zz A 


Doskonała gra artystów! 


„NASZA CZWÓRKA” 


W gl. rolach urocza Szwedka I. BERGMAN, S. Peters, H. Soehnker i Leo Slezak 


Powrót prez. Lebrun do Paryża 


Doniosłe wyniki wizyty londyńskiej 


Paryż, 25. 3. (PAT.) Powrót prezy- 
denta Lebruna z wizyty londyńskiej 
do Paryża, który nastąpił w piątek po 
południu, przybrał 

charakter wjazdu triumfalnego i 

święta przyjaźni oraz zacieśnienia 

stosunków między Francją j An- 
glią. 

Domy na ulicach miasta, którymi prez 
zydent przejeżdżał zostaly udekorowa 
ne flagami o barwach francuskich i ane 
gielskich. Orszak prezydenta powraca: 
jącego z dworca do Pałacu Elizejskieź 
go witały nieprzeliczone tłumy, wzno= 
sząc okrzyki na cześć prezydenta, 

W kołach politycznych Paryża 

podkreślają duże zadowolenie z 

przebiegu i wyników wizyty prez 

zydenta. 
Nie tylko dzięki niezwykłej serdeczno 


ści nabrała ona zwuiatkowego charaktes 


ru. W kołach politycznych panuje boe 
wiem przekonanie, że na skutek roze 
mów prowadzonych podczas wizyty 
między kierownikami polityki francue 
skiej i angielskiej, wywarła ona rów: 
nież duży wpływ na 

poważniejsze zajęcie się Anglii za- 

gadnieniami wprowadzenia po- 

wszechnej służby wojskowej. 

Jako pierwszy krok w tym kieruzku 
przewidywane jest postawienie wkróte 
ce na porządku dziennym sprawy tzw. 
powszechnego rejestru wojskowego. 

Paryż, 25. 5. (PAT.) W kołach poli- 
tycznych oczekują, iż w związku z po* 
wrotem piez. Lebruna do Paryża w po 
niedziałek odbędzie się posiedzenie 
rady ministrów, na którym minister 
Bonnet złoży sprawozdanie z wynie 
ków rozmów politycznych w Londy: 
nie, A g 


ła lotnictwo, dokonując przeważnie lo 
tów zwiadowczych. Wedle komunika 
tu słowackiego 
jeden samolot węgierski został ze< 
strzelony, zaś dwa samoloty sło: 
wackie zostały zmuszone do lądo* 
wania, 
Ponadto samoloty słowackie bombar: 
dowały w pobliżu m. Sobraniec zmo: 
toryzowaną kolumnę węgierską w skła 
dzie 30:tu samochodów. 


513 milionów dol. na armię 

Waszyngton, 25. 3. (PAT.) Komisja 
budżetowa Senatu ustaliła wydatki 
Stanów Zjednoczonych na armię w 
wysokości 513 milionów dolarów. Su: 
ma ta przewyższa.o 13 milionów bus 
dżett, przyjęty przez Izbę reprezentane 
tów. 


Brak potwierdzenia wiadomości 
o poddaniu Madrytu 


Warszawa, 25. 3. (PAT.) Do godzi: 
ny læj w nocy nie otrzymano w War: 
Szawie oficjalnego potwierdzenia wia 
domości o przybyciu do Burgos parla- 
mentariuszy z Madrytu į o zawarciu 
przez nich układu kapitulacyjnego 4 
hiszpańskim rządem narodowym. 


Hojny dar 
Warszawa. 25. 3. (PAT). W dniu 24 
bm. zgłosił się w Generalnym Inspek» 
toracie Sił Zbrojnych przedstawiciel 
Tomaszowskiej Fabryki Sztucznego Je 
dwabiu i złożył w imieniu Zarządu fa- 


bryki 100.000 zł. na F.O.N. 
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„DZIENNIK FOLSKT" 


poniedziałek, dnia 27 marca 1939 r. 


Powody pośpiechu Niemiec 


MAGIĄ SUKCESÓW NIEMIECKICH PRZESTANIE DZIAŁAĆ 


Zadania i fakty dokonane, stwarza: 
ne przez Rzeszę, idą jeden po drugim. 
W tydzień po kapitulacji Czech przys 

* szła kolej na Kłajpedę, której zwrotu 
zażądał kategorycznie min. Ribbene 
trop od bawiącego przejazdem w Bers 
linie litewskiego ministra spraw za* 
granicznych  Urbszysa. We wtorek, 
dnia 21 bm. zebrała się w tej sprawie 
litewska rada ministrów, która musia- 
ła przyjąć żądanie niemieckie. Tego 
samego wieczoru jeszcze sprawa zosta* 
ła przedstawiona na tajnym posiedze» 
niu sejmowi litewskiemu. . 

Oto jeszcze jeden niemiecki fakt dos 
konany tym razem nad Bałtykiem, na 
północ od granic naszego Państwa, 

Co się rzuca jaskrawo w oczy przy 


obserwacji tych faktów dokonanych 
natury terytorialnej, którymi od 13 
miesięcy zaskakują Niemcy Europę 
po uprzednim okresie faktów dokona: 
nych na wewnątrz Rzeszy, (przywróces 
nie służby wojskowej i remilitaryzacja 
Nadrenii?) 
Zjawiskiem charakterystycznym jest, 
naszym zdaniem, z jednej strony 
pomijanie dotąd  pizez Rzeszę 
spraw, które dotyczyłyby bezpo- 
średnio Polski, a z drugiej coraz 
szybsze tempo, które Rzeszą sto- 
Suje przy swych posunięciach, 
Pomijanie Polski tłumaczy się pros 
sto. 


Niemcy wiedzą, że 


Polska jest 35-cio m lionowym mocarstwem, 


*a Polacy są w każdej chwili goto- 
wi do wojny w razie naruszenia 
bezpośrednich interesów polskich. 

A Niemcy wojny dotąd jeszcze nie 

chciały, nie czując się do niej dosta- 


RADIO ję ELIT 


na LE zt. 115: 
zMlenny ze 136; 


Fachowa obsługa. mamam Dogodne spłaty. 
Do nabycia we Firmie 


FOT-ABO-RAD 


Lwów, pl. 


lacki 9 — tel 22656 


(początek ul. Rutowsk'ego). 4232 


tecznie przygotowane. Toteż na pytas 
nie, które Marszałek Piłsudski postas 
wił Rzeszy na wiosnę w roku 1933 po 
dojściu Hitlera do władzy, 

przez wzmocnienie polskiej załogi 


Bielizna damska, męska, 
pończochy, rękawiczki, krawaty, 
skarpetki oraz trykotaże 
poleca w NOWOOTWĄARTYM 


MAGAZYNIE po cenach najtańszych 


JAN PICAHL 


Lwów, ul. Batorego 20 


PROF. DR_L. GRABOWSKI 


wojskowej w Westerplatte w 
Gdańsku; „Pokój czy wojna?“ 
Niemcy odpowiedzieli: „Pokój”. Wys 
kazana wówczas przez Polskę siła i 
będące jej następstwem odprężenie 


lecz dąży do uzyskania hegemonii, 
Świat jest dziś zaalarmowany osią: 
gnięciami Niemiec. 


stosunków polsko = niemieckich Spo* 
wodowały siłą rzeczy skierowanie szla 
ku ekspansji niemieckiej w innym kies 
runku, W międzyczasie w ciągu kilku 
lat Niemcy osiągnęły jednak kolosalne 
wzmocnienie swych sił i pozycji w 
Europie, 
co nie może być obojętne Polsce i 
musi wpłynąć na kształtowanie się 
Jej polityki. 
Olbrzymi wzrost sił Niemiec nie jest 
jednak również obojętny dla mocarstw 
zachodnich, 


które do niedawna były skłonne 

patrzeć przychylnym okiem na 

ekspansję niemiecką na wschód za 
cenę wyrzeczenia się przez nie dą: 
żeń kolonialnych, 

Nie przeceniając sukcesów niemiece 
kich, które posiadają swoją słabą stro» 
nę (rozbicie jednolitości państwa, zwię 
kszenie trosk aprowizacyjnych i t p.), 
Francja i Anglia zdają sobie dziś spras 
wę, że 


się na tych osiągnięciach, 


To właśnie tłumaczy pośpiech, z 
jakim Niemcy dokonują swoich 
następnych posunięć. Niemcy się 


Panorama plastyczna Lwowa — 
miasta przesławiego 


Pod tym tytułem umueszcza Maria 
Kruczkowska w ostatnim numerze „Ar 
kad“ interesujący artykuł o Lwowie, 
jako mieście fortecznym. Autorka zwra 
ca uwagę na fakt, że „mimo wielkiej po 
pularności Lwowa jako miasta wojny, 
do dzisiejszego dnia nie mamy jakiejś 
bardziej szczegółowej syntezy wojen. 
nych dziejów Lwowa, poważniejszej i 
na szerszą skalę zakrojonej pracy © 
Lwowie, jako warowni, strażnicy, mieje 
scu obronnym dawnej  Rzeczypospolie 
tej". 

A przecież, jak pisze dalej M. Krucz 
kowska „nie ma chyba nic bardziej 
wdzięcznego i milszego nad odtwarzas 
nie piórem lub w materiale plastyczs 
nym warownej przeszłości Lwowa, mia 
sta przesławnego, w pobliżu Tatar" — 
jak mówiono o Lwowie jeszcze w XVI 
wieku. 

Podkreślając znaczenie projektu stwa 
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„Latino sine flexione" 


i inne języki pomocnicze m.ędzynarodowego 
` porozumien.a 
(Dokończenie.) 


Pomimo, że ze wszystkich proponos 
wanych dotąd języków międzynarodo« 
wych sztucznych język  obmyślony 
przez prof, Peano jest, według poglą: 
du pierwszych znawców przedmiotu, 
najdoskonalszym, nie uzyskał on doz 
tąd tak szerokiego rozpowszechnienia 
jak esperanto. Prawdopodobnie dlate: 
go, że nie rozwinięto dlań tak inten- 
sywnej, energicznej i doskonale zorga: 
nizowanej reklamy i propagandy po 
całym świecie, jak to było w swoim 
czasie z wynalazkiem esperanta, Jed- 
nakże przyjął się on w niektórych naj- 
poważniejszych pismach naukowych, 
także u nas w Polsce, Między innymi 
„Okólniki Obserwatorium Krakow 
skiego“ były w latach 1920—1923 reda- 
gowane w tym języku; w późniejszych 
wprawdzie tego w wielkiej mierze a 
niechano i zawarte w nich artykuł 
drukowane przeważnie w języku ŻĘ 
cuskim lub niemieckim; ale ukazujący 
sie. corocznie od r. 1923 „Dodatek 


międzynardowy* (Supplemento inter- 
nationale) do „Rocznika Astronomis 
cznego Obserwatorium Krakowskies 
go“ (Rocznik sam przestał wychodzić 
z rokiem 1928), zawierający głównie 
efemerydy gwiazd zmiennych zaćmies 
niowych na każdy rok a wydawany 
przez to obserwatorium pod egidą i z 
subwencji Międzynarodowej Unii 
Astronomicznej i przeznaczony do 
międzynarodowego użytku, jest do- 
tąd drukowany w języku latino sine 
flexione (tylko przedmowa prócz tego 
w języku polskim). Także i kongresy 
międzynarodowe poświęcone  niektóż 
rym dziedzinom nauki dopuściły dla 
referentów i dyskusji język latino sine 
flexione, 


Gdy w r. 1924 czynione były z 
pewnej strony zabiegi o utworzenie les 
ktoratu tego języka na uniwersytecie 
poznańskim (co jednak następnie nie 
doszło do skutku), prof. Baudouin de 
Courtenay, znakamitv volski lingwi* 


rzenia panoramy plastycznej Lwowa 
z drugiej połowy XVIII wieku (projekt 
inż, arch. J. Witwickiego — o projekź 
cie tym pisaliśmy już niejednokrotnie), 
dodaje autorka, że poza celem nauko: 
wym, dydaktycznym i propagandowym 
zrealizowanie tej panoramy było by 
„przekazaniem z pokolenia na pokole: 
nie wartości, którę nie przemijają, war- 


tości, które uczą, podtrzymują na Si- 
łach, wzbogacają i świadczą o wiecznie 
żywej polskości wiecznie warownego 
Lwowa", 


Obszerny artykuł zdobią liczne foto: 
grafe modelów rekonstrukcji wykona: 
nych przez inż, J. Witwiekiego. 


ARTRETYZM 


sta, uczony światowej sławy, popar! 
tę propozycję, zaznaczając, że uważa 
„latino sine flexione za utwór a raczej 
pomysł poważny i głęboko ujęty“ į że 
„słuchacze wyniosą z podobnego stu» 
dium prawdziwą korzyść”. Znany pols 
ski filozof i krytyk literacki WŁ M. 
Kozłowski był wielkim  zwolenni< 
kiem tego języka: pisał o nim z entuze 
jazmem, nazywając pomysł prof, Peas 
no genialnym, i przepowiadał mu o% 
gromną przyszłość, Jeszcze w latach 
1951 i 1954 domagał się wprowadzee 
nia tego języka „do szkół wszelkiego 
typu t.j. zarówno humanistycznych 
jak realnych, handlowych i  klasycze 
nych” i to już w niższych klasach, po 
czym dopiero miałaby w gimnazjach 
klasycznych nastąpić w klasach wyż 
szych hauka łaciny klasycznej, t. j. jej 
gramatyki, gdyż słownictwo byłoby 
uczniom już znane z.przebytego kursu 
neolatino. 

Autora wspomnianego na 
artykułu oburza do żywego to, że 
istniejąca w Turynie „Academia pro 
interlingua* (wydająca sporo publikas 
cyj) przystępuje obecnie do wydania 
przekładu „Quo vadis“ Sienkiewicza 
na ten język, Nazywa on to wciągnię= 
ciem Sienkiewicza do „ciemnego zwią” 
zku“, woła ze zgrozą: „Quo vadis 
ma pójść na rzeź!”*, oświadcza, że przes 
kład ten pozostanie 'w bibliotekach 


wstępie 


„na wieki jako okaz żywej hańby“ i | 


powstaje wskutek złej przemiany materii. 
płatnych broszur. 
Stosujcie zioła 


Nr. 85 


Śpieszą, gdyż może za rok, a moz 
że już za miesiąc lub dwa, sytua- 
się zmieni, 

Zbrojenia Anglii, Francji, Stanów Zjed 
noczonych postępują, układ sił curos 
pejskich może się zmienić 
Magia sukcesów niemieckich przes 
stanie działać na mniejsze narody. 

Litwini musieli ustąpić wobec żąda» 
nia Niemiec w sprawie Kłajpedy. 
Omyliłby się jednak ten, ktoby sądził, 
że czeka wobec tego Litwę los Cze: 
cho:Słowacji. Przede wszystkim 

Litwini nie są Czechami i każdy 

kto zna psychologię narodu litew= 

skiego wie, że obok takich czy in- 

nych zalet czy wad, jest w niej 

miejsce na upór, zaciętość i poczu= 
cie go! l, 

Toteż uchwała litewskiej rady mini« 
strów, że nie ma mowy o jakichkole 
wiek dalszych ustępstwach wobec Nie 
miec, nie będzie jedynie platoniczi 
nym życzeniem. Poza tym Litwa, któ: 
ra prowadziła długi czas fałszywą i 
błędną politykę wobec Polski, 

rozumie coraz lepiej konieczność 

oparcia się o Warszawę. 

Ostatni krok Niemiec wobec Kłaj» 
pedy powinien tę konieczność una 
ocznić Litwinom jeszcze wyraźniej, 

Polska zaś jest z natury rzeczy zae 

intetesowana tym, co się dzieje na 

terytorium państwa litewskiego i 

teren ten musi być przedmiotem 

Jej specjalnej uwagi. 
Tylko ścisłe współdziałanie polsko:li- 
tewskie może zabezpieczyć pełną niee 
podległ narodu litewskiego i za 
pewnić bezpieczeństwo granicom pół 
nocnym na tym odcinku, (ATE) 
DDB" WEED RECT TZTEZREOCZEE OTC Z 
Stroje ludowe Karpat Polskich 
w opracowaniu naukowym 


Wa półkach księgarskich ukazał sių 


pierwszy zeszyt wydawnictwa 
Ludowe Karpat Polskich“ pt, 
Pogórzan*, nakładem Komisii Swoj 
szczyzny Związku Ziem Górskich 


pod redakcją dr, Tadeusza Seweryna i 
mgr. Romana Reinfusa. Autorem pra 
cy, omawiającej strój Pogórzan z po: 
wiatów gorlickiego, jasielskiego, kro- 
Śnieńskiego i brzozowskiego, jest p. 
Adam Wójcik. 


Żądajcie bez: 


(HOLEKINAZA H. NIEMOJEWSKIEGO 


4138 


ODOM T A EEL A 


wzywa wszystkich ludzi pióra do obro 
ny arcydzieł naszej literatury przed 
„zohydzaniem ich przez prof. Peano 
et consortes”. Pominąwszy już, że 
prof. Peano niczego zohydzić nie moż 
że, bo od 7 lat nie żyje, tę namiętną 
reakcję na wieść o zamiarze tego prze» 
kładu trudno zrozumieć, Przecież już 
wiele arcydzieł naszej literatury (róże 
ne utwory Mickiewicza, Krasińskiego, 
Asnyka, Konopnickiej, a niemniej i 
niektóre powieści Sienkiewicza) przes 
tłumaczono m. in, na esperanto, podob 
nie jak i dzieła z obcych literatur, i jas 
koś nikogo to nie. oburzało. Tym 
mniej powodu do oburzenia, gdy cho: 
dzi o przekład na język międzynaro: 
dowy doskonalszy i dźwięczniejszv 
od esperanta. 


Co do samej osoby prof. Peano, 
warto nakoniec dodać, że był on nie 
tylko wielkim, światowej sławy uczos 
nym, ale był to zarazem, jak zgodnie 
stwierdzają nekrologi, człowiek nade 
zwyczaj skromny, nje szukający roze 
głosu, pełen prostoty w życiu i obej 
Ściu, i bardzo zacny charakter, Zasłu: 
żył w zupelności na to, żeby nie wyra 
żać się o nim w tonie pogardliwym lub 
uszczypliwym, choćby się miało od: 
mienny od niego pogląd w sprawie 
sztucznego języka ZE DORA 
porozumienia 


KONIEC 


4 


Nr. 85 


MARIA KRUCZKOWSKA 
MARIA ERUCZKOWSKA 


DZIENNIK POLSKI 


poniedziałek, dnia 27 marca 1939 r. 


Str. 2 
— 


osada me serio 


czyli formalizm conóra ION AEZ Ea 


W wierszach poetów, w książkach 
powieściopisarzy, w pracach kryty- 
ków znajdujemy coraz wyraźniejsze 
znaki, świadczące o tym, że przełamue 
ją się w sumieniach młodych pisarzy 
polskich pojęcia o twórczości w ogóle 
i oryginalności wypowiedzi artysty 
w Szt czególe. Przeciw  dychawicznej 
bufona: entuzjastów formalizmu, 
widzących w nowej, pięknej metaforze 
cały sens tworzenia powstawali i pos 
wstają wciąż ci, dla których sprawą 
najważniejszą w twórczej wypowie: 
dzi jest, powiedzmy patetycznie, tylko 
głos ich sumienia i odpowiedzialność 
za ten głos „przed Bogiem, sobą i spos 
leczeństwem*, 

O formalizm i o trądycjonalizm kłós 
cili się między sobą różni artyści już i 
dawno i długo — mądrzy i ci całkiem 
głupi, na wesoło i na ponuro, brutals 
nie i w rękawiczkach; poloniści, wy 
jedni, przynajmniej pamiętajcie o ich 
głosach, o tych wywodach w „Sfinks 
sie“, „Chimerze”,  „Skamandrze* i 
„Okolicy Poctów*, o tych Śmiercioś 
nośnych strzałach i słowodawczych 
źródłach, o tych artykułach, które dziś 
niczym więcej nie są jak zapyloną pos 
zycją bibliograficzną. 

Wypada uczynić jedno zastrz 
abym nie była.posądzona o jakąś awan 
turniczą agresywność w stosunku do li 
teratów, ceniących przede wszystkim 
oryginalność formy swych utworów, 
Forma i styl to są aspekty dziela, któ: 
rych lekceważyć nie można, tym bare 
dziej, jeśli jest się autorem danej formy 


nie, 


lub stylu, jeśli wysubtelnia się swój 
zmysł estetyczny do granic swych 
możliwości (możliwości zawsze są o+ 


graniczone), aby tylko pomieścić się w 
ramach szkolarskich szablonów forma 
lizmu, Trudy formalistów, którzy two 
rząc — sami dobrze nie rozumieją 
swych utworów są godne specjalnego 
szacunku... 

Walka o formę i styl jest intymnym 
«maganiem się pisarza z zewnętrzny» 
mi trudnościami; czasem z. łatwością 
pisania, czasem z niebezpieczeństwem 
notowania trudnych, nie oddających 
gry wyobraźni lub myśli, słów. Są pie 
Sarze, którzy wolą spierać się ze sobą 
brutalnie o swe sądy, „prawdy“, o 
glosy swego sumienia, ścierać się z sos 
a w walce o serce wieka (a ta ciąe 
gla walka jest jedynym i ostatecznym 
celem pisarstwa i jedynym mianows 
nikiem do którego wszystkie trudy 
pisania. winne byé sprowadzane) ście» 
jak najostrzej i bez pardonu; 
są i inni, którzy łączą się w grupy nie 
ze względu na wspólny światopogląd, 
lecz z uwagi na s pięknych metas 
for, jakie udało się sześciu członkom 
grupy stworzyć i w zapasie mając owe 
metafory, ustawiają się do ataku na 
pozycje, zajmowane przez innych. 
Wesola, ostra zabawa, lecz grozi ona 
zawsze jałowieniem sporów między 
artystami, upadkiem ważnych, istote 
nych konfliktów, które naprawdę moż 
ga dzielić lub naprawdę mogą łączyć 
pisarzy, 


P. Jaworski, pisząc swą krytykę 
„Kurhanów* Wierzyńskiego („Dzien> 
nik Polski* 20 b. m. „Pseudorom 
tyzm*) przystąpił właśnie do omawia: 
nia tego tomu z arsenałem pojęć for: 
malistycznych + i celując w  Wierzyńs 
skiego pociskami z tegoż arsenalu wys 
kazał raz jeszcze, jak bardzo trudno w 
erze 


Fachowy agent 
na m. Lwów 


tylko pierwszorzędna siła, chrześcijanin, w 
średnim wieku, ZE wprowadzony w 
branży  spożywczi poszukiwany przez 
wielką fabrykę artykulów spożywczych. 

Wi: z fotografią, poda- 


> Warszawa, Mar- 
szalkowska 35, pod „Pracowity”*. 4258 


naszym szczupłym, szarym, pretensjo= 
nalnym światku literackim o zdrowy 
rozsądek; po pierwsze trzeba zrozumieć, 
że z poetą, który nam pisze historię 
ojczyzny jeśli chce się walczyć, to byź 
najmniej nie na metafory — ta broń nie 
działa, nie dotyka Wierzyńskiego; po 
wtóre trzeba wiedzieć, żę „rzetelny 
artyzm“ ferdydurdzistów, i  miłośnie 
ków formalnych igraszek w ni 
już dziś nie świadczy o wartości ani 
oryginalności dzieła (oryginalność i 
wartość znowu w treści znalazła sobie 
siedlisko) i wiedząc o tym nie nawrae 
cać do buffonady, nie szukać jednej 
róży tam, gdzie dębowy las rośnie, 


Parę lat temu Miłosz, którego twór- 
czość porównuje p, Jaworski z twóre 
czością Wierzyńskiego na niekorzyść 
tego ostatniego — wywołał w wileńs 
skim światku awangardy nie byle jaką 
burzę twierdzeniem, że Mickiewicz i 
owszem, nie złym jest poetą, a dzi 
si warszawscy wielbiciele Balzaka i 
Mickiewicza, ongiś również awangar< 
dziści, gdy się im parę lat temu we 
Lwowie cierpliwie tłumaczyło, że Mie 
ckiewicz lepiej od nich wiersze pisał, 


ubrania męskie. 


Ceny konkurencyjne! 


Zawiadomienie! 
Niniejszym mamy zaszczyt uprzejmie zawiadomić, że magazyny 
nasze zostały już zaopatrzone w najmodniejsze materiały 
wiosenne na suknie, kostiumy, 


„MODNE TEKSTYLIA" 


Oddział Firmy: JAX WALLACH i Syn, Lwów, Rynek 33, 


ironii jak konie. Widocznie 


prychali z 
cechą formalie 


to już jest wrodzoną 


nej stanowiło jeden z głównych powo* 
dów chaosu w dziedzinie zjawisk lite- 


stów, że tylko swój, szablon znają a | rackich na pr: ni pierwszych lat 
innych form nie umieją zobaczyć, 
P. Recenzent pośrednio zarzucił 


Wierzyńskiemu brak odczucia rzeczy j 


wistości obecnej, albo, jak. to się mós 
wi: nowożytności, 
I napisał p. Jaworski beztroz 


sko, że tylko Lechoń próbował zahas 
mować nurt tradycyjnej poezji, „nace 
chowanej 
wielką naiwnością w formułowaniu 
wzruszeń lirycznych”, starał się zahae 
mować ten nurt czyli, według p. Recen 
zenta wczuć się w nowożytność, w 
rzeczywistość obecną przez słowa: 
wiosnę niechaj wiosnę, nie Polskę z: 
baczę'. („Karmazynowy poemat“). 
Nie wiem w jaką rzeczywistość ma p. 
Recenzent oczy zwrócone, jeśli w tym 
zdaniu dopatruje się jakiegokolwiek 
związku z rzeczywistą rzeczywistością 


Polski: w rzeczywistość nowożytną w 


każdym razie nie. 
la A 
P. Recenzent napisał krótko o tym, 
że odzyskanie niepodległości politycze 


płaszcze damskie oraz 


LWÓW, PLAC HALICKI 14 


Telefon 269-82 


tel. 247-16 
Wybór wielki! 
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ckliwym patriotyzmem i 
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Ra TO ZNAKOMITA 
WÓDKA CIESZYŃSKA 


powojennych. Słusznie! Rozważmy tę 
sprawę nieco szerzej: 

Drogę od upadku do czasu uzyska: 
nia niepodległości a również i po jej 
uzyskaniu znaczyły i dalej dla nas zna 
czą nazwiska: Mickiewicza, Słowae 
ckiego, Chopina, Wrońskiego, Ciesze 
kowskiego, Wyspiańskiego, Matejki, 
Szymanowskiego, Norwida, Piłsude 
skiego... Ciężar tych nazwisk zwali! 
się į na barki tych, którzy doczekali 
się lub wyrośli w niepodległości. 
Treść kulturalna, która dla tamtych 
streszczała się w pytaniu „jak uzyskać 
niepodległość" dla młodych, już naza: 
jutrz po uzyskaniu niepodległości stre 
Ściła się w pytaniu „co robić z niepo: 
l (Dokończenie na st. 9-tej) 


Prz egląd prasy 


jesteśmy gotowi 


Polski realizm polityczny — 


Litwa płaci za swe biedy 


JESTEŚMY GOTOWI 
„Polska Zbrojna“ nawiązując do o- 
słatnich wydarzeń pisze: 


„Naród bez ducha rycerskiego istnieć 
nie może, Tragiczny przykład 
jest tutaj arcywymowny. My, 
rozumiemy tę wymowę, 
tym sławiamy sprawę jasno i wyzaźnie: 
jesteśmy gotowi do wszelkiej wojny, z 
każ dym, najsilniejszym nawet przeciw- 

jem. Naród polski nie ma poczucia 
niższości wobec niożnych narodów tego 
świata, bo uświadamia sobie w pełni 
fakt, że sam do tych silnych narodów 
należy, Nie przeraża Polaków ani ilość 
nieprzyjacielskich dywizji, ani wyposa< 
żenie techniczne, ani czyjkolwiek tupet. 
Wierzymy ilość naszych 
własnych d: K 
ich duch bojowy i meska postawa ca- 
lego narodu najzupełniej wystarczą do 
zwycięstwa, Wiemy, że Wódz Naczelny 
i wszyscy dowódcy w swojej najodpo- 
wiedzialniejszej i najcięższej 
spotkają lę z niezłomną wiarą i wolą 
zwyciestwa» u żołnierzy, świadomych 
tego. że są synami Wielkiego Narodu, 
który w swych dziejach odnosił bez- 
przykładne zwycięstwa: Grunwald, 
Wiedeń, rok 1920. 

Jesteśmy spokojni, bo wiemy, że na 
sze zwycięstwa nie są tylko przeszło- 
ścią. Wiemy dobrze, że nasze bagnety i 
w przyszłości będą narzędziem naszych 
zwycięstw. Czekamy na nie, A rozmy- 
ślając o nich, przygotowujemy się du- 
chowo do przyszłych wojen, budząc w 
sercach naszych nieugięta wolę zwycię: 
słwa, odwagę, zaciekłość i wytrwałość. 

Będziemy się bić dobrze. bo wiemy, 
że historia wielkich dokonań jest pisa- 
ną w księdze dziejów żelazem i krwią 
meżnych narodów". 


POLSKI REALIZM POLITYCZNY 

Obalenie przez Niemców szeregi 
punktów traktatu wersalskiego przy 
niosło bolesne rozczarowanie tym, któ- 
rzy zapafrzeni w papierowe zapewnie- 
nia, na nich budowali swą potęgę. Uwię 
dła działalność Ligi Narodów, zawalił 
się gmach papierowych klausul i zobo- 


Polacy, 
ii z 


wiązań. Że nie znaleźliśmy się pod gru» 
zami tego gmachu razem z innymi pari: 
stwami, — to zawdzięczamy to tylko 
naszemu realizmowi politycznemu, któż 
ry nakazywał nam zwracać większą u= 
wagę na rozbudowę własnej siły, niż 
na golosłowne gwarancje  międzynaroś 


dowe, 
Nawixsem mówiąc warto — jak pis 
sze „Gazeta Polska" — zwrócić uwagę 


la znaczenie 


„wielu aktów politycznych, które obses- 
wujemy na terenie t.zw, wielkich demo- 
kracyj zachodn. Każdy obserwator zja- 
wisk tamtejszego życia uderzony jest 
ich błyskawiczną zmiennością. Mamy w 
pamięci to. co się działo na zachodzie 
Europy w czasie kryzysu jesiennego i 
obserwujemy z zainteresowaniem ana- 
logiczne zjawiska obecnie, Wielkie na- 
pięcie oburzenia, zapału jį dalekosięże 
nych zamiarów wyładowuje się tam aż 
nazbył szybko w manifestacjach i de- 
klaracjach, o których pamięć ginie w 
ciągu kilku tygodni. W państwach tych 
zachodzą ostatnio pewne przemiany, 
ale nie posuręły sie one jeszcze tak da- 
leko, by wolno już było mówić o zmia- 
nach istotnych. Nastroje więc, manifes 
stacje polityczne tych państw demokca- 
tyczno-parlamentarnych muszą być ró- 
wnież oceniane trzeźwo, tak jak na to 
— według długoletnich doświadczeń — 
zaslugują... 

Realna i trzeźwa ocena rzeczywistości 
nie sprowadza się nigdy do formułek 
zbyt prostych i łatwych, Uproszczenia 
i symplifikacje, zbyt daleko idące i 
zbytnio ułatwiające pogląd na sprawy, 
byłyby zarazem przeinaczaniem, a więc 
fałszowaniem rzeczywistości, Ludzie woz 
łający z uporem o łatwe i proste for- 
mułki, robią nieraz wrażenie doprasza- 
jących się o fałsz i złudzenie, Chyba 
niesumienność polityczna p a na 
schlebianie tego rodzaju pragnieniom. 
Rzetelna natomiast praca publicystycz- 
na polegać musi na przedstawianiu je 
stolnego obrazu rzeczy, nawet gdy jego 
ogarnięcie wymaga wysiłku myślowe- 
go. Rzetelna myśl jednak, AEDE gdy 
nie przynosi prostych i łatwych formu- 


łek, trafi do ludzi rzetelnych, ożywio 
nych dobrą wolą”. 


LITWA PŁACI ZA SWE BŁĘDY 
„Kurier Poranny“ pisze: 
| „Oceniając całość układu litewsko: 
niemieckiego trzeba stwierdzić że po- 
stanowienia jego nie wykraczają poza 
zagadnienia, wynikające ze stosunków 
sąsiedzkich, Litwa nie przyjęła zobo- 
wiązań, które rzucałyby cień na jej sa- 
modzielność polityczną lub gospoda 
czą, Postawioną w trudnej sytuacji, Li: 
twa spelniła żądania niemieckie, ale za- 
gadnienie sporne potrafiła utrzymać w 
ramach „sprawy Kłajpedy", nie przeno- 
sząc konfliktu na szeroką płaszczyznę, 
Warto tu zwrócić uwagę, że oprócz 
decyzji rządu litewskiego żadna instane 
cja urzędowa litewska nie aprobowala 
i nie ratyfikowała nowego stanu rzeczy. 
Sejm litewski nie wypowiedział się w 
sprawie odstąpienia Kłajpedy. gdyż za- 
gadnienie to nie zostało mu przedsta- 
wione. Uchwały takiej przedstawiciel- 
stwo narodu litewskiego, zdaje się, nie 
poweźmie, a tym samym jedynie decy: 
zja rządu ulegalizuje nowy stan rzeczy. 
Nie sposób wreszcie powstrzymać się 
od wypowiedzenia uwagi, że utratą 
Kłajpedy płaci Litwa za Aaaa: 
nią błędna swoją politykę zagraniczn: 
Stosunek opinii polskiej wobec Tity 
wyraził niedawno w Sejmie poseł Lecl 
nicki, przewodniczący komisji za 
zagranicznych", 


Pani domu musi się dobrze 
namyślić nad tym, co ma 
gotować! 

Jedno — nie lubi tego, drugie owego, z 
kosztami niestety teżasię trzeba Bczyć, wcale. 
to nie wesoło:. wciąż się frasować, jakby tu 

stkim dogodzić? Jeszcze, szczęście 
ze śniadaniem i z podwieczorkiem nie ma 
klopotu, gdyż wszyscy piją bardzo chętnie 
wyśmienitą w smaku Kawę Słodową Kutip- 
pa z przyprawą Karo-Franck w kostkach. 
Toteż każda Pani Domu jest podwójnie za- 
dowolona z Kawy Słodowej Kneippa, Raz 
dlatego, że kawa ta smakuje wszystkim a 
powtórce, że jest — na szczęście — tania. 


27 marca 1939 r. 


Nie znamy dalszych dziejów dok- 
tora Judyma, ale domyślamy się prze= 
gież, że nie raz żałował tej teatralnej 
rozmowy z Joasią, gdy ona, tak bez- 
yranicznie tkliwa, snuła przed nim 


JUDYM „WALI* NA WIEŚ 


marzenia o ich mieszkaniu, pełnym 
sprzętów prostych jak u najuboższych 
i, ale za to pięknych jak u nikogo, 
kaniu, w którym miały być 
sosnowe, lawy i stoly, o chode 
niku utkanym w chłopskim warsztaz 
cie ze skrawków niepotrzebnej mater 
który byłby tak samo miły, jak persl 
dywan, o ścianach izby wyłożonych 
drzewem świerkowym, i o tym, jak to 
wszystko pokochają, ba będzie ich, 
w krwawym trudzie zdobyte, bez 
krzywdy niczyjej... 
A on, dr Judym, zapatrzony w ota- 
e go środowisko ludzi schoroż 
h, skarłałych, zdegenerowanych, 


zył jej nieprzytomny, dziwnym, 
biblijnym tonem, że nie może mieć 
ani ojca, ani matki, ani żony, ani 


jednej rzeczy, którąby przycisnął do 
serca z miłości, dopóki z oblicza ziemi 
nie znikną te zmory... 


To było powodem rozstania z Joz 
asią. 
s Gidz R 
Dr Tadeusz Skorecki w opublikoe 


wanym niedawno w jednym z pism 
warszawskich essayu, usprawiedłiwia» 
jącym „lekarza brutalnego", dowodził, 
że praca lekarza jest zupełnie odmien= 
na od pracy literata, który „nad łudź- 
m! nie pracuje, a jeżeli z ludźmi obcu 
Je, to tylko towarzysko". 

, że nie można tego powie: 
dzieć o Żeromskim, który od dość 
wczesnej młodości obcując z lekarza: 
mi nie tylko „towarzysko”, potrafił 
„wypracować“ typ lekarza przyszłości, 
a raczej lekarza naszych czasów. Me- 
dycyna miała w Żeromskim tego fan= 
tastę, którego np, lotnictwo miało w 
Juliuszu Verne. Rzeczywistość zdy- 
stansowała 'dziś jednego i drugiego, 
Ale w „swoim“ czasie koncepcje ich 
były przecież fantastyczne, nieprawda 
podobme, marzycielskie. 

Żeromski rzucał gromy na „swo 
lekarzy: że umieją pilnie tępić mikro» 
by w sypialni bogacza, ale ze spoko- 
jem wyłączają z zakresu swojego wi- 
dzenia fakt przemieszkiwaniż dzieci 
pospołu z prosiętami., Że lekarz dzi- 
siejszy to lekarz ludzi bogatych... 
Że utyskują, łamią ręce nad brudami 
miast, nad niechlujstwem ludu, oni, 
lekarze, a gdy nastręcza sie możność 
od jednego zamachu skasować nie: 
chlujstwo,,. 

I prorokował: Medycyna będzie 
wykreślała drogi życia masom ludz- 
kim, podniesie. je i świat odrod: 

. 


Nadzieje wielkich pisarzy, pragnę 


cych widzieć odrodzenie Świata przez 
medycynę, są bardzo nowe, Wystar= 
czy cofnąć się bodaj do Gogola, aby 
przekonać się, ile bezgranicznego pē- 
symizmu było w jego spojrzeniu na 
możliwości pomocy ówczesnej medy- 
cyny ubogim. Drwił z bolesnym okru= 
cieństwem: *„Człowiek prosty kiedy 
ma umrzeć, to umrze niczawodnie, a 
jeśli ma wyzdrowieć, to i bez lekarstw 
wyzdrowieje”. 

Jeszcze dalej w szyderstwie z leka- 
rza „swojego czasu” posunął się Cze- 
chow, mówiąc, że jedno, co może uz 
szlachetnie chłopa — to cierpienie, jak 
że więc jeszcze i to odbierać mu przez 
lekarzy! 

Rekord pobił jednak Molier, który 
w całym swoim niestrudzonym aktore 
skim życiu z pasją naigrywał się z lee 
karzy: Największą zaletą zawodu les 
karskiego — mówił — jest to, że nie- 
boszczyki to ludzie niez: 
wprost uprzejmości i dyskrecji, i jesze 
cze nikt nie słyszał, aby się który po- 
skarżył na lekarza, który go sprzątnął. 


HONORARIA W NATURZE 


Jakże krańcowo różnią się te głosy 
od pełnego żarliwości wołania Żerom: 
skiego! On może pierwszy z wielkich 
pisarzy uwierzył w mddycynę, ale też 
miał możność widzieć ją w najwspa« 
nialszym, szczytowym rozwoju, w tti- 
umfującym pochodzie za ktlumnami 
wojsk, na pobojowiskach, w lararee 
tach, w szpitalach wojskowych, w sa- 
natoriach, w klinikach i poliklinikach. 

Z judymowego buntu stworzył naj- 
piękniejszą wizję Świata odradzanego 
przez lekarzy. Chociaż już dziś razi 
nas trochę ten bunt, jest dziwnie przee 
starzały, jakby ten Judym żył w za- 
mierzchłych czasach. Nie d 
jestemy tak bliscy realizacji 
toburczego programu, ale że przeci 
zbliżamy się do tej realizacji, że to co 
jeszcze przed pół wiekiem było wizją 
artystyspisarza, powoli wprawdzie, 
z trudem, ale staje się rzeczywistością, 
i tylko o drobne nieważne rzeczy spie 
rają się jeszcze fachowcy, gdy idea 
zwyciężyła. 


s a ,.€ 

Dzisiejszy Judym nie potrzebuje 
być romantykiem, nikt tego nie wyż 
maga. Zresztą, trudno o jakiś roman: 
tyzm, gdy sprawa staje się najprostsza 
w świecie, gdy staje się obowiązkiem, 
pracą codzienną, harówką, praktyka 
uciążliwą i odpowiedzialną. Od Judy- 
ma, który za kilka dni będzie musiał 
pójść na wieś, aby wśród ciemnego 
chłopstwa odbywać praktykę, nikt nie 
wymaga ofiary, Raczej dzielności. Czy 
będzie chciał być społecznikiem, czy 
nie — to jego sprawa, Przede wszyst: 
kim — będzie musiał być lekarzem. 
A jeżeli zechce być społecznikiem, nie 


| potrzebuje wysilać się zaraz na naj- 


o ER ZZOZ ZW OZW A Z  E O 


wyższy ton judymowej ofiary. Może 
być lekarzem=społecznikiem jak dr 
Manson z „Cytadeli“ A. J. Cronina, 
bynajmnief nie unikającym przyjeme 
ności życia. Albo też machnie ręką na 
wszystkie społeczne koncepcje, jak dr 
Włodzimierz R. z wyszłej przed kilku 
dniami z druku pierwszej powieści 
Marii Kruczkowskiej pt. „Sprawiedli: 
wy z Sodomy“. W liście do lekarki- 
socjalistki dr Włodzimierz R. pisze 
bardzo zwyczajnie; „Jestem po prostu 
lekarzem, leczę chorych, chcę mieć pry 
watne przyjęcia, chcę mieć dzieci... Jas 
kie mi to wszystko obce, te wasze 
Leningrady i Sfalingrady! Jeżeli po- 
zwolicie mi zostać nadal lekarzem i les 
czyć chorych, jeżeli pozwolicie mi żo- 
nę i dzieci trzymać w domu — no, to 
już się cieszę." 

Młody Judym w spódnicy, gdy bę* 
dzie miał dużo pasji do pracy, pójdzie 
przypuszczalnie w Ślady dr Karasiów= 
ny z Suchej, będzie klął „ubezpieczo* 
nych“ pacjentów, będzie im wymyślał 
od najgorszych, będzie im wybijał 
szyby w oknach, aby przewietrzać 
„zapowietrzone” izby chorych. będzie 
jeździł niestrudzenie od wsi do wsi i 
biegał od chaty do chaty i będzie 
„swoich“ chorych pilnował z najwięk- 
szą, z najserdeczniejszą troską, aby nie 
stała się któremu jaka krzywda, i za- 
miast normalnych honorariów będzie 
przyjmował wszystko, co przyniosą 
pacjenci: a więc jajka, kury, sery, a za 
jakąś poważniejsza operację nawet 
prosiaki, cielaki i kto wie, co jeszcze, 
zamiast honorarium może ickarzowi 
przynieść nie zawsze bardzo ubogi 
człowiek na wsi?! 

A potem tenże Judyr w spódnicy 

będzie pisał ucieszne pamietniki ze 

swojej praktyki — ot, tak sobie, dla 

rozwescelenia swoich kojcgów i świata, 
AANS E 


Za kilka dni, przed pierwszym kwie 
tnia, wyjdzie rozporządzenie wyko- 


LEKARZ REJONOWY WYDAJE 
RECEPTY 


nawcze do rozporządzenia Prezydenta 
R.P, z dn. 30. VII, 1938 o wykonywa: 
niu praktyki lekarskiej, Młodzi leka: 
rze powędrują na wieś. Będzie to res 
zultat wielkiej burzy, jaka z dużym 
hukiem przewaliła się przez szpalty 
niektórych gazet i przez dłuższy czas 
„szalała“ w Sejmie, Ostatecznie „staż 
nelo” na tym, że po studiach lekarz 
musi odbyć jednoroczny stage w ja- 
kimkolwiek szpitalu, potem dwa lata 
musi praktykować w gminie wiejskiej, 
lub w mieście powyżej 5.000 mieszkań 
ców, a od obowiązku tego może być 
zwolniony tylko wówczas, jeżeli od- 
był 5S-letnia służbę wojskową, albo 
zobowiąże się, że przez 5 lat poświęci 
się studiom teoretycznym, lub prakty< 
cznym na warunkach etatowych w za» 


kladach, wyznaczonych przez Mini- 
sterstwo, 

<. . >œ 
Co mówią przeciwnicy tej akcji? 


A więc to, że młody lekarz nie ma na 
wsi zapewruonej płatnej posady, że 
nie ma nawet zapewnionego mieszka: 
nia, i wreszcie to, że po 6 latach stu- 
diów, po roku stageu, po rocznej służe 
bie wojskowej i dwóch latach praktye 
ki na wsi, a więc razem w dziesięć 
lat po maturze będzie mógł dopiero 
zacząć normalną pracę, A chirurgiem 
będzie mógł zostać w tych warunkach 
po 15 latach. 

I dalej: że lekarz po odbyciu recz: 
nej, ustawowej praktyki lekarskiej, nie 
jest jeszcze przygotowany do samo: 
dzielnego wykonywania zawodu les 
karskiego, że młody lekarz przez dwa 
lata praktyki na wsi nie tylko niczego 
się nie nauczy, ale zapomni to, czego 
się nauczył w czasie studiów uniwore 
syteckich i w czasie praktyki w insty- 
tucjach leczniczych, że na barki mło- 
dego, niedouczonego lekarza wkłada 
się dużą odpowiedzialność nie tylka 
moralną, ale także materialną, a może 
i karną, gdy popełni błędy nie z wła: 
snej winy, że przepisy projektowanej 
ustawy uderzają swoją ostrością w 
młodych lekarzy, którzy poświęciwszy 
się wolnemu zawodowi zostają 
w wysokim stopniu skrępowani pod 
względem osobistym i zawodowy:n. 

św, 

Innego zdania są entuzjaści, którzy 
widza w tej ustawie pierwszy etap res 
cji judymowych marzeń, Ci mó» 
wią po prostu: wszędzie, a na rue 
ich Rzeczypospolitej w szczegól- 
obok strażnika KOPeu, obok 
nauczyciela i księdza powinien czuwać 
lekarz. Młodzi, dzielni lekarze napew- 
no nie będą się obawiali, że może 
przez jakiś czas przyjdzie im wystąpić 
w roli „bezdomnych ludzi". 
Wielu nauczycieli ludowych jeszcze 
dziś uczy w zwykłych chłopskich chaz 
tach. Narzekają, że im ciężko, że nies 
wygodnie, że brudno, prymitywnie, 
ale uczą, przedzierają się przez gąsze 
cza analfabetyzmu wsi, tworzą fundas 
menty pod przyszłe szkoły, Lekarz, 
niewyekwipowany odpowiednio w na 
rzędzia lekarskie, może nie raz znaje 
dzie się w trudnej sytuacji, ale zawsze 
przecież z pewniejszą pomocą przyj- 
dzie choremu, niż mistyczny znachor, 
zbijający grubą forsę na głupocie Í 
kiej, dlatego tylko, że do najbliżs 
lekarza od wsi bywa 50 albo i więcej 
kilometrów. 

Zdaje się, że nie ma tak poważnych 
argumentów, któreby mogły powstrzy 


mać młodych lekarzy od pójś 
wieś, Nie można przecież poważnie 
brać krytycznych uwag niektórych 


(Dalszy ciąg na str. 9-tej) 
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Bufeoemaucda ma Serio 


(Dokończenie ze str. 7smej) 
dległokcia"*. Niepodległości, która 
była dla życia polskiego i dla polskiej 
kultury a szczególnie piśmiennictwa 
wstrząsem potężnym, gromem. Ginęły 
tradycjonalne formy tworzenia, a mię: 
dzy rzeczywistością, która przeszła a 
nową która jeszcze nie okrzepła, wy» 
tworzyła się pustka: zapełniło ją pole 
skie piśmiennictwo z jednej strony 
niefrasobliwą skamandrycką poezją, 
pozostawiając wiele miejsca w tej pue 
stce, odciętej od  niezaskrzepłego a 
więc nie zbyt realnego życia — formas 
lizmowi. Próby formalizmu Świadczy 
ly o tym, że ułamkom rzeczywistości 
polskiej mogły odpowiadać tylko 
ułamki sztuki. Nie trzeba formalizmu 
z tamtego właśnie okresu potępiać w 
czambuł, odmawiać mu wartości, Zas 
równo formalizm jak i wiersze spod 
innych sztandarów były zapowiedzią 
nowej, polskiej sztuki jak i ówczesna 
rzeczywistość była tylko zapowiedzią 
nowej polskiej rzeczywistości, Nigdy, 
tak jak wtedy sztuka nie wykazała wy 
saźniej, jak bardzo jest związana z 
m realnym, konkretnym i nigdy 
bardziej niż wtedy tradycjonaliści 
i awangardziści sroższych bojów ze 
sobą nie wiedli. 

Pustka, wiadomo, pustki nie znosi... 
Perspektywy jednak i prądy literąckie 
mają to do siebie, że się zmieniają — 
przeważnie w zależności od zmian, 
jakie zachodzą w społeczeństwie, przez 
które owe prądy przepływają. 

Następuje okres „odkrywania Mie 
ckiewicza Nawroty do tradycji 
sztuki polskiej z tym jednak, twóre 
ca jak zwykle na swój oryginalny, ine 
idualny sposób ekształca tę 
cję, przewartościowuje to, co tras 
dycja pozostawiła. Największy przes 
ciwnik  awangard nie będzie mi 
mógł wskazać poetę polskich 
wojennych, który charakteryzowa 
się rzeczywiście i zasadniczo w y ląe 
cznie tradycjonalnym paz 
trzeniem na rzeczywistość 
(co byłoby najgorsze dla tradycji kul 
tury polskiej; czymiłoby ją martwą, 
wzorem tylko), tak jak przeciwnik tras 
dycjonaliznu napróżno będzie — naz 
wet wśród największych awangardzie 


stów — szukał tych wyzwolonych naj: 
zupełniej z widzenia tradycjonalisty: 
cznego. 


Każdy pisarz, bez względu na to, 
Jskie wartości formalne wnosi w swych 
utworach, zawsze i przede wszystkim 
zderzając się z rzeczywistością, ży- 
o konfliktami, przetwarza je 
ndywidualny sposób a już 

a krytyka ma być ukazanie, czym 
ieło pisarza różni się od innych, w 
czym tkwi jego nurt indywidualny, a 
nie, jak to zrobił np. p. Jaworski w 
swej recenzji, niwelowanie wszystkież 
go co oryginalne i podciąganie wszyste 
kiego pod pewne, z góry określone 
szablony formalne, 

Ostatnie książki Wierzyńskiego two 
tzone w najpiękniejszej miłości dla 
sradycji i równocześnie bardzo przez 
pojone nurtem zdarzeń dzisiejszych 
zbyt się wyróżniają spośród ine 
nych utworów dzisiejszych pisarzy, 
aby można było powiedzieć tylko i 
tylko o „retrospektyjnej postawie au: 
tora“. 

„Kurhany“ , jak i „Wolność tragis 
czna“ wywodzą się z jednego i tego 
samego żródła twórczych wżruszeń i 
przeżyć. Poeta, otoczony polską no: 
wożytnością, współczesnością, której 
nurt wewnętrzny swym wierszem wy: 
powiada, uwikłany w splot naszych 
narodowych konfliktów, ogarnięty 
mocą i niemocą naszych poczynań sły: 


MEBLE LAKIEROWANE 


Kuchnie nowoczesne - Lodownie 
hermetyczne - Pokoje dziecięce - 


Gabinety lekarskie 


MEBLAK-MILWIW 


LWÓW, SYKSTUSKA 3. «7 


Szy „jak czas dzwoni, jak z wieży się 
zrywa. I jak niepowtarzalnie bije swą 
godzinę. Miłość raz jeszcze pragnie u= 
kochać SZCZ śliwą. A. wolność chce 
zwyciężać”. — I streszcza Wi i 
krótkim zdaniem swoją drogę: 
tym wiatrem płynę"... 


„Mógłbym do snów powrócić, wejść 
w nie, niby w lustro, 

Co rozstąpi się szkliście i wchłoni 
mnie lekko; 

Ponad platyną morza, ponad chmurą 


pustą, 
Unosić się widziadłem, pamięcią ue 

rzekłą, 
1 płoszyć tam komety, rozbijać ich 

miotłą 


mlecznych gościńców. Lecz 
niebo i pieklo 


Kurze 


FU: RA LISY 


S. FISCH, [wów Hetmańska 24, tel. 29-60 


Specjalne chłodnie na przechowanie przez lato. 4s 
— 1 


Pułapem niedosięgłym i bezdnem glęż 
bokiem, 
ten świat mi 
przygniotlo 

I zamknęło planetę ojczysta z wido» 
kiem 

Na przeszłość zapomnianą i przy: 
szłość niezgadłą. 

to moje wieczyste wie 
dziadło 

doczesnym rozumem i o: 
kiem“. 


Jak dwoma biegunami 


Tędy błądzę, 


Nieobjęte 


Między piekłem i niebem zawieszo= 
na jest planeta ojczysta, wokół któż 
rej aż zawsze duch  Mickiewi: 
czów i Wierzyńskich. Trudno, wobec 
takiego stwierdzenia rzeczy przystąpić 
do rozbiórki wierszy Wierzyńskiego z 
programem wyszukania jak najdo: 
kładniejszych i najnowszych metafor. 
Oryginalność zarówno „Wolności tras 
gicznej" jak i „Kurhanów”, ich róże 
ność, ich indywidualność, ten roman 
tyzm tak nas dzisiaj frapujący (nie 
tylko tych, którzy wyłącznie na ro: 
mantyżmie są wychowani), mierzyć 
trzeba miarą szerszą niż ta, która nosi 
w sobie szablon formalizmu czy tras 
dycjonalizmu. 


Giełda kwiatów 


Najgorętszymi entuzjastami kwiatów 
są Anglicy i Amerykanie. W Londy= 
nie istnieje coś w rodzaju giełdy kwiae 
tów, na której najrzadsze, najpiękniej: 
sze okazy delikatnej flory uzyskują 
fantastyczne ceny. 

Pewien kolekcjoner londyński ofia< 
rował 15.000 franków za pierwszą błę* 
kitną orchideę. Przez kilka lat praco= 
wali nad uzyskaniem tej rzadkiej ods 
miany fachowcy angielscy, francuscy i 
holenderscy. Udało się to ogrodnikos 
wi holenderskiemu. Swój delikatny, 
blado:blękitny towar wywiózł samolos 
tem do Londynu, skąd wrócił z trium< 
fem i majątkiem. Jeszcze więcej zarobił 
amerykański producent kwiatów J. 
Sharkey, który otrzymał od bankiera 
nowojorskiego 10.000 dołarów za okaz 
ciemnoróżowego gożdzika, niewidzia: 
nej dotąd wielkości. 

Kolekcjonerzy, właściciele cieplarń i 
pól kwiatów  cebulkowych staczają 
istne boje o najcenniejsze okazy, urzą: 
dzają wyścigi o wyprodukowanie nież 
znanych odmian, 

Metoda otrzymywania rzadkich ode 
mian kwiatów jest dziś ściśle nauko» 
wa. Dzięki danym, ustalonym przez 
specjalistów, wiadomo jakie odmiany 
można między sobą krzyżować, Tą 
metodą otrzymuje się coraz nowe 
kształty i nowe odcienie kolorów. 

Da rozpowszechnienia kwiatów przys 
czynia się korzystnie nowoczesna kos i 


wiersze Wierzyńskiego, 
Siebie ze wzruszeniem i 


Przyjąć 
wchłonąć w 
drżeniem „Wolność* i „Kurhany* 
to jest zależne. przede wszystkim od 
adpowiedzi na następujące pytanie: 

Nie, czy artystom i początkującym 
literatom lecz czy naszemu narodowi 
potrzebny jest nowy romantyzm, wież 
szcze nawoływanie do  roztrząsania 
sumienia i odnajdywania wśród wielu 
dróg, którymi kroczą narody — pole 
skiej drogi? 

Czy jest potrzebne narodowi, by w 
chwilach tak ważnych, jak te które od 
uzyskania niepodległości przeżywa 
powracał wciąż i nieustannie do ducha 
Mickiewicza (tradycjonalizm?!) Xięs 
cia i Piłsudskiego, czy potrzebne mu 
jest słyszeć łopot skrzydeł swej histo. 
rii „ujętej w karby wiersza („Jeździec 


eleganckie, solidne, olbrzymi eleganckie, solidne, olbrzymi wybór 
Ceny przystępne. 


nocny”, „Łazienki“, „Szopen”, 
łąż cyprysu*)? 

Czy potrzebne jest narodowi rzuce» 
nie spojrzenia w kurhany, w których 
„miecz zardzewiały leży pogrzebany, 
próchnicją żółte czaszki“ aby stamtąd 
nie zardzewiałe lecz duchem i wiarą 
w przyszłość złocone wyciągać mies 
cze? 

Trzeba odpowiedzieć na te pytania, 
by po tem mierzyć twórczość Wierzyń 
skiego właściwą miarą. Ale może wys 
szukiwacze metafor na postawienie 
sobie takich pytań sił nie mają. Ich 
Ojczyzną jest wiosna nie Polska, miare 
ką, której wciąż używają jest szablon, 
prawidło nie duch, dla nich roman- 
tyzm jest „ckliwym patryjotyzmem" a 
zjawisko literackie wtedy godne mia: 
na wielkości, jeśli nikt utworów tego 
zjawiska zrozumieć nie może. „Drul, 
druul, drul“ — na nieco wyższym po: 
ziomie estetycznyga, 

Ale, jak pisałam na początku, pojas 
wiają się znaki w poezji i prozie, 
świadczące o tym, że część młodych pi 
sarzy znalazła już inną miarę, na sons 
devaio głębi utworu i jego oryginal- 


MARIA KRUCZKOWSKA 


„Gas 


munikacja samolotowa, Najdelikatniej. 
sze nasiona i cebulki z całego świata 
sprowadza się na przykład do pary: 
skiego Laboratorium Hodowli Kwia: 
tów, którego dyrektorem jest profesor 
botaniki, Guillaumet. Dla każdej ze 
sprowadzonych rośli przygotowuje 
się odpowiednią ziemię, nasłonecznie: 
nie i inne warunki. Sprowadza się na 
wet kaktusy boliwijskie, rosnące nas 
wysokości 5.000 m. Za sto lat prawdos 
podobnie zmieni się w znacznym sto: 
pniu flora Europy. 

Nie tak dawno sprowadzono na 
kontynent ze Wschodu różę, z Meksy: 
ku dalię, z Japonii „chryzantemę. Tuli- 
pan przywędrował do Rotterdamu w 
kieszeni marynarza w r. 1900. Dzisiaj 
stanowi ważną pozycję w narodowym 
majątku Holendrów. 

W Stanach Zjednoczonych istnieje 
mnóstwo klubów amatorów kwiatów, 
przy czym największą popularnością 
cieszą się orchidee. Pomimo tego cena 
tych dziwacznych kwiatów dorównuje 
prawie cenie małych klejnotów. Sza: 
nująca się Amerykanka nie pójdzie na 
bal, nieprzystrojona kwiatem orchidei, 
Bo w miejsce jednej orchidei możnaby 
nabyć cały snop najpiękniejszych róż. 
Ww snobistycznym świecie „fifth ave- 
nuc“ jest to dostateczny łowód, by 
nie róża, ale orchidea uchodziła za króż 
lowe kwiatów. 


Str. 9 


Uroczystości ku uczczeniu 
Słowackie: sow Krzemieńcu 


rozpoczną się nabożeństwem 
poety, tj. w dniu 
o dnia zakończy aka- 
ze słowem wstęp- 
produkcjami muzy 
orem odegrana zo- 
Słowackiego. 

ci J. Słowackiego 
akładów L. K. 


nią rok rocznie w 


święto obchod: 
dniu 27 maja 
życia Liceum Krzemi 
sudskiego, Pragnie to uczynić przez wzgląd 
na słostnek Wielkiego Marszałka do osoby 
Wieszcza, który wyrażał się w uwielbianiu 
przezeń Jego twórczości. 

Na program święta złożą się w dniu 26 
maja, tj. w wigilię samych uroczystości: 

1) zapalenie ogni na górach Josie: 
ckich, 


2) oświetlenie Liceum Krzemienieckiego 
reflektorami przy dźwiękach hejnału z wie! 
ży licealnej, 

3) wystawienie „Księdza Marka" Słowa- 
ckiego ha dziedzińcu L. K. 

Hejnał z wieży kościoła licealnego po: 
przedzi również właściwy obchód w dniu 


27-g0 maja. 
e nabożeństwo w kościele 


Rozpocznie 
licealnym, po którym nastąpi 1) odsłonięcie 
Aaa ER Z >. 
Jsudskiego, powo! ujacym w 
rodzonej Polsce Lice Krzemieniecki: 
2) podniesienie flagi licealnej 1 5) rri 
nazwy Pedagogium L. K., oraz przekazanie 
sztandaru. 
RZ RRE z przewidzianym programem ma- 


ZA po których odegrane Asa) przez 
uczniów i uczenice Lic, Krzemiencickiego 
GRĄ z „Balladyny“ pod gołym nie 


Bele 28 i 29 maja poświęcone zosłaną 
edzaniu Krzemieńca jolic przez wy- 
i pozakr: jenieckie. 
Miesiące lipiec i sierpień 


wła- 
snym programem, związanym j z du- 
chem uroczystości ku uczczenikt pamięci 
Słowackiego Muzycz, 0 aes 
W końcu lipca wystawiony zostanie 
żę Niezłomny”* Słowackiego. ar eaaa 
jest również d Kół Młodzieży SE: 


Pumktem kulminacyjnym 
dą dni wrześniowe, 


Diagnozy i recepty 
(Dalszy ciąg ze str. Srmej) 


prowincjonalnych lekarzy, wy 
rażających się sceptycznie o możliwo» 


ściach swoich młodszych kolegów. 
Tendencje są przy tym często bardzo 
przejrzyste. Jest to pewnego rodzaju 
„zazdrość i medycyna", Ale te 
zdarza się nie tylko wśród lekarny. 

s wę 


We Lwowie jest 944 lekarzy, a w ea- 
łym województwie lwowskim 626. 
Świadczy to najlepiej o tendencjach 
skupiania się lekarzy w największych 
miastach. Jest to objaw wybitnie anom 
malny, Lekarzy w Polsce jest niewąte 
pliwie za mało, ale przede wszystkim 
wszyscy Są źle rozmieszczeni, Ten stan 
rzeczy, nienaturalny i często paradok: 
salny, powinien być zmieniony, W e: 
góle w świecie lekarskim mają być do» 
konane wielkie przemiany, Projektuje 
się wiejskie ośrodki zdrowia w miej- 
scowościach najbardziej oddalonych. 
Liczba wydawanych dyplomów lekar: 
skich ma być zwiększona rocznie do 
sześciuset, mają być przydzielane sty- 
pendia dla studentów medycyny ze 
środowisk włościańskich z obowiąz: 
kiem następstwa pracy na wsi. Ma być 
powiększona liczba szpitali, Ma być 
wiele, bardzo wiele zamierzeń zrealie 
zowanych w najbliższej przyszłości, 

Na razie, oczywiście, wszystko są to 
projekty, Inaczej jednak realizacja 
tych projektów będzie wyglądała, gdy 
na wsi, nawet na najgłębszej wsi, bę: 
dzie młody dzielny lekarz, który nad 
wszystkim będzie czuwał, który fg 
dzie mógł tworzyć własną  płacówkę, 
widząc w niej własną przyszłość, 

8: "ORA 

Wreszcie, jeszcze jeden argument, 
przemawiający za pracą lekarzy pc 
wsiach: już nieśmiertelny Molier po- 
wiedział ustami szelmowskiego Sgana: 
rela, że ludziom nie wolno umierać 
bez przepisu lekarza... 

WŁADYSŁAW SLEDZIŃSKI 


Niedziela 


Emanuela 


marca Jutro: Lidii, Ruperta 


GODZINY PRZYJĘĆ W REDAKCJI 
„DZIENNIKA. POLSKIEGO". W Redak- 
cii „Dziennika Polskiego" przyjmuje się 
codziennie — z wyjątkiem niedziel i świąt 
rzymskat, — WYŁĄCZNIE od godziny 
12—15, W innych godzinach BEZWZGLĘ» 
DNIE żadnych spraw Redakcja nie załatwia. 

Za artykuły nie zamówione Redakcja nie 
płaci wierszowego. 


Rękopisów nadeslanych Redakcja nie 
zwraca, 
TEATR WIELKI: 
„Dzień bez kłam- 


Niedziela, 3.50 popoł. 
30 wiecz, „To więcej niż miłość 
iałek, 6.00 wiecz. „Uciekła 


przepióreczka”, 
Wtorek, 750 wiecz „Maskarada 
o więcej niż milość". 


Środa, 7 
Caral 750 wii „Maskarada”. 
Maskarada", 


Piatek, 7.30 wiecz, 


TEATR ROZMAITOŚCI: 


mi 


Nied: iela, 7.50 wiecz. Wieczór Poezji 
Podh: jej, 
a ałek, wtorek, środa i czwartek 


teatr nieczynny. 


Hallo!!! Mikołajów i okolice 


Restauracja „POD KORONĄ” 


Jagiellońska 11 
to największy wykwint, 


najlepsza 


kuchnia, najtańsze ceny. 4150 
KINOTEATRY: 
ADRIA Dzień na wyścigach i Zaginiona 
APOLLO: Bialy murzyn. 
bi zna miłość, 
Piętro wy 

BAŁTYK: Przedziwne kłamstwo Niny Pe- 

trowny. 

CASINO: Wielki wale. 
CHIM| czwórka. 
EMPIR ne Życie. 


Gunga Din. 

GLORIA: Marokko i Na drapaczu chinur. 
GRAŻYNA: Sygnały. 

KOPERNI! 


; Kapitan Kotkoran i Gwiazdą Ri- 


Cyrk (Arena życia), 
Śrólewna Śnieżka. 
‘Suez. 


RAJ: Wielka . ica. 
RIALTO: Kapryśna GEE” 
ROXY: Tvetta. 

STYLOWY: 
im, 


Gibraltar i rewia z Grodni- 


WID; Yosziwara i Książę X. 
josette i Pat i Patachon na okręci: 
xpress na szlaku Indian, oraz 


n 

UCIECHA : Kurier carski i rewia, 

FOTOPLASTIKON — plac Mariacki 5, 
Wystawa światowa w Chicago w r. 1933. 


TEATR 


— NIEDZIELA W TEATRZE W. Dzisiaj 
26 bm. dwa przedstawienia w Teatrze W. 
Popoliidniu o komedia amer. 
bez kłamstwa" z udz, pp.: H. Chan 
N. Karasińskiej, G. Oranowskiej, J 

H. Dworzyńskiej, M. Węg: 
zewskiego, T. Surowy, J. Sta 
i St, Łarewicza, — Wieczorem s 
Feketego pt, „To więcej niż, milo 
alem pp.: H. Chanieckiej, N. Karasiń- 
skiej, T, Sucheckiej, St. Daczyński k 
Machalskiego, J, Leliwy i J. St go 
w rolach głównych. — Oba przedstawienia 
po_ cenach populamych, ti, IV. 

— POPULARNE PRZEDSTAWIENIE 
KOMEDII „UCIEKLA MI PRZEPIORE- 
CZKA"“, W poniedzialek, 27 bm. o 18-tej w 
Teatrze W. komedia S, Żeromskiego „Ucie- 
kla mi przepióreczka". Ceny miejsc popu- 
larne, 


WP 


— WIECZÓR POEZJI GÓRALSKIEJ. 
Y, niedzielę, 26 bn. odbędzie się w Teatrze 
zmaitości o 19.50 „Wieczór p l 
z występem poetów podi 

Giewonta-Szczeciny i Jana Mazu: 
beda recytowali wl utwory 
czek, znany z „Wesołej Lwow» 
opowie szereg uciesznych gadek 
— Slowo wstępne red, Witoki 


góralskich, 
Nowosad. — Ceny ni 


ODCZYTY I WYSTAWY 


` — Z KASYNA I KOŁA LIT-ARTYST. 
We czwartek, 30 bm. o 1930 dr Stefan Pa- 


ponie 


„dnia 27 marca 1939 r, 


Nr, ë 


Obrady nad budowa kanalu Baliyk — Morze Czarne 


W historycznej Sali posiedzeń Rady 
miejskiej w  Rudkach rozpoczął się 
wczoraj z inicjatywy sekcji miast 
mniejszych Związku miast małopol- 
skich zjazd delegacyj 25 miast mniej: 
szych leżących wzdłuż trasy projzkto= 
wanej drogi wodnej Baltyk—Morze 
Czarne. Na zjazd przybył imieniem 
wojewody lwowskiego nacz, Wydzia: 
Krasucki, a imieniem prezesa 
u miast małopolskich prez, m. 
Lwowa posla Ostrowskiego, bawiące: 
go w Warszawie, nacz. w Zarządzie 
miejskim we Lwowie p. mgr Pawluk. 
Nadto przybyli przedstawiciele władz 
WEEK Z a 


miejscowych z wicestarostą mgr Szcze- 
panem Markiem na czele, 

Zebranych powitał burmistrz -Ruz 
dek, p. Micha} Buraczyński, po czym 
przewodnictwo objął prezes Sekcji 
miast mniejszych, p. Wlodzimierz 
Paygert, burmistrz Sądowej Wiszni, 
Pierwszy zabrał głos nacz. Pawluk, 
podkreślając, że inicjatywa dzisiejszej 
konferencji wyszła od miast mniej- 
szych zainteresowanych w budowie 
projektowanego kanału. Sprawozdanie 
z dotychczasowej działalności Sekcji 
w tej sprawie złożył p. Włodzimierz 
Paygert, omawiając trzy aspekty tych 


Lux- torpeda wiechała na kamienie 
ułożone na łorze 


(a) Kursująca pomiędzy Lwowem a | 
Stryjem Lux=torpeda 6, omal nie do» 
znała przedwczoraj katastrofy na prze 
strzeni pomiędzy  Mikołajowem a; 
Szczercem w drodze do Lwowa. Tor- 
peda wyjechała — jak zwyczajnie — 
ze Stryja o godz. 17 min 4l, a gdy o= 
koło godz. IS:tej znachodziła się na | 


przestrzeni pomiędzy Mikołajowem 
Stryjem, najechała na 7 wielkich 
mieni, ułożonych na torze, Ponieważ 


DZIŚ OTWARCIE 


KAWIARNI RB 


PLAC MARIACKI 4 (Hotel Europejski) 


O godz. 20-tej piosenki i recytacje w wykonaniu p. Krystyny 
ANKWICZ - SZYJKOWSKIEJ, 


torpeda jechała ze znaczną szybkością, 
rozbiła, względnie roztrąciłą na bok 
ułożoną na torze przeszkodę, doznała 
skutkiem tego dość silnego wstrząsu, 
wyszła jednak cało z  zastawionej 
zbrodniczo matni, Nikt z pasażerów 
nie doznał obrażenia, 

Kierownik Lux:torpedy, Władysław 


Masłoń doniósł o wypadku władzom 
policyjnym, które wdrożylły dochos 
dzenia. 


SZTUKĄ 


artystki Teatru Wielkiego 


Butny uczeń kursu mech.- samochodowego 


(a) Znaną i 


niestety wciąż jeszcze 
płynną i przynoszącą znaczne straty 
Skarbowi Państwa, jest jazda bez bis 
letu, zwłaszcza młodych osobników, 
przeważnie pochodzących z podmiej« 
skich okolic. Na tym tle rozegrało się 
w dniu wczorajszym na dworcu Łycza 
kowskim zajście, świadczące o zuchwa 
łości osobnika, który wyskoczył z pos 
ciągu przed dworcem, aby niewątpli+ 


wie ujść kontroli biletu, którego nie 
posiadał, Osobnikiem tym był niejaki 
Leonidas Kossawski, liczący 19 lat, 
uczeń kursów  mechaniczno:samochos 
dowych, prawosławny, który przytrzy 
many przez strażnika kolejowego, Ru: 
dolfa Czuchrowskiego, stawił mu zu: 
chwale opór i wzbraniał mu przedsta< 
wić swą legitymację. Prawosławnym 
Leonidasem zajęła się policja. 


Sporo jest jeszcze naiwnych ludzi 


(a) Mówi przysłowie „że naiwnych 
nie sieje Się, a wschod: I tak rze» 
czywiście sporo. jest jeszcze naiwnych 
na tym padole lwowskim i na tej ich 
naiwności wygrywają ci „co to nie sies 
ja, ni orzą* a żyją. Szedł wczoraj 
przed południem przez pl. Krakowski 
Paweł Omelan, zamieszkały w Sucho- 
woli. W pewnym momencie zbliżył się 
ku niemu osobnik jakiś i zapropono= 
wał mu kupno dużego pakietu, w któ: 
rym miało mieś się ki]kanaście 
sztuk garderoby. Duży rozmiar pa 
kietu działał na Omelana tak pociąga: 
jąco, że okazał chęć kupna. Targ w 
targ i naiwny mieszkaniec Suchowo= 


li, nie wyraziwszy nawet życzenia 
znajomienia się przed kupnem z 
wartością pakietu, dobił interesu i pa- 
kiet od nicznanego osobnika zakupił 
za 2ł zł. Omelan zabrał pakiet, oszust 
uliczny pieniądze i obaj rozeszli Się. 
że przygodny kupiec oddalal 


zaz 
zas 


się bardzo szybko. Gdy Omelan otwoz 
rzył pakiet, ku swemu niezadowolee 
niu stwierdził, iż zamiast garderoby | 


zawiera on.. Stare szmaty... Naiwny 
powrócił do wsi lżejszy o 21 zł, a na: 
tomiast bogatszy o 
lwowskim bruku doświadczenie 
ciowe. 


ży 


i humoru. — Witwicki, Bystroń, Schuman l 
— Humorek i humor — Humor ži | 
wy. — Ironiści, — Wielki humor Höffdin- ; 
ga, Dickens i Chesterton — Słońce hu- 
moru w litera r: — Kretschmer 


Elai ul Alden ka © 


— SEKCJA AUTOMOBILOWO.-| LOT: 
NICZA Pol. Tow. icznego we 
Lwowie zawiadamia, 1850 w 
ali PTP., Zimoro' 
czyt dr inż. Z. 


KAJ 


ZEBRANIA 


W. ZGROMADZENIE TOW. BA- 
HISTORII OBRONY LWOWA 
ie się 1. IV, o 19-tej w sali posiedzeń 
du Mas AL we Lwowie w Ratuszu, I. p. 
ad Glówn; prosi o przybycie w 
kich członków i sympatyków Towa 
P POSIEDZENIE NAUKOWE TOW. 
IM KOPERNIKA odbędzie się we wto- 
rek, 28 bm. o godz, 18-tej w sali wykłado- 
wej Instytutu Geologicznego UJK., ul. Dlu- 
gosza | $ z porządkiem dziennym: Prof. 
dr Ludwik Dw „Typy przestępców”, 


| RÓŻNE 


— ZJAZD ABSOLWENTÓW KORPU- 
SU KADETÓW im, Marszałka Józefa Pił- 


jedno nowe na | 
| należą dzielnice II, III. VII, VIII, IX, mieści 


usiłowań. techniczny, finansowy i Spo 
łeczne + gospodarczy, oraz obrazując 
przebieg tych wysiłków począwszy od 
dnia 25 maja 1937, kiedy to dokonano 
aktu symbolicznego połączenia wód, 
należących do zlewisk mórz Bałtyckie, 
go i Czarnego w ach, poprzez 
uchwały Rady Gospodarczej Małopol 
ski Wschodniej, audjencje u Pana Pre 
zydenta R. P. i Marszałka Śmigłego 
Rydza aż do dzisiejszej konferencji, 
Sekcja miast mniejszych ma za sobą w 
tej sprawie 50 konferencyj ozganizacyj 
nych i 20 konferencyj z wicie- 
lami wladz, Wszelkie usiłowania 
miast mniejszych, dotyczące kanału 
spotkały się zarówno z poparciem spo 


łeczeństwa, jak i kompetentnych 
władz. 

Z kolei obszerny referat wygłosił 
prof. Politechniki lwowskiej, prof. 


inż. Otto Nadolski, który skreślił hi 
storię polskich dróg wodnych i cks- 
portu tymi drogami, dzieje kanałów 
Ogińskiego, Królewskiego i Bydgov 
skiego, oraz ideę kanału Bałtyk—Mor 
rze Czarne, datującą się od czasów 
Władysława IV. Mówca podkreślił 
zrozumienie tego problemu również v 
obcych i zainteresowanie budową ka: 
nału, po czym przedstawił problemy 
techniczne związane z tą gigantyczną 
inwestycją, 

inaa aramee 


Prezydium Zw. Legionistów 
Polskich u p. Wojewody 
W dniu 24 bm. p. Wojewoda Lwow» 

ski przyjął nowo wybrane prezydium 

Związku Legionistów Polskich, w osoć 

bach prez. J. Antoszewicza, wiceprez 

Krogulskiego i sekr. Piaseckiego, 


Wydział Powiatowy lwowski 
na F. 0. N. 

Dnia 25 bm. przedstawiciele Wydzia 
łu Powiatowego we Lwowie, zgodnie 
z uchwałą Rady Powiat, złożyli na 
ręce p. wojew. Alfreda Biłyka kwotę 
zł. 2.759,80 na cele FON. 


Szofer — Czech zbiegł 


do Lwowa 
(a) W dniu wczorajszym przytrzy* 
many został we Lwowie, 29-letni Józef 
Haczka, obywatel c: zeski szofer, który 
przekroczył nielegalnie granicę, a przy 
bywszy do Lwowa czyni] starania 0 
posadę. Haczka odstawiony został do 


Sądu Grodzkiego, gdzie będzie odpo: 
iadał o nielegalne przekroczenie gra: 


„Obóz Zjednoczenia 
Narodowego 


Prezydium Okręgu Obozu Zjednoczenia 
Narodowego we Lwowie mieści się w loka- 
Ju przy ul. Boutlarda 5, II. p. 

OBWÓD LWÓW- POLNOC, do. którego 


sie w lokalu przy ul Leona Sapichy 4, I p. 

Biurą czynne codziennie od godziny 9 do 
15-tej i od 17—19-tej z wyjątkiem soboty 
popołudniu, oraz niedzie] i Świąt, tel. nr. 
110-09. 

Zgłoszenia osobiste lub listowne na czlon- 
ków przyjmuje się codziennie od godziny 
9—12:tej i od 17—19-tej. 

OBWÓD LWÓW-POŁUDNIE, do któ: 
rego należą dzielnice: I, IV, V i VI mieści 
się w lokalu przy ul. Chorążczyzny 22, I. p. 

Biura czynne codziennie od 9—13 i 17—19, 
z wyjątkiem soboty popołudniu, oraz nit. 
dziel i świat. — Tel. 296—81. 

Zgłoszenia osobiste lub listowne na człon: 
ków _ przyjmuje się codziennie od godziny 
9—15 i od 17—19. 

ZJEDNOCZENIE POLSKICH ZWIĄZ= 
KÓW ZAWODOWYCH: Lokal organi: 
cji i świetlica mieści się przy ul. Neum 
(daw. Cłowa) 1. 2. Godziny urzędowani! 
codziennie od 17-83 do 20-tej. w niedziele 
od 10:tej do 15-tej 


Sąd apelac. zatwierdził wyrok 
na morderczynię Stećkowa 


(8) Odroczona przed dwoma ty- 
godniami sprawa apelacyjna przeciw 
ko Anastazji Danyliw, kucharce ka- 
wiarni „Roma“, została wczoraj 
wznowiona i zakończona zatwierdze 
niem wyroku pierwszej instancji, 
skazującym oskarżoną na 10 lat wię: 
uienia. Sąd wyszedł z założenia, że 
oskarżona zamordowała Mikołaja 


Stećkowa, czego niewątpliwym do- 
KDE są ślady palców pozostawio* 
zędzi iu zbrodni. Badania 
i kazały to ponad 


Wniosek obrony, aby psychiatrzy 
orzekli, w jakim stopniu epilepsja, 
na którą cierpi oskarżona, wpływa 
na jej pamięć — sąd oddalił. 


Awanse w administracji ogólnej 


Z etatów Min. Spr. Wewn. zostali 
na terenie województwa lwowskiego 
z dniem 1 kwietnia br, awansowani: 

do VI grupy uposażeń: Mgr Fr. 
Kirschner, starosta pow. bobrecki, 
Mgr Marian Chrzanowski, referen- 
darz w Urz. Wojew. i Mgr Zygm. 
Raczek, referendarz Urz. Wojew. 

Do VII grupy: Mgr Ant. Klee: 
berg, wicestarosta jaworowski, Mgr 
Szczepan Marek, wicestarosta rudec» 
ki, Mgr Blumer Tadeusz, wicestaro- 
sta przeworski, Mgr Wład. Grzę: 
dzielski, ref. Urz. Woj. Alfons 
Klein, podref. star. pow. Lwów i J. 
Fok, sekr, rach. Urz. Woj. 

Do VIII grupy: Mgr. Wł. Kanas, 
ref. star. Przeworsk, Mgr Wład. Ba- 
jorek, ref. star. pow. Lwów, Mgr 
Mirosław Żuławski, ref. w Urz. Wos 
jewódzkim, Mgr Zygm. Łanowski, 
ref. Urz. Woj. Mgr Stan. Biliński, 
ref. star. grodz. Lwów, Kaz. Wie 
śniowska, sekr. adm. star. powiato- 
wego Lwów, St. [Michowiska, sekr. 
adm, star. Dobromil, Szczepan Frank 
sekr. adm. Urz. Woj., Józef Stramik 
sekr. adm. star. grodz, Lwów. Mi- 
chat Spring, sekr. adm. star. Drohoe 

ycz, Wład. Kogut, sekr. adm. star. 
grodz. Lwów, Leon Sztern, sekr. 
adm. star. Dobromil, Bron. Stefanik, 
sekr. adm. Urz. Woj., Emilia Bocken 
heim, sekr, adm. Bóbrka, Franc. Sos 
potnicka, st. rej. star. grodz. Lwów. 

Do IX grupy: |óz. Janas (Jaro- 
sław), Tul. Siwak (Rudki), Ludw. 
Bieniasz (Łańcut), Franc. Gorylów= 
na (Rzeszów), Hel. Dackówna (So=* 
kal), Jan Rapawiec (Turka), Zofia 
Markhauserowa, Olga Wiśniewska, 
Ludw. Stąporówna, St. Nadolska i 
FOT TY IBENTA RPS UZO 
sudskiego, W związku z mającym się odbyć 
w bieżącym roku azdem absolwentów 
Korpusu Kadetów Marszałka Józefa Pil- 
sudskiego uprasza się wszystkich absolwen= 
tów, zamieszkałych we Lwowie, o przybycie 
na zebranie organizacyjne, które odbędzie 
się dnia 2 kwietnia br. o godz, 10 rano w 
auli Korpusu. 


Instalacje elektryczne siły, świa- 
tła, ciepła, sygnal zacji, rad'a itp. 
oraz skład artykułów elextrycznych 


Stanisław Chęć 
Lwów, Łyczakowska 4, tel. 118-55 
Stałe pogotowie napraw. 4130 


— DYŻURY NOCNE W APTEKACH 
od 25 do 31 marca 

Błądzińskiego, Rydakówika 57, — Brett: 
lera, Rynek 18, — Dorżawetza, pl. Teodo- 
ra 3, — Ettingera, pl, Gołuchowskich 14, — 
Haya, ul, Kołłątaja 12, — Kaniewskiego, ul. 
Leona Sapiehy 15, — Kurkiewicza, pl. Unii 
Brzeskiej 4, — Laufera, ul. Jagiellońska 12. 
Fazowskde ul. 29 Listopada 75, — Margus 
liesa ul, Zólkiewska 82, — Markowicza, ul. 


Zdiiewczą 50. — Mikolascha, ul. Koper- 


ika |. — BCE ul. Krakowską 26. 
Pilewskiego, ul. Akademicka — Pora: 
tyńskiego, pl. p m) 1. — Reissowej, 
Zamania, ul Lwowska 43, — Schcinba- 


skies we) 71, —  Zarzyckiego. ul. 


Hel. Hertzówna: wszystkie z Urz. 
Wojew., Kaz. Konieczny (star, gr. 
Lwów), Jonasz Astman (Żółkiew), 
Stan. Kubik (Tarnobrzeg), Jan Szee 
lęgiewicz (Tarnobrzeg), Kaz, Hor 
dyńska (Urz. Woj.) i Kaz. Jaszczuk 
(Urz. Wojew.). 

Do X grupy: Julian Getter (Urz. 
Woj.), Joanna Bojkówna (Krosno), 
Stefania Wnekówna (Krosno), Iza- 
bela Ossowska (Kolbuszowa), Ma- 
ria Łohińska (Drohobycz), St. Zue 
chorska (Lubaczów), Joanna Jamre» 
giewicz (Przemyśl), Maria Syb 
(Urz. Wojew.). Kaz. Podlow 
(star. grodz, Lwów). 

Do XI grupy: Ant. 
(Urz. 
ko), Florian Płoszyński (Gródek). 

W Tymczasowym Wydziale Sa” 
morządowym w likw. awansowani 
zostali: do VI grupy: podref. Jan 
Weiss i kier. rach. . Mahl; do 
VII grupy ref, Mgr Łukasz Woś i 
sekr. rach. Alojzy K: do IX grus 
py ref. Kaz. Jaworczyński, do X gru 
py kanc. Maria Łysajczukówna. 


Zychlińska 


Ce piszą Rusini 


Woi), Wład. Beluch (Les- ; 


Kieszonkowiec po kradzieży portfelu 
podjął bagaż poszkodowanego z przechowalni 


(a) Niemiłej przygody doznał wczoe 
raj we Lwowie Ludwik Koghański, za 
ały stale w Warszawie. Oto 
ym wieczorem w sie jazdy 
wozem tramwajowym linii „10* przez 
pl. Mariacki skradł mu jakiś kieszon= 
kowiec portfel, zawierający 18 zł. i 
kwit bagażowy z przechowalni na 
głównym dworcu na złożoną walizę i 
palto. Zanim poszkodowany zoriene 
tował się, iż padł pastwą kieszonkow» 
ca i zjawił się z doniesieniem w Komis 
sariacie P.P., upłynęło 30 minut. 


Tymczasem kieszonkowiec przegląd 
nął portfel, a znalazłszy w nim kwit 
bagażowy, pojećnał na główny dwo* 
rzec i po przedstawieniu skradzionego 
kwitu podjął w przechowalni złożoną 
walizę i palto poszkodowanego. Gdy z 
Kom. P.P. zawiadomiono, by złożonej 
walizy i palta nie wydawano, odpor 
wiedziano z przechowalni, że rzeczy te 
zostały „przed 10 minutami" podjęte. 
W przyspieszonym tempie kieszonko+ 
wiec dokonał į drugiej kradzieży na 
szkodę swej ofiary- 


Oszukańcza sprzedaż kalendarzy 


($) Wczoraj zapadł wyrok w spra 
wie W/rońskiego i tow., oskarżonych 
o oszukańczy sposób sprzedaży ka» 
lendarzy. Handlu tego dokonywali 
oni w ten sposób. racali się tee 
lefonic: zych firmi, 
przedstawiając się, jako naczelnicy 
en: 


KRONIKA WYPADKOW 


(a) W godzinach wieczornych ni 
znani sp dostali się do mieszk 
nia Włoc ierz, 
ny Lwowa 14), skąd zabrali nakrycie 
stołowe i garderobę wartości 500 zł. 

Teofil Schiff (ul. Kochanowskiego 
25) wniósł doniesienie przeciw Mens 
dIOWY Kahanemu, który sprzeniewie+ 
} pieniądze, pobrane od dłużnie 
k w. 

Po wycięciu filunku w drzwiach w 
ciagu nocy dostali się złodzieje do 
mieszkania Henryka Wiktoryna (ul. 
Szeptyckich 41), gdzie skradli futro i 
garderobę wartości około 500 zł. 


Zginął pod Pereczynem 
a znalazł się w Zagrzebiu 


Od przeszło dziesięciu dni lwowskie 
dzienniki ukraińskie przynoszą.. spra- 
wozdania z walk „zakarpackiej uktaińe 
skiej siczowej armi“ z „olbrzyniemi si 
łami węgierskimi. Chcąc nadać spra- 
wozdanom tym odpowiednio wydymas 
ną formę, „Dito“, „Ukraińskie Wisty” 
ii, ogłaszają coś w rodzaju biuletynów 
frontowych. Autorami tych biuletynów 
są korespondenci przebywający w... Pra 
dze i Bukareszcie, Widocznie aż tam 
słyszą huk armat i strzały karabinowe, 
sprawozdania ich są bardzo — jak na 


| oaległość dzielącą icù od Rusi Zakare 
packiej — bardzo dokładne. 
Według korespondencji  „Wkraiń= 


! pisma już 


| 


skich Wistyj” i „Diła”, walka trwa aż 
po dziś dzień, Tymczasem francuskie 
kilka dni temu przyniosły 
wiadomość, że oddziały „armii“ ukras 
ińskiej zostały zlikwidowane i na Rusi 
Zakarpackiej panuje zupelny spokój. 

Nieprawdziwą też jest podana przez 
te pisma wiadomość, ludność Jasiny 
i Rachowa broniła się wraz z „siczowni 
kami" przed armią węgierska. Jak zdo- 
laliśmy ustalić, ludność ruska rozbraja 
„Siczowników* i wydaje ich w ręce 
władz węgierskich, 

Zwrócić należy też uwagę na pewien 
humorystyczny szczegół... z „dziejów 


walk karpatoukraińskiej armii". 
pisma ukraińskie we Lwowie, podały 
przed kilku dniami wiadomość o „śmier 
ci na polu chwały“ „wodza Siczy”, Iwa- 
na Romana, Tymczasem wódz gdzieś 
się zawieruszył w czasie „wojny“ z Wę 
grami i dopiero teraz wypłynął znów 
na widownię, Obecnie przebywa on w 
towarzystwie Wołoszyna w Zagrzebiu, 
„Meta”, pismo duchowieństwa gr.kat. 
diecezj lwowskiej, zamieściło też „listę 
poległych", w czarnych, żałobnych. obs 
wódkach, z krzyżem. O Iwanie Roma- 
nie czytamy: drugi z kolei komen 
dant „Karpackiej Siczy“, zginął boha: 
terską Śmiercią 17 bm. w bitwie pod 
Pereczynem, ry trzykrotnie przechos 
dził z rąk do rąk, Wraz z nim miało 
paść 600 „siczowników*, którzy wale 
czyli do ostatniego naboju“. 


Jeżeli tych 600 „siczowników” też tak 
„poległo na polu chwały bohaterską 
śmiercią”, jak ich komendant, to trud- 
no — sądzimy — do dzisiejszego dnia 
słyszeć w Pradze i Bukareszcie huk ar- 
mat i odgłosy walki, 


No, i trzeba by trochę ostrożniej z ty 
mi listami.. „poległych“, Chyba, że 
mają one całkiem swoisty cel, który dla 
nas jest aż nazbyt jasny. (R) 


BIELIZNĘ damską i męską 
poleca Ludwik Olańczuk 


Plac Mapitułny 3 (obok Katedry lać.) telefon 111-80. 


Pończochy. krawaty, rękawiczki oraz galanterię 


4160 


Sydoraka (ul, Obro | 


Oto | 


urzędów skarbowych, wywierali pree 
sje na firmy, aby kupowali ich ka- 
lendarze, rzekomo wydane przez 
związek urzędników skarbowych. 
Główny oskarżony został skazany 
na rok więzienia, drugi na pół roku. 


P.Prezydent przemówi 
do Ameryki 


W związku z Wystawą Ek, w No- 
wym Torku wszystkie nieomal państwa eu 
Se nadają kolejno specjalną audycję. 

W każdej z nich zabiera głos głowa danego 
stwa, po czym nadawany jest koncert, 
ony przeważnie z reprezentacyjnych w- 
tworów muzyki narodowej, 

Audycja polska przewidziana jest na 
dzień 26. bm. Audycję tę zaszczyci swym 
przemówieniem Pan Prezydent R, P, prof. 
t Ignacy Mościcki. Rej AT? powitać ma 

wẹ p. Ropp jaki legat generalny 
Palski na Wystawę. Nastąpi część koncer 
towa w wykonaniu Orkiestry Symf. P. 

i sosistów. 


 doNOWEGO 


T U 
„HOTELU EUROPEJSKIEGO 


Ks, Mirski Kazimierz wł, dóbr — War- 
szawa. Dr Derengowski Jan, radca Gł. Urz. 
Stat, — Warszawa, Hr, SWW Raczak 
wł. dóbr — Lesko. Egert Le 
Borysław. — Oleksińska Helena, wł. im dób 
— Romanówka, Lewakowski Zbigniew, in- 
żynier — Warszawa. Rubinstein Henryk, 
przemysł. — Tamów. Ol Bruno, inż. 
— Berlin, Reichert Karol, dziennikarz 
Wiedeń, Dr Spitz Alfred z małż, przem. 
— Zagórz, Wolański Kurt, mż. — Wiedeń. 
Hr, Baworowska Katarzyna, wł, dóbr 
Warszawa. Wnuk Michał, dyrektor — War- 
szawa. Bayer Karol, inżynier — Wiedeń. 
Dr Jakubowicz Lazar, przemysł, Wadó- 
wice, Dr Jakubowicz Aba, lekarz — Prze 
myśl. Wąsowicz Stąnisław, notariusz — Du- 
bno. Vosbeck. Henryk, kupiec — Gdańsk. 


Wędrychowski Adam, wł dóbr — Boddięb= 
se. Ładoś Ludwik, dyr, firmy handl. 

Witwicki Wiktor, dye, Zw. Spól. 
Warszawa, 


Komomicka Maria, 


ian 
fabryki — Bydgoszcz. Kokure 
sław, notariusz — Podhajcę. 
told, zem — Kraków. Weller Mojżesz, fa 
brykant — Łódź. Samek Franciszek, inż. 
— Warszawa. Bilińska Bożena, żona leka- 
rza — Brzeżany. 
Warszawa, Dr Trzeciak Antoni, atoni, profesor — 
Chodorów. Krzymowski Stanisław, urzędn, 
pryw. — Warszawa. Dr Lehrer Jakób, ad- 
wokat — Skole, Fiedler Wacław, notariusz 
— Kałusz, Widacki Stanisław, prez, miasta 
— Tarnopol. Balcerowicz Kazimierz, przem 
— Grudziądz. Skóra Franciszek, dyr. dób: 

Skomorochy. Spierer Ji TE 
— Kraków. Walczyszyn Stanisław, inż, = 
Nowy Sącz. Grynberg 
Warszawa. Misiołek Juliusz, inż, — Skols. 


OO A TERO 
Dar na F, 0. N. 


Z okazji otwarcia w dniu dzisiej- 
szym nowej placówki handlowej „Po- 
znańskiego Domu Odzieży“ przy ulicy 
Sykstuskiej 10, przedstawiciele tej fir- 
my złożyli na ręce władz wojskowych 
Kwotę zł. 300 na FON. 

ROPY mmeona a o eae 


NIE POZWÓL, BY GŁODNE I ZZIĘB- 
NIĘTE BYŁY DZIECI BEZROBOTNYCH 
ZŁÓŻ OFIARĘ NA POMOC ZIMOWĄ 


Str. 12 


„DZIENNIK POLSKI" poniedziałek, dnia 27 marca 193% r. 


KOBIETA I DOM 
Pokój samotnej pani 


W wielkich centrach urbanistycze 
nych mieszkania są małe, coraz mniej 
sze, Każda przeprowadzka pociąga za 
sobą pozbywanie się odziedziczonych 
po rodzicach mebli, dla których nie ma 
miejsca w nowych, maleńkich pokoi- 
kach. Prawda, że wszystko w tych mie 
szkaniach nastawione jest na praktys 
czność. Mamy więc różne szafy ściene 
ae, nyże i zakamarki, gdyż każdy naj» 
mniejszy skrawek przestrzeni jest bars 
dzo drogocenny. 

W małych mieszkaniach amerykań/ 
skich czy francuskich większa część 
mebli mieści się w szafach ściennych. 
Dzięki temu niewidoczna jest w poko» 
ju kuchenka elektryczna z całym urzą” 
dzeniem do zmywania naczynia, nies 
widoczny jest tapczan, który za poci» 


zaklęcie odpada od ściany, już z przy: 
gotowaną pościelą į pyjamą. Jest to na 
prawdę  arcypraktyczny wynalazek. 
Szafa na ubrania wygląda z zewnątrz 
jak drzwi, które — otwarte — są zaos 
patrzone w lustro i coś w rodzaju toas 
letki. Automatycznie przy otwieraniu 
szafy zapala się nad lustrem lampka, 
która nie tylko oświetla wnętrze szas 
fy, ale pozwala pani zrobić przed lus 
strem maquillage i fryzurę w doskona: 
tym oświetleniu, 

Pokój w ten sposób urządzony, chos 
ciaż jedyny, nie ma wcale charakteru 
sypialnego i można go urządzić jako 
salonik i pokój do pracy, który za gra» 
nicą nazywa Się popularnie „studiem“, 

Umeblowanie nie zabiera już wiele 
miejsca, Nie duży stół będzie miał z 
jednej strony klapkę do podnoszenia, 
co pozwoli wygodnie ustawić dwa lub 
więcej nakryć, W szufladzie zmieści 
się obrus i serwetki, Komoda będzie 
służyła za stolik nocny, mieszcząc w 
przegródkach bieliznę, Wygodna ka- 
napka do poobiedniej sjesty jest rów» 
nocześnie biblioteczką i schowkiem na 
przyrządy do szycia. 

Tak skromnie urządzone mieszkan: 
ko jest nie mniej wygodne i estetycze 
ne. Specjalną uwagę poświęci jęgo wła 
ścicielka firankom i oświetleniu. Firan» 


ęciem guzika, jak na czarodziejskie: 


ki robi się najczęściej z markizety, 
przeważnie kolorowej, gdyż taka spraś 
wia wesołe wrażenie i najdłużej utrzys 
muje się w stanie świ ci. Musi być 
koniecznie do rozsuwania, gdyż wów» 


czas nie kurzy się podczas sprzątania. 
Ładne, estetyczne lampy z abażurami 
są równocześnie dekoracją nowocze* 
snego wnętrza, 


*" Najnawsze fasony kost umów 


1) Kostium sportowy 


z granałowego samo działu z plisowaną spodnicą, — 


2) Czarny 


kostium z poszerzoną u dołu spodnicą, — 3) Garsonka z grubszego materialu, dosko- 
nale zastępująca kostium. 


Najbardziej charakterystycznym rys 
sem nadchodzącej mody — to sylwes 
tka kloszowa, Nosić się będzie rano i 
po południu sukienki bardzo krótkie, 
składane albo z fałdów poszerzanych 
u dołu, lub krajane kloszowo, Klosze 
przyjmą się z pewnością na całej linii, 
eZ nana m 


Uroda i gospodarstwo 


W obecnych czasach większość ros 
dzin urzędniczych i wojskowych zmu* 
szona jest ograniczyć do minimum 
zbyteczne wydatki, związane z prowae 
dzeniem gospodarstwa. Pierwszą za» 
sadą takiej oszczędności u pań, nie pra 
cujących zawodowo, jest oddalenie 
służącej i osobiste zajęcie się gospoe 
iarstwem, Nowoczesna pani domu 
tym różni się od swych matek, babek 
i prababek, że unika zaniedbanej syl- 
wetki „Pani Dulski stara się o zas 
chowanie estetycznego wyglądu. 

Z chwilą ukończenia zajęć gospoe 
darskich pani domu rozpoczyna zas 
twyczaj swoją reprezentacyjną rolę, 
towarzyszy mężowi, lub udaję się sas 
ma na wizyty, zawody sportowe, do 
kawiarni itp. Wówczas, jak za dotknię 
ciem różdżki czarodziejskiej zniknąć 
muszą wszelkie ślady zajęć domoe 
wych. i 

JW czasie trwania czynności gospo: 
darskich każda pani winna myśleć o 
odpowiednim ubraniu, oraz zabez 
pieczeniu skóry, włosów, paznokci. 

Suknia przeznaczona do zajęć domo 
wych powinna być uszyta z płótna w 
jasnym kolorze, w formie fartucha zaz 
pinanego na guziki. 

Włosy szczelnie osłaniać chusteczką. 
Znakomitą ochroną przed kurzem jest 
pokrycie skóry, po dokładnym oczy: 
szczeniu, cienką warstwą dobrego kre 
mu odżywczego, W ten sposób w cią: 
gu paru godzin  przedpołudniowych 
skóra odpoczywa, a równocześnie od: 
żywia się, 

Po zakończeniu zajęć należy dos 
kłądnie oczyścić twarz, szyję i ramio= 
na. Jeżeli rano zastosowano wodę i 
mydło powinno się wówczas użyć 


zmywaka  oczyszczającego, alkoholos 
wego lub tłuszczowego, zależnie od 
rodzaju skóry. Następnie nałożyć 
krem upiększający, róż i puder. Włos 
sy starannie wyszczotkować, 

Znakomite wyniki daje używanie 
w czasie zajęć domowych rękawiczek 
gumowych. Przed nałożeniem ich jede 
nak skóra rąk: musi być należycie o* 
czyszczona i odżywiona odpowiednim 
kremem. 


W razie konieczności wykonywania 
pewnych robót bez rękawiczek należy 
pamiętać, ażeby potem wydezynfekce 
wać ręce, usuwając niemiły zapach. 

Myć w wodzie ciepłej, mydłem prze 
tłuszczonym, a na zakończenie zastos 
sować kilka kąpieli przemiennych, 
zaczynając od wody gorącej, kończąc 
na zimnej. Po każdym myciu i na 
noc wskazane jest nacieranie rąk Spee 
cjalnymi preparatami kosmetyczny: 
mi w kierunku od czubków palców 
do nadgarstka, wykonując delikatny 
masaż. 

Z domowych środków do pielęgna= 
cji rąk używa się olejek migdałowy, 
zmieszany z sokiem cytryny lub ogóre 
ków, śmietankę utartą z sokiem pomie 
dorów lub poziomek, względnie rzod 
kiewek. Miejsca, na których powsta: 
ja zgrubienia naskórka, należy w cza: 
sie mycia nacierać lekko pumeksem. 

Pielęgnacja paznokci polega przede 
wszystkim na przestrzeganiu czystos 
ści. Szczotka do paznokci nie powinna 
być zbyt twarda. Do codziennego 0: 
czyszczenia najlepiej używać zatempes 
rowanej pałeczki, umoczonej w 3% 
wodzie utlenionej. 


DR TULIA ŚWITALSKA 


Powróć haltci 


gdyż jest to moda młodzieńcza i twa» 
rzowa. Krótkie sportowe, kloszowe 
sukienki, przypominające śwą prosto» 
tą mundurek szkolny będą: noszone 
przez wszystkie elegantki nadchodzą: 
cego sezonu, W ślad za wyraźnym pos 
szerzeniem spódniczek u dołu, wracają 
do mody halki: taftowe lub nawet z 
białych materiałów  bieliżnianych obs 
rąbki wyglądają dyskretnie spod sus 
kienki. Niektóre spódniczki ze sztyw+ 
nym obrębem podkreślane są jeszcze 
obrzeżem wąskim w kolorze zazwys 
czaj jaskrawym. 

Fałdy, plisy, marszczenia zwycięsko 
zajęły miejsce draperii, które się już 
przeżyły po raz nie wiem który od 
czasów... starożytnej Grecji, 

W kolekcji wiosennych modeli de» 
kolty są skasowane, Zbyt szczodrze 

a 
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E SREBRNE, KRZYZOWE, 

KAMCZACHIE 2013 
pięknie wykonane — poleca 
KAROL SCHÓRER 
Lwów, Paderewskiego M a. Tel. 260-56. 
LLL 
odsłaniane w czasie karnawału ramios 
na i szyje kryje się obecnie szczelnie 
kołnierzykami najrozmaitszych fasos 
nów. Tak zwane „oficerskie kołnierze'* 
i te na wzór mandarynów chińskich 
skombinowane, wykańczać będą sw 
knie ranne i popołudniowe. W stroje 
niejszych przeważać będą kolnierzyki 
z marszczonymi riuszkami na fiszbis 
nach, jakby żywcem skopiowane z żur; 
nali z roku 1900. 

Ramiona i rękawy odgrywają domi» 
nującą rolę. W większości modeli wis 
dzi się olbrzymie rękawy zwężające 
się u przegubu dłoni, Niektóre znów 
przypominają krój kimonowy. Toalety 
wieczorowe mają krótkie i wzdęte jak 
duże balony rękawki. Suknie popołud+ 
niowe trzy ćwierciowe rękawki, obcis 
słe przy łokciu, 

Asymetria będzie przewodnią myślą 
modeli wiosennych. Nosić się będzie 
toalety o jednym wysoko strzelającym 
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Platynowe lisy 
Ostatni krzyk mody 


Na dorocznych targach futrzanych, 
jakie się niedawno odbyły w Oslo, 
pomiędzy nadzwyczaj bogatym asors 
tymentem najrozmaitszych futer, ukaz 
zała się nowość, która wzbudziła sen» 
sację. Nowością tą są lisy platynowe, 
Platynowe lisy wyhodowała pewna 
ferma w Norwegii, drogą selekcji do: 
konywanej wśród lisów srebrnych, 
Wyhodowanie lisa platynowego było 
poprzedzone bardzo długimi ekspe- 
rymentami. Koniec końców przez dos 
bieranie i krzyżowanie odpowiednich 
gatunków lisów udało się uzyskać li- 
sy mające kolor futra pośredni pomię: 
dzy lisami srebrnymi a lisami białymi. 
Futro lisa platynowego niczem jednak 
nic przypomina pospolicie znanych li. 
sów t, zw. polarnych, to jest lisów bia 
łych, ufarbowanych na jasno popiela< 
ty kolor, 

Wobec ukazania się na rynku lisów 
platynowych, popyt na lisy srebrne 
zmalał, gdyż przestały one być ostat: 
nim krzykiem mody i luksusem, który 
tak kochają piękne panie, W porów: 
naniu do lisów srebrnych, lisy platyno 
wc są bardzo drogie: jedna skórka ko 
sztuje około 8000 zł. 


Instytut Nowoczesnej Kosmetyki 


„MM A FRY* 


Lwów, pl. Halicki 14, — tel. 254-72 
wykonuje wszelkie zabiegi preparatami 


„Academie Scientifique de Beaute" 
Paris. 


Porady bezpłatnie. 


4229 


Modna fryzura 


Nowa fryzura, mało jeszcze u nas 
znana tzw. fryzura „a la Dauphin“ jest 
czymś w rodzaju podwiniętego warkos 
cza, spiętego klamerką lub przewiąza: 
nego wstążką. Fryzurze tej odpowiada 
staroświecki toczek, przybrany kwia: 
tami, 

Z z ee 

Zawiadamiam P. T, Klientelę, że 


wróciłem i przywiozłem najnowsze 
modele na sezon wiosenny 19839. 


Salon kostiumów ! płaszczy damskich 


M. RUDER, Chorążczyzny 5/9 
S. 0. S. Wiosna 


Piegi radykalnie usuwa krem „Orchi 
dea“ lub krem Akacjowy. Cerę wybie 
la krem cytrynowy, ochrania krem 
najdelikatniejszy, matuje 1 upiększa 
puder „Pyłek kwiatowy”, 
„SWIT“ Laboratorium Kosmetyków 
Higienicznych 
DR J. ŚWITALSKIE) 
Warszawa, Aleje Ujazdowskie 37. 
Preparaty do nabycia w pii 
nych drogeriach i perfumeriach. 


Zurnale 
Kroje 
wzory 
Manekiny 


R. LANDAU 


Lwów, Czarnieckiego 3 
porze 


ku górze rękawie, podczas gdy drugie 
ramię ciasno opięte w rękaw prosty i 
obcisły dawać będzie złudzenie z pro: 
filu jakoby innej toalety. 

Kapelusze inne z każdego boku; poe 
chylone kokieteryjnie na lewe oko 
odsłaniać będą prawie pół głowy, inne 
znów kryjące kark, szyję i kask włos 
sów, upiętych z tyłu, lub wreszcie fry» 
wolnie na samym wierzchołku głowy 
spoczywające, okrągłe, — z podwinię: 
tym rondkiem urągać będą wszelkiej 
logice i teorii równowagi. 

Oto parę zasadniczych rysów no» 
wości sezonowych, które czarować bę 
„da nasze oko. 


„DZIENNIK FOLSKI* poniedziałek, dnia 27 marca 1939 r. 
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Papierowe gwasascje 
i) 


SCENA MAŁŻEŃSKA 

On: „Z tobą to ja nigdy nie mam 
racji“ 

Ona: „Ach, nie, W zeszłym tygos 
dniu ty miałeś rację”. 
On: „Kiedy?* 
iedy powiedziałeś, że nie 
masz racji". 


ZEZ I MOTORYZACJA 

Prowadząc pełnym gazem wspania: 
ly samochód pewien zezowaty mło» 
eniec o mało nie przejechał jakie< 
goś przechodnia. Wściekły, strofuje 
niedoszłą ofiarę motoryzacji kraju: 

— E! Nie możesz pan patrzeć, 
odzie idziesz? 

A przechodzień; 

— A ty, pętaku, nie możesz jechać 
tam, gdzie patrzysz? 


Zebrali się w Monachium (1938); przysięgali; podpisali; zagwarantowali. 
eaea in a an i ARNE 


wiadezył Kellog, świadczył Briand (1928). 


DOSADNA ODPOWIEDŻ 
— Czy jest pan Wierciński? 
— Wyjechał na dłuższy czasi 
— A pani Wiercińska? 
— Jest w domu. 
— Co porabia? 
— Leży odłogiem. 


POKÓJ CZY WOJNA? 

Dwóch Żydów gra na ławce w Ogro 
dzie Krasińskich w orła i reszkę, Przy 
chodzi trzeci i pyta: 

— Co tu robicie? Wy, poważni ku: 
Pcy... 
—jak to, co my robimy? My gra: 
my w orła ji reszkę. Jak wypadnie 4f 
orzeł, to znaczy że wojna wybuchnie | 
za miesiąc, jak reszka — to wybuchnie 
wojna za pół roku. A jeżeli moneta| | 
pozostanie w powietrzu to bedzie po] | 
kójl. wad 
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m KRONIKA MAŁOPOLSKI "e" 


rzemówienie Woj. Wołyńskiego Al. Haliie-fiowWaka 


na otwarciu I. Zjazdu Niepodiegłościowców W żyńskich 


W numerze z dnia 25 bm. zamic: 
liśmy obszerne sprawozdanie z I. 
du  Niepodfeglościowców Wołyńskich, 
a dzisiaj w uzupełnieniu jego zamie- 
szczamy  najcelniejsze fragmenty prze- 
mówienia Wojewody ROZOWE? p- 
Al, Hauke-Nowaka, — Red. 
Witam pierwszy zjazd organizacyj 
niepodległościowych na Wołyniu. Wie 
tam Was jako urzędujący Wojewoda 
Wołyński, jako legionista i peowiak, 
a przede wszystkim jako żołnierz 
swych towarzyszy broni, 
Chwila dzisiejsza jest wyjątkowa — 


wiemy, czujemy i rozumiemy to 
wszyścy w Połsce, zaś to, że I, Zjazd 
Niepodległościowców z Wołynia od- 


bywa się w dniu imienin Józefa Piłe 
sudskiego — ma swoją wymowę. 

W dniu tym uczucia nasze kieruje: 
my ku postaci Piłsudskiego, chcemy 
znależć w bogatej skarbnicy Jego my- 
i wskazań, w rozpamiętywaniu Je- 
go bohaterskiego życia — drogowska« 
zy w drodze do wielkości Ojczyzny. 
Józef Piłsudski nie był meteorem, któ« 
ry błyska i znika w ciemności — świa< 
tło Jego ducha, prawda Jego wskazań 
żyje i żyć zawsze będzie w duszy wiele 
kiego Narodu polskiego, 

A w dzień przed rozpoczęciem zjazdu 
skupiliśmy myśli nasze i życzenia wos 
kół osoby Marszałka Śmigłego-Rydza. 
Armię stworzył i wychował nasz 
Wielki Nauczyciel, który duchem zwy 
cięstwa ją natchnął i oddał stygnący- 
mi rękami w dowództwo Marszałkowi 
Śriglemu-Rydzowi,  niezłomnemu i 
zwycięskiemu towarzyszowi swych 
długich i ciężkich walk, Skupiajmy i 
my wokół osoby Marszalka Śmigłego= 
Rydza nasze życzenia i uczucia, aby 
mógł liczyć na naszą opanowaną ens 
tuzjazmem wolę, a jeśli zajdzie potrze» 
ba — na nasze siły i życie, aby wiee 
dział, że czwwamy tu u granic Rzeczy: 
pospolitej, że jesteśmy razem z całą 
Polską gotowi i zjednoczeni wokół 
praw i wielkich przeznaczeń naszej 
Ojczyzny. 

W dalszej treści swego przemówież 
nia omówił P, Wojewoda cele i zada- 
nia Zjazdu Niepodległościowców Wo 
łyńskich, a następnie przeszedł do na- 
świetlenia zagadnień wołyńskich z 
punktu widzenia interesów Państwa. 

Charakteryzując wartości kultural- 
ne połskości na Wołyniu, P. Woje Os 
da powiedział: Wartości i siły | 
nej polskości na Wołyniu nie 


lno 
mierzyć jedynie cyfrą procentu zamiez 


szkałych Polaków, Do cyfry zamie» 
szkałej tu ludności polskiej trzeba do- 
dawać wartości, nie dające sie mierzyć 
liczbą, Do wartości tych należy przede 
wszystkim dodać kilkusetletnia pracę 
cywilizacyjną i kulturalną Rzeczypuź 
spolitej przed rozbiorami, której ślady 
w postaci przeszło 500 zabytków arə 
chitektury i sztuki rozsiane są po Woz 
łyniu. Dodać nałeży ofiarę krw, zycia 
i mienia, jaką Polacy składali tu od 
setek lat w obronie kultury zach 
niej i swoich słusznych praw. Dod. 
należy wreszcie ostatnie lat 20 roz 
ju gospodarczego i kulturalnego 
łynia, który zawdzięczamy ofizrne;, 
ciężkiej pracy osadnika wojskowego, 
polskiego nauczyciela i i 
Poza tym istnieją dalsze 
wzmożenia tych wartości przez wyż 
zwołenie nowych dynamicznych sl 
polskiego społeczeństwa, sił utajonych 
czy uśpionych, a przez planowy į sko- 
ordynowany wysiłek pchniętych do 
twórczego działania, 

W dalszym ciągu scharskteryzował 
P. Wojewoda potrzeby gospodarcze 
Wołynia, a w szczególności wsi wc- 
łyńskiej. role į zadania ludności pale 
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skiej na Wołyniu oraz 
ludności nie-polskiej, 
swego przemówienia P. 
świadczył: 

Największą jednak e 
zuję do postawy ludności 
która powinna zdoby 


swsunek do 
zakończeniu 
Wojewoda o- 


wa; 


przywią- 
polskiej, 
na wysoką 


wewnętrzną jednolitość i skupien'e 
wszystkich sił do reali programu 
polskiego — wykaz: 


poddania się jednolitemu kierownic- 
twu wiarę w osiągalność stawia: 
nych celów i wiarę w dziejowe i kul- 


turalne posłannictwo polskiej racji 
stanu, Dla realizacji powyższych ce 
lów skupiać i mobilizoważ przede 


wszystkim własne i lokalne silv : środ 
ki, a stosunek do ludności nie-polskiej 
opierać nie tylko na surowości stawia: 
nych wymagań, ale i na dobrze pojętej 
sprawiedliwości, szacunku dla czło 
wieka z uwzględnieniem jego «dręb- 
ności regionalnej. 

A więc podstawą zbiorowej pracy 
polskiej na Wołyniu będzie i byż mu: 
si zespolenie wysiłków wszystkich 
polskich grup społecznych, wszystkich 
polskich działaczy į wszystkich pole 
skich mózgów w dążeniu do osiągnię- 
cią zamierzonych celów. 

Konsolidacja społeczeństwa polskie- 
go jest niezbędna dla wykonania na: 
stępujących zadań: 

Niezłomuego i solidarnego dążenia 
do zbiocwwej siły Państwa Folskiego 
Oraz jego siły Obronnej; Stania na stra 
ży tego, co w przeszłości Nacodu było 


Z Sanoka 


piękne i sziachetne, wielkie į nieśmier< 
telne; Pobudzenia patriotyzmu i pie: 
legnowania ducha narodowego i kul: 
tury polskie Propagandy siły i tę: 
żyzny Państwa i Narodu Polskiego; 
Szerzenia braterstwa, miłości i zgody 
wzajemnej pomiędzy wszystkimi Poz 
lakami; Szerzenia umiłowania prawdy 
i zwalczania szkodliwej płotki w życiu 
publicznyn:, Zwalczania kowunizmu i 


działań w ywrotowych, 
siię Państwa j anarchizi 
publiczne; Dążenia do rozvudewy poł 
skiego gospodarstwa narodowego 


przez popieranie i rozbudow2 polskie- 
go stanu posiadania i rodzimej wy- 
twórczości, 

Zasada współżycia ludności polskiej 
z ludnością ruską, czeską i niemiecka, 
zamieszku, Wołyń, to iedna z ped- 
staw programu polityki państwowej 
na Wolwniu Stad, wniosek, że dzia- 
ła polscy powinni być wszędzi 
życie publiczne się kształtuje, a 
wpływ polskiej myśli powinien być 
odczuty przez każde skupienie, gdzie 
odbywa się e organizacyjne. 

W pracy wśród ludneści polskiej 


musimy kierować się awtepującymi 
prawami: Prawdy: 1) festeżnty Polas 
kami, 2) Wiara ojców naszych jest 


wiarą nasz”ch dzieci, 5) Polak Pola: 
kowi bratem, 4) Codzieą Polak Naro- 
dowi służy, 5) Polska Matka noszą, 
nie wolno mówić o Matce źle, 6) Swo- 
boda w myśleniu į karnoś; w działa< 
niu to są nasze hasla. 


Wielkie Zebranie Obywatelskie 
w Zagórzu 


Oddział OZN w Zagórzu pow. Sz 
nok, onegdaj urządził w sali Sokoła 
wielkie manifestacyjne zebranie oby: 
watelskie polskich organizacyj społecze 
nych i zawodowych. 

Przemawiali: p. Czarnicki Stanisław, 
prezes oddz. OZN, który zagaił zebra- 
nie, oraz panowie: prof. Porębski Ta- 
deusz, dr Gardzielewicz i imieniem 7. 
Z. K. Gocek Adam. Następnie p. Pa- 
sek Władysław z OZN ze Lwowa w 
obszernym przemówieniu scharaktery: 
zował stosunek Polski do ostatnich wy* 
padków politycznych i w gorących sło» 
wach wezwał wszystkich Polaków do 
zjednoczenia się około Wodza naszej 


Z Radymna 


dzielnej armii, Na zakończenie wzniósł 
okrzyk na cześć Polski, Pana Prezys 
denta i Marszałka Śm'głego-Rydza, któ 
ry zebrani spontanicznie powtórzyli i 
odśpiewałi „Rotę*. W rezolucji, którą 
uchwalono przez aklamację „spole 
czeństwo Zagórza melduje Panu Mas» 
szałkowi stałą : całkowita gotowość bo- 
jową na każde wezwanie Wo od 
postanawia dobrowolnie 
się na FON" Nadmienić n 
w ostatnich dniach kolejarze N. Zagó- 
rza przesłali 5000 zł. na uzbrojenie are 
mii, zaś na zebraniu akcje składkową 
zapoczątkował p. dr Gardzielewicz, dee 
klarując zł. 50. 


0 wskrzeszenie dawnej tradycji sportowej 


(b. p.) Za kilka tygodni, a może naz 
wet i wcześniej, sportowcy całej Pol: 
ski wyjdą na boiska. Zbliżający się 
sezon winitn i w naszym mieście w Or- 
ganizacjach sportowych odbić się do» 
nośnym cchem i stać sie bodźcem do 
wzmożonej pracy nad ożywieniem ży: 
cia sportowego, Miejscowe organ 
cje sportowe chcąc aby zawodn 
z chwilą wyjścia na boisko byli o de. 
brej kondycji fizycznej i aby osiągne= 
li to, czego każdy po nich się spodzi”= 
wa, muszą już teraz przystąpić dr 
przeprowadzania racjonalnej zaprawy 
treningowej. 

Wartoby również pomyśleć o tym. 
aby miejscowy sport, zamknięty dc- 
tychczas w szczupłych ramach klubo- 
wych, wprowadzić na szerszą plat- 
formę, co bardzo łatwo da się usku- 
tećznić przez nawiązanie  ściślejszego 
kontaktu z organizacjami sportowymi 
Jarosławia czy też Przemyśla. 


Urzadzanie zawodów  sportowvch. 


zakrojonych na większą skalę, przy- 
czyni się niewątpliwie w wielkim bar- 
dzo stopniu do spopularyzowania 
sportu wśród społeczeństwa, 
gólnie wśród licznej młodz: 
dotychczas, aczkolwiek zorgani 
na była w W.C.S.S. 34, to ie 
właściwego sportu pozostawała 
cze bardzo d=!:ko, 


RZA Hszysłum pom 
boiska, 
SN do urzą: 


jesze 


dnych prawie nie ma, chodzi 
nie o to, aby znalazły się dobre chęci, 
których dotychczas jednak trudno 
było dostrzec. 

Do chwili obecnej, to przyznać o- 
twarcie należy, zbytnio eksploatowa- 
nymi przez W.C.S.S. 34 gałęziami 
sportu były: piłka nożna, w której i 
tak klub pomimo wysiłków nie csiąe 
gnał należytego poziomu, oraz boks, 
z którego zrobiono jakieś średniowie= 


z Przemiusia 


Egzamin dojrzałości 

Pisemny egzam n dojrzałości w za 
cladach średnich w Przemyślu rozpo: 
cznie się 25 kwietnia, zaś egzaminy 
ustne w drugiej połowie maja. 

jak wiadomo, w myśl zarządzenia 
M nisterstwa W.R, i O.P, egzaminy 
dojrzałości w bież, roku muszą być w 
kończone przed dniem 31 maja, 

ZŁOŻA ROPY NAFIOWEJ W 
POWIECIE MOŚCISKIM. W Trze- 
cieńcu (pow. Mościska) natrafiono w 
czasie wierceń poszukiwawczych w 
kilku miejscach na złoża ropy nafto. 
wej, Szyby próbne, dowiercone tam 
do głębokości 400 mtr., zostały odpo 
wiednio zabezpieczone a narzędzia 
wiertnicze celem kontynuowania dal 
szych prób na tym szlaku przewiczio- 
no do kilku wsi powiatu przemyski 
go Dalsze badania okażą, czy ma s 
tu do czynienia z poważniejszymi 
żami, czy też tylko z nieznacznymi ży 
Jami ropy, rozsianymi masowo w tych 
okolicach. 


Z Tarnopola 


UROCZYSTA AKADEMIA. Zwi; 
zck Młodej Polski zorganizował 18 
bm, uroczystą akademię celem uczcze- 
nia imienin Marszałka ŚmigłegosRy 
dza, Przedstawiceli władz. armii i 
Zw. Kombatantów z p. Wicejoj, dr. 
Rogowskim na czele powitał komen* 
dant Z.M.P. Referat q czynach i dzi 
łalności _ Marszelka  Śmigłego<Kyd 
wygłosił p, Szatkowski C. 
koncertowej wyróżnili się 
Podolska" w wiązance pieśni legiono 
wych, tenor p, Naganowski który 
odśp'ewał dwie arie, oraz skrzypek p. 
Maliszewski R, Akompaniował p. Sis 
prawski J, Recytowali pp. Babı 
chówrna Maria i Pawliszyn Bolesław 
Akademę zakończono odśpiewawiciu: 
Hymnu Narodowego, (A.P.) 
ET ZERA AZ AT EATE CYPR 


Inne natomiast, o wiele 
piękniejsze dziedziny Sportu, mimo 
istnenia odpowiednich sekcyj, byly 
ze szkodą wielką zupełnie zaniedby* 
wane, 

Młodego materiału jest dużo, trzeka 
postarać się jedynie o fachowych ki 
rowników, otoczyć go należytą. © 
ką dać możność racjonalnej zaprawy, 
opartej na umiejętnie prowadzonej 
gimnastyce, a wówczas na dobre wy 
niki nie trzeba będzie długo czeka: 

Należy również uruchomić pozosta 
le sekcje, trwające dotychczas w zu 
pełnym bezruchu, jak np.: tenisową 
piłki ręcznej i lekkoatletyczną. Sekcje 
te maja doskonałe warunki szybkieg 
rozwoju. Działalność sekcji tenisowej 
przed dwoma laty wykazała, jak wiclu 
jest entuzjastów białego sportu, a tur 
nieje o mistrzostwo miasta, ur: 
dwukrotnie, wykazały wysoka k 
miejscowych zawodników. 

Popularyzacja więc prawdziwie pi 
nego sportu, przynoszącego ko: 
młodym adeptom, przy równe 
snym porzuceniu wskutek nieposi. 
nia kwalifikowanych instruktorów 
takich dziedzin sportu jak boks i pilk” 
nożna oto hasła na zbliżający ss 
sezon sportowy. 

W tym również roku do miejs. 
go sportu wprowadzona być musi za 
sada racjonalności i altruizmu sporto 
wego, polegająca na tym, że organi 
cje sportowe, istniejące na terenie 
sta, nie zasklepia swej działalności w 
ramach własnych jak było dotychcz 
lecz okażą chęć współpracy z inny" 
aby w ten sposób ożywić i podnieś: 
na wyższy szczebel życie sportowe na: 
szego miasta. 

Warunki ku temu sa doskonałe, tro- 
szeczkę dobrej woli i intensywnej pra* 
cy, a piękna tradycja sportowa nasze. 
go miasta zostanie wskrzeszana 


czne zapasy 


n? 


INFORMATOR 


TANIEGO ZRÓDŁA ZAKUPU | 
RUDOLF DRZAŁA 


Lwów, Chorążczyzny 5 
oleca: kołdry, koce, pledy, materace. po- 
duszki, kleliznę pościelową, kompletne wy» 
prawy ślubne gotowe i na zamówienie, 
Firanki, story, kapy. 4219 


Ceny najniższe. Wybór wielki. 


Przyjmuje się kołdry do przeróbki po zł 3, 
materace po zł 5. Parowe czyszczenie pierza. 


KOCE, —KAPY, 
FIRANKI, CHODNIKI, PŁÓTNA, 
BIELIZNA, POŚCIEL 


A. PIETRUSZEWSKI 


Lwów, RALICKA 20 — teh 218-33 
1811 


Roman Gorgolewski 


Handel towarów żelaznych 
Lwów, ul. Sobieskiego 3. Tel. 239-70. 


poleca na sêzon wiosenny w największym 
wyborze po niskich cenach: 
Noże ogrodnicze i sekatory znanych fabryk 
Kunde, Kóller i krajowe Gerlacha — Piłki, 
szczotki, opryskiwacze do drzew i krze- 
wów łopaty, grabie, oraz wszelkie narzę: 
dzia ogrodnicze krajowe i zagraniczne, — 
Kosiarki, nożyce i sierpy do trawy, — Siat- 
ki do ogrodzeń w różnych gatunkach. 
Cenniki na żądanie bezpłatnie, 3226 


z najnowszych wzorów, jadalnie, sy- 


pielnie, gabinety, salony, fotele, ta- 
pczany, materace, dekoracje wnętrz 


„poleca 
Wiedeńska wytwórnia stolarsko-tapicerska 


JAN ORTNER, 
Lwów, Kopernika 23 — tel. 292-79 Ś 
jest nieubłagana i corocznie 

nie robiąc różnicy dla płci, 

wieku | stanu pociąga bardzo 

chorób płucnych, bronchitu, 

OPI. uporczywego męczącego kaszlu itp. 

stosują Pp. Lekarze 

który ułatwiatąc wydzielanie się plwociny, 
usuwa kaszel, wzmacnia organizm i samo- 
poczuce chorego, oraz powiększa wagę 


GRUZLICA PŁUC 

wiele. ofiar: "Przy zwalczaniu 
„BALSAM TRIKOLAN-AGE" 
ciała, ZE po nabycia w aptekach 


> 


i najelegi = 0 BUW IE 


oraz elaia obuwie ortopedyczne 
na chore nogi 4187 


i wszelką naprawę wykonuje Firma 


St. Chacki Takasi 


Tomickiego 13 
nannnu 


Fabryczny skład 


ŁÓŻEK 
MATRA 


wyłącznie u firmy 


L. MATWIJOWSKIEGO 


Lwów, Chorążczyzny 8 
telefon 240-11. 407 


WYTWORNIA FORTEPIANOW | 
PIANIN, FISHARMONIJ | 


Szkielski 


Lwów, Ossolińskich 10 

Tel. 287-23 
Kupno i sprzedaż instrumentów nowych 
I używanych, naprawa, — po cenach 
najniższych, 2549 


OBRAZY — OKAZIE 


pierwszorzędnych malarzy polskich 
gwarantowane oryginały 


Ceny niskie. Warunki dogodne. 
Włodzimierz STELMACH 


Lwów, Słowackiego 2, Tel. 116-38. 
Oprawa obrazów, ramy, karnisze, szyby, lustra. 3 


ZE SPORDI 

peaa e e 

DOSKONALE WARUNK! DLA NAR 
CIARZ 


Ogólna ocena warunków śnieżnych 
w Karpatach z dnia 1959 
Warunki  śnieżno-nar: e w górach, 
zwłaszcza w Tatrach, Beskidach Za 
nich, panii i Czarnohorze są obec 
dobre już powyżej 600 in., 
w Karpatach Wschodnich 
Beskidzie Huculskim. Wyżej 800 m. warun- 
ki śnieżne są doskonałe. We wszystkich pra- 
wypadowych v góry. na po- 


e 
nieco gorsze są 
w Gorganach 1 


lne spacery PEETS 
Grubość waha się od 3 do 35 cm. w Kar 
patach Zachodnich, a od 2 do 25 cm. 
Karpatach Wschodnich. Miejscami, zw 
Niskim i bardziej 
ych partiach gór 
jest już nieco wilgotny, 


Apel do Rodziców! 


Nie czekajcie na przedświąteczny natłok, 
tylko już kupujcie prześliczne obuwie 
wiosenne dla swoich dzieci, a skorzystacie 
z bełnego wyboru i słaranniejszej GET 


= 


śnieg 


KALENDARZYK SPORTOWY 
NA NIEDZIELĘ 
W niedzielę odbędą się we Lwowie na- 
stępujące imprezy sportowe: 


Godz. 11: AZS. (Warszawa) — Pogoń, 
międzyklubowy mecz pływacki na krytej 
pływalni MKWF. przy ul, Jabłonowskich 5. 

Godz. 11: WKS, (Jarosław) — Czarni, 
mecz piłkarski o mistrzostwo Ligi okręgo» 
wej na boisku Czarnych. 

Godz. 15: Lechia — Ukrain mecz pil- 
karski o mistrzostwo Ligi okręgowej na bo- 
isku Pogoni. 
aa 


KIEDY ZAPŁACISZ DANINĘ 
NA POMOC ZIMOWĄ? 


FARBA DO WŁOSUW 


brylantyny, fiksatuery, wody 
odżywcze „Vegetale“ poleca 


PERFUMERIA B. BOHOSIEWICZA „ 


Lwów, Legionów 3, (obok kina Palace) Ę 


Do najlepszych na świecie 


zaliczane są dziś 


fortepiany I pianina 


B. Sommerfeld 


BYDGOSZCZ — i jako najlepsze i JEDYNE 
z naszych fabrykatów zakupowane przez 
zagranicę, jak: Anglię (Steinway & Sons 
Londyn), Amerykę, Francję, Holandię, 
Palestynę, Ceylon I t. d === 


WYŁĄCZNY PRZEDSTAWICIEL: 


ST. NOWACKI 


Lwów, PIŁSUDSKIEGO 17. 
Ceny fabryczne. 3116 Dogodne warunki 
masnensansanananasusnasan 
WŁASNEGO WYROBU 
KOŁDRY === MATERACE 
BIELIZNĘ POŚCIELOWĄ 


poleca firma 3817 


MARIAN MLEKO 


obecnie 
Lwów, pl. KAPITULNY 2, tel, 237-72 


"GRYPA. PRZEZ BIENIE 
BÓLE GŁOWY ZERÓW: 
araara pnie m m km „KOGUTEX* 
GASECKIEGO 
ta o soeżorzaia Kenizzym = TOREBZACH 


GRELA 


Edwarda KLEBANA 
SYPIALNIE, JADALNIE, GABINETY 
Wyroby wyłączn'e własne 
Lwów. Czarnieckiego 2, tel. 270-45. 


9933 


PROGRAM 


radiowy 


NIEDZIELA, 26 MARCA 


Godz. 7.15 „Ave Maria' 7.20 Kon- 


— 800 Dziennik poranny. — 
„Poranek 


cert poranny 


dla wsi, — 845 Lw. 
wieniec, 
= h Nabo 


15 
„Trochę pieśni, 


Muzyka obiadowa, 
trochę słowa”: 


Odpowiedzi na listy — ciocia Ada, oraz 
melodie. — 1455 Lw, „Ojcowizna” w/g An- 
czye, DON - BE 


Audycja dla wsi. — 16.30 Recit. skrzypce. 
i . — 1650 Konferencja wi”!- 


prof, JE — 17.05 Lw. 


„Jak pracuje 
radiowy M. Szp: 
17.35 „Podw rek przy i mikrofonie 
W przerw: Chwila Biura Studiów. 
1950 Transm, na Wystawę Światową w N. 
Jorku. Przemówienie Prezydenta R. P., Przes 
mówienie Komisarza Wystawy Rotta, Hymn 
Narodowy, Koncert muzyki polskiej. 
20.00 Lw. „Zagrypiony dom" — W, Raort. 
— 20.10 Lw. Wiad. sport, lokalne. — 20.15 
Wiad, sport., Przegląd polityczny, Dziennik 
wieczorny, Tygodnik dźwiękowy, NA pro- 
gram na jutro. 2120 Recit, 
Gryf- Trzecieckiego. —_21.50 
tywka“ — w oprac, Z. Lip 
Tepy. 22.30 Lw, Potpourri z 


operctel 
Lehara — orkiestra Seredyńskiego, — 23.00 


Dziennik wieczorny, Komun. meteor. 
Ok 25.02 Lw. Komunikat sportowy. 
AUDYCJE ZAGRANICZNE 


1500 Florencja. „Tosca" — opera Pucci- 
niego. 
1700 Mediolan. Koncert symfoniczny z 


teatru Comunale we Florencji. 
1800 Lyon. Koncert symfoniczny. 


PONIEDZIAŁEK, 27 MARCA 
Godz. 6.57 Lw, Pieśń poranna. — 700 
ziennik poranny. 5 Ply! 

Audycja dla szkół, — 8, 
pulaa = plyt. — 8.50 Lw. Wiadomości po- 


tanne, — 1100 Audycja dla szkół. — 
11,15 Płyty. — 11.57 Sygnał czasu i hej- 
nał — 1205 Audycja południowa 


— 15.00 GC dla kupców i rze: 
ków. 13.30 „Uwertura koncertowa! 
licców, 4.00 Lw. Koncert z 


Str. 15 


Wiad. gospod. — 1450 _ Giełda 
145 Pregram na jutro. 
15.00 “Teatr Wyobraźni dla młodzieży. 
20 Pogadanka sportowa. — 15.30 Lw. 
ka obiadowa orkiestry SPR: 
16.06 Dziennik pepołudn. — 160: 
pod. — 1620 „F. 
— 16.35 Recit OE ENER 
Reportaż J. Kozłowskiego z 
Ah P — 1720 „Operetka 
ity“ — au muzyczno-słowną_w oprac. 
St. Wasylewskicgo. — 18.00 Lw. Wiad, -bie- 
žące z miasta i prowincji. — 18,05 Lw. Na 
rodowa polityka ekonomiczna” 
Głąbiński, prof. UJK, — 18.20 Lw, „projek 
ty inwestycyjne Ziemi Czerwieńskiej" — dr 
J. Szparkowski. — 18.30 Audycja Zw, R 
zerwistów. — 19.00 Koncert ro: 
-- 2040 Dziennik wieczorny, Wiad. meteor., 
Wiad, sport, Nasz progam na jutro. 


14.45 Lw, 
Iwowsl 


WASZE OCZKO: 


LWOW.HALICKAT-ROC RYNKY- HURT:DET. 


21.00 Międzynar, Unia Młodych g Waty- 
kanu), — 21.15 Koncert Stow. Miłośników 
Dawnej Muzyki, — 21.55 Nowości litera- 


ckie — W. Rogowicz. — SN Lw, Wiad. 
sport, lokalne, — 22.15 Lw. „Nawierzchnie 
ulic lwowskich" — inż, B. Kohlhepp. — 


22.30 Lw. Lokalny Teatr Wyobraźni: „Bal- 
lada pasterska" w przekł. de Lewika, 
Radiof. J. St. Petry'ego. Muzyka Cz. Hal- 
skiego, Wstęp dra Lewika, — 25.00 Dzim 
nik wieczorny, Komun. meteor, 


AUDYCJE ZAGRANICZNE 

20.00 Sztokholm. „Wesele Figara“ — opera 
Mozarta. 

Budapeszt. Koncert orkiestrowy. Sol. 
E. Dohnanyi (fort.). 
Deutschlandsender, „Uprowadzenie z 
Seraju" — opera Mozarta, 
Bruksela franc. „Święto wiosny” 
koncert ork. symfonicznej, 


20.00 
20.10 
21.00 


2100 Mediolan, Koncert symfoniczny, Dyr 
Leo Borchard 
2130 Lille, „Morze i muzycy" — koncert 


symfoniczny. 
6 Rzym, Koncert Ch 
Zygmunta Dygata ( 


inowski w wyk 


(s 


į SPRZEDAJEMY! 
| MYIII okazyjnie: Mebiel Ki- 
limy! Dywany! Obrazy! Ma- 
szyny: szycia, pisania! Rad ol 


OGŁOSZENIA 


KUPUJE- TRZYBPOKOJOWE 
pelnokomfortowe mi 
nie wynajmę. Delli Bor 


kowskich 9a (boczna Listo- 


W rubryce tej zamieszczamy | Fotografika! Patefenyl For- pada). 11616 
ogloszenia po 5 gr. za słowo | tepiany! Pianina! Antyki! EŃ 
kupieckie i handlowe po 10 | Starożytnościi!! Zgłoszenia |  PIĘCIOPOKOJOWE 
Rosy. Sprzedaż: Rynekl numer żę Ery dla ps 
dziewiątyl!! „Dom Uniwer- rodziny, — Peowiaków, 
MOTOCYKL salny* Drzewińskiego! Tele- | (Kadecka) 4, 11615 


z przyczepką, pierwszorzęd- 
ny stan, kupię. Oferty z o- 


U 
pisma: Mieczysiew Ojgdóski, | 2 wledzInYM 
udki 11605 


fon 285-48. Prosimy o liczne 


OBICIA MEBLOWE, 


CZARNIECKIEGO 4 
Piękne sześciopokojowe, 
pelnokomfortowe 


11570 


fanki, brokaty. narzuty, | nie do wynajęcia 
50 proc. taniej, Freilich, | ———— =- 
Sykstuska 21, | 4216 PIĘKNY 


DRÓB KUPUJĘ 


pokój umeblowany, — biurc 
dwupokojowe wynajme. Plac 
Bernardyński 14. 11611 


INSTYTUCJA PAŃSTWOWA 


każdą ilość — dobre ceny. 


M. WIRGA 
Lwów, uł. Sienkiewicza 3 


[Sprzedaż] 


W tej rubryce zamieszczamy 
ogloszenia po 5 gr. za slowa 
kupieckie ? handlowe po 10 

groszy. 


WSZYSTKIE KSIĄŻKI 
i CZASOPISMA polskie 
i w jęz. zagran: sprawnie 
dostarcza KSIĘGARNIA 
A. KRAWCZYŃSKI. Lwów, 
Rutowskiego 9. — Katalogi 
bezpłatnie. Zlecenia z pro- 
wincji odwrotna pocztą. 4056 


PIĘKNE 
parcele budowlane przy ul. 
Janowskiej oraz Zielonej 
Sprzedaje Lwowskie Tow. 
Fkc. Browarów. Kleparow- 
ska 18, tel. 298-80. 11613 


SMYRNEŃSKI 
dywan żywiecki 925 m? oka- 
zyjnie do sprzedania. — Ja- 


'nowska 20, drzwi nr 2. 11409 


DWIE BIBLIOTECZKI 
Biedermayerowskie jedna- 
kowe, stolik do kart oka- 
zyjnie sprzeda Sobolewski. 
Turecka jeden. 11581 


ca. 


NOŻE DO GOLENIA: 
Exlipsc, Gerlach, Gillette, 
Gloria, Grom. Hardhead, 
Monolit. Polonus, 
Rapid b. b., Swing 

Mydla i kremy 
do golenia, ałuny i wody 
kolońskie,  Pendzle do go- 
lenia A, PAWLIK, Perfu 
meria, Lwów, Hetmańska Ś 
tel. 108-60. 


[Mieszkania | tej cubryu 
wszelkie ogłos: 
kaniowe przy 3 razach do 10 
słów. 2 razy bezpłatnie. 


NOWOCZESNE 
trzypokojowe mieszkanie z 
hallem od 1 maja do wyna- 
jącia. Rybacka 6, boczna 
Kochanowskiego. 11621 


DO WYNAJĘCIA 
pokój z kuchnią. komfort. 
Gołdmana 28. 11614 


CZTEROPOKOJOWE 
mieszkanie, pełny komfort, 
pokój służbowy. system ko- 
rytarzowy, przy ul. Tarnow- 
skiego 104, zaraz do wyna- 
jęcia. Wiadomość: Dr Koch. 
tej 225-42, 11582 


Toledo: — 


poszukuje od l-go maja 
2 pokoje na biuro w cen- 
trum. Zgłoszenia: Admin. 
pod „108% 11612 


SIOSTRA LEGIONISTY 
zabitego w walce z bolsze- 
wikam, poszukuje mieszka- 
nia za pracę domową Listy 
do „Dziennika Polskiego" 
„Samotna“, 11585 


KOMFORTOWY 
pokój, łazienka, — osobne 
wejście, panu na stanowi- 


sku tanio do wynaj ei 
Oglądać 15—18, ulica Tar 
11603 


odnajmę pokój, utrzymanie 
lub bez osobom na stanowi- 


sku. 11—16, Sa: 
piehy 75, m, 11. 11607 


PEŁCZYŃSKA 26 
kinie do wynaj ajęda algo 
a 
uc! Bt 


253. 59 lub dozorca. 11602 


POKOJ 
Kyai separowany, dla 


urzędnika, Hofmana siedem, 
mieszk. siedem. _ 11601 
DO WYNAJĘCIA 


mieszkanie, stajnia, ogród i 
sad. Wiadomość: Gródecka 
3A. Restauracja, 11608 


ka œ 1! KERA 


Jest do odstąpienia patent 


względnie licencja z patentu polskiego Jesse Oatman 
Betterton 


nr 13370 na: „Sposób oczyszczania metali, 
zwłaszcza w zastosowaniu do usuwania 
zanieczyszczeń z ołowiu hutniczego", 


Oferty: : „WARSZAWSKA AGENCJA REKLA 4Y", 
Warszawa, ul. Sienkiewicza 2, dla „Patent“, 4234 


Zawiadomienie! 


Już nadeszły wiosenne płaszczyki, ubranką | sukienki 
oraz wszelkie nowości dziecięce w wielkim wyborze 


„PAŁAC DZIECKA” Sesana 
SYPIALN | E poleca Maszynowa Wytwórnia Mebli 
MICHAŁA NOWICKIEGO — Magazyn przy 


ul. Kochanowskiego 8, telefon 110-87. — Cany ściśle fabryczne. 4082 


jadalnie, pokoje kombinowane, tapczany 


ŚWIATOWEJ SŁAWY 


HAYA PUDER 


DLA NIEMOWLĄT | DZIECI 
TYLKO W RÓŻOWYM OPAKOWANIU 


Z OCHRONNYM ZNAKIEM WODNYM 
„HAYA” mydło, oliwa i krem. 


OO NABYCIA W APTEKACH I DROGRRJACH 
WYRÓB | SKŁAD: 


Apteka 5. HAYA Lwów, Kolłqtaja 12 


„JAWOR“ 


SKA ZAREJESTROWANA Z 0. 0. 
LWÓW, ULICA BEMA 11 


dostarcza 


| KOKS - WĘGIEL - DRZEWO 


uskutecznia DOSTAWY CAŁOWAGONOWE 
mastępstwo Węgla Jaworznickiego $ 


zastępstwo 


Złóż datek na T. S.L. 


Redaktor naczelny i kierownik działu politycznego — St. Starzewski; 


sprawozdawczego — J. Bajorek; 


„DZIENNIK POLSKI" poniedziałek, dnia 27 marca 1939 r. 


| | Posad poszukują | 


Ogloszenia w te] rubryce zar 
mieszczamy po 3 grosze za 
słowa. 


B. NAUCZYCIEL 
i wychowawca, języki, pole- 
. sportsmen, bez 
gów i wad, organizator spo- 
łecznik, wszechstronnie wy- 
kształcony obejmie gdzie- 
kolwiek pracę. Pisać proszę: 
A. Wiśniowski. p. Piotrków 

Kujawski, ul. Kaliska 2, 
11597 


Nr. 85 


NN 
AB 


DOBRĄ SŁUŻBĘ 
domową znajdzie Pani w 
sSkorowidzu* pracy, Zimo- 
rowicza 14. 11619 


we własnych zakładach 


FIRANKI 
TAPETY — DYWANY -- MATERIE MEBLOWE 
4185 TAPCZANY — MATERACE — ROLETY it. p. 


Projektowanie i wykonywanie kompletnych wnętrz 


[Rozne] 


NIEBYWAŁA OKAZJA 
Dom konfekcji męskiej, — 


tapicerskich i stolarskich | | cgzystuiący od 35 lat, 


i Lwów, pl. Smolki 4. | | tum miasta, najlepsze polo- 
racowy acent || T. KYSIAK i SYNOWIE Teit 240-081 219.85 ELE ay 
na m. Lwów, tylko pierw- myślnego stanu zdrowia 
szorzędna sila, chrześcija AERO ZEE. 
Z POZÓR z z rzystnych warunkach lo 
kia, w średnim wieki, do odstąpienia, — Wymagana 
ożywi Sj a An gotówia dż 25.000 zł. 
pre wielka fabrykę arty- r TENIA GARDEROBY PPL SUR Ą A 
ułów spożywczych, Wła: REA 8 } 
y IDACZ.POSTEPEM CZASU. -] IE piętro. 11617 


snoręczne oferty z fotogra- 
fa, podaniem dotychczaso+ 
wej pracy i obecnego zajęy 
cia oraz zarobków  przesy- 
łać do Polskiej Agencji Pu- 
blicystycznej, — Warszawa, 
Marszałkowska 95 — 
„Pracowity”. 


[Sprzedaż] 


FORTEPIAN 
wiedeński — krzyżowy 
sprzedam. Tarnowskiego nr. 
23, m. 7. 11606 


KADY ODDAJE GARI 


poi 
11618 


MEBLE NA SPŁATY 
BEZ WEKSLI! 


Zanim 
„ wstąp i ogiądnij wytwórnię, > 
$uszarnię i tapicernię — 
posiada stale na skła- 


dzie: sypialnie, jadalnie, saz FILIE WE WSZYSTKICH CZĘŚCIACH MIASTA 

lony, gabinety, tapczany i I NA PROWINCJI 

urządzenia kuchenne we- 
į dług najnowszych wzorów. 


OBE: DO CHEM CZYSZCZENIA 


KOMBINACJE SKRACA 
Chary, Sykstuska 8. 11622 


PRZYJMUJEMY 
przedpłatę na pisma zbioro- 
we ADOLFA DYGASIŃSKIE- 
GO. Polecamy ostatnie no- 
wości rynku księgarskiego, 
nowości niemieckie, czaso- 
pisma. KSIĘGARNIA MAŁO- 
POLSKA Lwów, ul. Akade- 
micka 16, tel. 226-42. 3933 


se-T' EO 
WELWOWIE 


UBRANIOZMIAN 


zamienia starą garderobę 
PE NRE EAS 


ubraniowe, Telefon 270-25. 
E E 


ALBUMY 
dyplomy honorowe, oprawy 
reprezentacyjne, — artysta- 
introligator Krzywiecki, 3-qo 
Maja cztery. 


3893 


Wytwórnia mebli — Lwów, 
Sapiehy 8 w budynku Wy: 
stawy Maszyn. Kredyt 
dwuletni! 4121 


LORNETKI 


POLOWE 


poleca firma 2965 


KOPERNICKI i SYN 


Lwów, Hetmańska 12 
tel. 234-24. P.K.Q.511.406 


EE UAT ERTEN 
oryginały malarzy polskich 
najtaniej, dogodne warunki 


Salon Obrazów 
Malarzy Polskich 
Lwów, PIŁSUDSKIEGO 11 
telefon 265-86 3900 


Najtańsza wytwórnia siatek ogrodzeniowych 
"„Siatkodrut” zararstnos 


Zamarstynowska 33 
4. Urząd Skarbowy we Lwowie 
Nr. T. W. 898/1/38. 


Obwieszczenie o licytacji 


W myśl $ 83 rozporządzenia Rady Ministrów z dnia 
25 VI. 1932 r. (Dz. U. R. P. Nr. 62, poz. 580) o postępowaniu 
egzekucyjnym Władz Skarbowych, podaje się do ogólnej 
wiadomości, że dnia 14-go kwietnia 1939 roku o godz. 9-tej 
w lokalu zobowiązanego we Lwowie, ul. Janowska 31, 
celem uregulowania należności Ubezpieczalni Społecznej, 
odbędzie się sprzedaż z licytacji niżej wymienionych rucho- 
mości: 

1) 5 warsztatów kilimkarskich z metalowymi grzebienia- 
mi 1000 'zł, 2) dwie szafy duże z przydziałami 150 zł. 

Zajęte przedmioty można oglądać dnia 14-go kwietnia 
1939 r. od godz. 830 do godz. 9-tej w lokalu zobowiąza- 
nego we Lwowie, ul. Janowska 31. 

Kierownik egzekucji 
Trędowicz 


4228 


CENNIK OGŁOSZEŃ 


Ogłonzenia w tekście: Na pierwszej stronie zł 090. W tekście od 2—5-tej str. zł 070. W tekście od 6-tej do końca dzialu redakcyjnego zł 050. Cała pierwsza strona zł 1.100. | 
Cała strona od 2—5-tej zł 900. Cała strona od 6-tej zł 650. — Ogłoszenia za tekstem: Ogłoszenia zwyczajne zł 0'18. Cała strona zł 450. Ogłoszenia wśród drobnych zł 018. 
Nekrologi: zł 050 za mm jednoszpalt. — Ogłoszenia drobne: Ogioszenia drobne za wyraz zł 005, handlowe po zł 0'10, dla poszukujących pracy zł %03, matrym. zł 0'15. 
Podstewą obliczenia jest 1 mm w jednym łamie; strona w tekście ma 4 famy, za tekstem 6 łamów. — Komunikaty, notatki, wzmianki kronikarskie, artykuły 

. © treści handlowej, osobiste zł 150 za mm (strona 4-ro łamowa) — Ogłoszenia tebelaryczne i fantazyjne o 50%, drożej 


PIANINO 


DZIECI 
PARCELĘ nabrały do jadła ochoty i 


komfortową, większą. oko- | mają buziaki pulchniutkie, 
lica Łyczakowa sprzed czerwone — skończone 
Wiadomość: Nabiclaka 15, | mamusiu Twe z nami kło- 
m, osiem. 11609 | poty, odkąd przyniosła 
z "EL ZSS łyżki posrebrzone, „Galwa: 
FORTEPIAN noplater", Kopemika 14. 

najkrótszy — krzyżowy — 

opancerzony Fortepian sS. 0. S 

krótki éwiczeniowy sprze- | Czystość zbankrutuje, — 
dam tanio ratalnie, ulica | Lwów nie urguje. — Sufity, 


posadzki zaniedbuje. 
Dzwoń 259417. 


616 


Lelewela sześć A. m. dwa. 
kompletne sypialnie. jadalnie, pokoje 
kombinowane oraz pojedyncze części, 
tapczany, nowoczesne urządzenia ku- 


11610 
MEBLE chenne. Meble gięte, żelazne i tapice- 
PROZY E T 


memm owane w wielkim wyborze po cenach 
przystępnych i na dogodnych warunkach. — poleca 


Fabryczny skad mebli STEJL i Ska 


Lwów, Kazimierza Wielkiego 28, t 264-13. 4235 


DOM SZ SUKI Lwów, ul. Fredry 1 


(A. WIŚNIEWSKI) Telefon 284-78 mamm 
OKAZJE: MZBLE NOWOCZESNE i ANTYCZNE 


TRPCZANY, DYWANY PERSKIE, OBRAZY. — Projektowanie 
wnętrz. — Własna pracownia stolarska i tapicerska. — 


KUPNO SPRZEDAŻ ZAMIANA 


redaktor działu kobiecego — M. Orzechowska; kierownik działu 
redaktor kroniki policyjnej — A. Medyński; kierownik kroniki Małopolsi 
sportowego — M. Kobiak; telefony własne — Kl. Hrabyk 


— B. Pawlik: redaktor działu 


ADRES REDAKCJI I ADMINISTRACJI „DZIENNIKA POLSKIEGO*: LWÓW, ZIMOROWICZA 15. — Telefony: Sekretariat i sprawo- 


zdawcy 114-98, 262-42. — Administracja 274-44. — KANTOR OGŁOSZEŃ I PRENUMERAT: LWÓW, ZIMOROWICZA 15, tel 
Konto P. K. O. 506.250 


Wydawca: Małoenelskie Wydawnictwo we Lwowie, Sp. o. ©. t 


Drukarnia Spółki Wydawniczej „Słowa Polskiego“, Lwów, ul. Zimorowicza 15 


